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Uroczysty koncert w Warszawie z okazji 40 rocznicy
podpisania układu między Polską a Związkiem Radzieckim

Przyjaźń i współpraca
WARSZAWA PAP. 40 

rocznicę podpisania Układu 
o Przyjaźni, Współpracy i 
Pomocy Wzajemnej między 
Polską i ZSRR oba nasze 
narody obchodzą jednocześ­
nie ze 115 rocznicą uro­
dzin Włodzimierza Lenina 
— twórcy i przywódcy Kra 
ju  Rad, pierwszego w dzie­
jach świata państwa robot­
ników i chłopów, wielkie­
go internacjonalisty.

Polscy związkowcy  
członkami ŚFZZ

B U D A P E S Z T  P A P . W  d n ia c h  ad 
13 d o  19 b m . p r z e b y w a ła  na  W ę ­
g rz e c h  d e le g a c ja  O g ó ln o p o ls k ie g o  
P o ro z u m ie n ia  Z w ią z k ó w  Z a w o d o ­
w y c h  z je g o  p rz e w o d n ic z ą c y m  A l ­
f r e d e m  M io d o w ic z e m . D e le g a c ja  
w z ię ła  u d z ia ł  w  o d b y w a ją c y m  s ię  
w  ty m  k r a ju  o d  16 d o  18 b m . p o ­
s ie d z e n iu  B iu r a  Ś w ia to w e j  F e d e ra ­
c j i  Z w ią z k ó w  Z a w o d o w y c h .

W  p o s ie d z e n iu  ty m  u c z e s tn ic z y ły  
23 d e le g a c je  z p a ń s tw  s o c ja l is ty c z ­
n y c h , k a p i ta l is ty c z n y c h  i  r o z w i ja ­
ją c y c h  s ię . a ta k ż e  p rz e d s ta w ic ie le  
m ię d z y n a r o d o w y c h  z rze sze ń  z w ią z ­
k ó w  b ra n ż o w y c h . W  to k u  o b ra d  
d e le g a c ja  O P Z Z  z g ło s iła  s w ó j a k ­
ces  d o  S F Z Z  i  w n io s e k  te n  p r z y ­
ję to .  W z n o w io n e  z o s ta ło  t y m  sa­
m y m  c z ło n k o s tw o  p o ls k ie g o  r u ­
c h u  z a w o d o w e g o  w  n a jw ię k s z e j  
z w ią z k o w e j  o r g a n iz a c j i  ś w ia ta .

CENTRALNYM akcentem ob­
chodów związanych z tym i racz 
nicami, był uroczysty koncert, 
który zorganizowany został 20 
bm. w Warszawie przez ZG 
TPPR i Ministerstwo Kultury 
i Sztuki. Na koncert przybyli 
przedstawiciele najwyższych 
władz naszego kraju z Henry­
kiem Jabłońskim.

Salę Kongresową Pałacu K u l­
tury i Nauki licznie wypełnili 
przedstawiciele załóg stołecz­
nych fabryk, weterani ruchu ro 
botniczego, kombatanci I I  woj­
ny światowej, młodzież, działa­
cze organizacji społecznych i 
TPPR.

Zebrani serdecznie powitali 
przybyłą na Dni Kultury Kraju 
Rad delegację radziecką z za­
stępcą członka Biura Politycz­
nego KC KPZR, ministrem ku l­
tury ZSRR Piotrem Demicze- 
wem oraz delegację Centralne­
go Zarządu Towarzystwa Przy­
jaźni Radziecko-Polskiej z w i­
ceprzewodniczącą CZ TPRP, 
wicepremierem Mołdawskiej 
SRR — Nelly K irijak.

Wśród gości obecni byli przed 
stawiciele A rm ii Radzieckiej 
z gen. pik. Władimirem Siwie- 
nokiem.

Po odegraniu hymnów naro­
dowych Polski i Związku Radziee 
kiego przemówienie wygłosił 
Zbigniew Messner. Następnie 

(Dokończenie na str. 2)

Po zamknięciu przejścia w Świecku

Ciężki sezon w Kołbaskowie
PRZEJŚCIE GRANICZNE w 

Kołbaskowie przeżywa trudne 
dni. Bo oto tuż przed świętami 
wielkanocnymi największa gra­
niczna przeprawa, czyli Świecko, 
została zamknięta. Dlaczego? 
Placówka ta dopominała się już 
od dawna o gruntowny remont. 
Budowlani uporają się z robo­
tami do końca września. Wyni­
ka więc z tych informacji jed­
noznacznie, iż przez cały letni 
sezon Kołbaskąwo pracować bę­
dzie na zwiększonych obrotach.

— Dla kogoś, kto przeżył o- 
statnie tygodnie sierpnia ub. ro 
ku, kiedy to do kraju pędziły 
kawalkady wozów kupowanych 
przez naszych rodaków przed 
wprowadzeniem nowych stawek 
celnych, to co się działo na 
przejściu przed świętami, to nic 
nadzwyczajnego — stwierdził 
kierownik zmiany Urzędu Cel­
nego pan Zenon Cwiertnia.

Naczelnik przejścia pan Ed­
ward Zmielnik też nie był prze. 
rażony.

z o n  t u r y s t y c z n y  z a w sze  są jed rn a - 
k o w e . D u ż y .  a w ła ś c iw ie  m a s o w y  
p r z y ja z d  z a g ra n ic z n y c h  tu r y s t ó w  in  
d y w id u a ln y c h  d o  k r a ju ,  a ta k ż e  w y  
ja z d y  n a s z y c h  ro d a k ó w .

— W  n o c y  z c z w a r tk u  n a  p ią te k  
p rz e d  ś w ię ta m i — o d p r a w i l iś m y  
p o n a d  2 500 s a m o c h o d ó w  o s o b o w y c h  
i  214 c ię ż a ró w e k . O c z y w iś c ie  m u s ie ­
l i ś m y  z w ię k s z y ć  ob sad ę . T o  z ro z u ­
m ia łe .  P r a c u je m y  te ra z  n a  6 s ta n o ­
w is k a c h .  P rz e d te m  n ie  z a w sze  i  na

(Dokończenie na str. 2)

—  W  K O Ñ C U  o d  te g o  je s te ś m y . 
O k re s  p rz e d ś w ią te c z n y  a ta k ż e  se -

Trzy ekspedycje w  drodze

S z tu r m
na Biegun Północny
P A R Y Ż  P A P . O d  ra z u  t r z y  e ks ­

p e d y c je  w y r u s z y ły  o s ta tn io  w  k ie ­
r u n k u  B ie g u n a  P ó łn o c n e g o . P ie r ­
w s z a  z n ic h  s k ła d a  s ię  z c z te re c h  
A m e r y k a n ó w , k tó r z y  w y s ta r to w a l i  
z je d n e j  z  w y s p  k a n a d y js k ic h  w  
A r k t y c e .  O d w a ż n i p o d r ó ż n ic y  za ­
m ie r z a j  p o k o n a ć  d y s ta n s  d o  k r a ń  

o łn o c n e g o  p u n k t u  p la n e ty  
d n i .  P r ó b y  d o ta rc ia  sa -, 
b ie g u n a  p o d ję l i  b r y t y j -  
t  S te v e  J o h n s o n  i  F r a ń  

u is  E t ie n n e .

c o w e g i
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40-lecie powrotu Pomorza Zachodniego do Macierzy

Szczecin godnie 
upamiętni jubileusz
♦  Sesja naukowa ♦  Akademie, koncerty, wystawy
♦  Spodziewany przyjazd delegacji bratnich miast

26 KWIETNIA 1945 ROKU — tę datę dobrze zna każdy 
szczecinianin. 40 lat temu Armia Radziecka, po wielodnio­
wych ciężkich bojach na prawobrzeżu Odry, wyzwoliła na­
sze miasto. Po wiekach powróciło ono do Polski, a pierw­
szych Polaków, którzy przybyli do Szczecina przywitały 
gruzy i  dymy pożarów.

dzieżowych, przedstawiciele 
władz wojewódzkich i  m iej­
skich. Wśród referatów, jakie 
zostaną na sesji wygłoszone 
zwraca uwagę prelekcja doc.

40 LAT trwa budowa socjali­
stycznej Polski w Szczecinie i 
na Pomorzu Zachodnim. Jubi­
leusz czterech dekad powtór­
nej polskości Szczecina jedno­
czy wszystkich jego mieszkań­
ców. Nasi ojcowie usuwali tu 
skutki wojny, my codzienną 
pracą czynimy wiele, by Szcze­
cin piękniał...

(Dokończenie na str. 2)

Dziś miasto przybiera od­
świętne szaty, gotując się do 
jubileuszu. Atmosfera kwietnio­
wych dni jest niepowtarzalna. 
Na dobre ruszyły wiosenne po­
rządki w dzielnicach, w zakła­
dach pracy, domach... Chcemy 
bowiem wszyscy, aby 26 kwiet­
nia, i w dniach poprzedzających 
tę datę, Szczecin prezentował 
się okazale.

^ c i n - l a s f r

l u  ro c z n ic o w y c h  s p o tk a ń , im p re z  
k u l t u r a ln y c h .  C h o d z i n ie  t y l k o  o 
p rz y p o m n ie n ie ,  k t o  c z y n e m  z b r o j­
n y m  w y z w a la ł  te  z ie m ie , a p o te m  
s o lid n ą  p ra c ą , o d b u d o w y w a ł m ia ­

s to  i re g lo m , a le  i  o  n a le ż n e  u h o ­
n o r o w a n ie  w s z y s tk ic h  w e te r a n ó w  
w a lk i  i  p ra c y .

J U B IL E U S Z  4 0 - lc c ia  to  s z cze g ó l­
n a  o k a z ja  d o  r e f le k s j i ,  d o  s ię g a n ia  
p a m ię c ią  w  la ta  m in io n e .  D la ­
te g o  s e rd e c z n ie  w  ju b i le u s z o w y c h  
d n ia c h  w i t a m y  k o m b a ta n tó w  I I  
w o jn y  ś w ia to w e j  i  s z c z e c iń s k ic h  
p io n ie ró w .  Sa o n i  b o h a te ra m i w ie -

hierewitifią „Golfa“ J
NIE, to nie ,est przewidywany 

rezultat tegorocznych wyborów 
Miss Polonia, o jedynie scenka 
jakq uchwycił fotoreporter ~txpres 
su Ilustrowanego" Oióż do Łodzi 
dotarł (i był tam odprawiany p;ze2 
celników) Volkswagen Golf GTX, 
dar szwajcarskiej firmy Mic-romex ¡ 
S.A. dla najpięknieiszei dziewczy­
ny w tegorocznym konkursie. Miss 
Ziemi Łódzkiej — Katarzyno Ziar- 
nik nie odmówiła sobie przyjemno 
ści zaooznania się z tg otrakcyjpg 
nagrodq. Co prawda nie posiada 
jeszcze prawa jazdy, ale liczy się 
jednak z możliwością wygranej i 

tego, że 24 bm. weidzie w jego po­
siadanie... Czerwony „ Golf”  czeka...

DZIŚ o godz. 10 jubileuszowe 
uroczystości, związane z 40-le- 
ciem powrotu Pomorza Zacho­
dniego do Polski zainauguro­
wała sesja naukowa, zorganizo­
wana przez Wieczorowy Un-iwer 
sytet Marksizmu i  Leninizmu 
KW PZPR oraz Instytut Nauk 
Filozoficzno-Społecznych WSP. 
W sesji biorą udział: naukow­
cy, nauczyciele, aktyw ideolo­
giczny partii, organizacji mło-

Pod hasłami pokoju

i przyjaźni

Międzynarodowy
Tydzień Chóralny

PIĘKNĄ imprezę adresowa­
ną do wszystkich miłośników 
pieśni przygotował w tym ty­
godniu Chór Akademicki Po­
litechniki Szczecińskiej. Pod 
hasłem „Szczecin — miastem 
przyjaźni, Bałtyk — morzem 
pokoju”  koncertować będq w 
naszym mieście zespoły śpie­
wacze z Bułgarii, CSRS, NRD 

(Dokończenie na str. 2)

Roztargniony bogacz
L O N D Y N  P A P . W ła ś c ic ie le  lo n ­

d y ń s k ie g o  lo tn is k a  L u to n  w y s to s o ­
w a l i  d o  a ra b s k ie g o  s z e jk a  B in  B i r -  
z isa  a l  M u r a ja b id h y  k a te g o ry c z n e  
ż ą d a n ie  z a p ła c e n ia  42 ty s .  f u n tó w  
s z te r l in g ó w  za . .p a r k o w a n ie ”  na  lo t  
n is k u  p rz e z  d w a  m in io n e  la ta  je ­
go  s a m o lo tu . „ P o r z u c i ł  o n  t u t a j  
s w ó j 1 7 9 -m ie js c o w y  „ B o e in g ” , n i ­
c z y m  s ta ry  s a m o c h ó d ”  — p o w ie ­
d z ia ł z o b u rz e n ie m  je d e n  ze w s p ó ł 
w ła ś c ic ie l i  lo tn is k a .  D a v id  W a rd .

S z e jk ,  k tó re g o  o o ln fo r m o w a n o  o  
z a p o m n ia n y m  s a m o lo c ie , w y d a ł  p o ­
le c e n ie  p rz e z n a c z e n ia  p r a w ie  m i­
l io n a  d o la r ó w  na  p rz e b u d o w ę  m a ­
s z y n y  w  k o m fo r t o w y  l in io w ie c  do  
to u rn e e  w y c ie c z k o w y c h  p o  E u ro ­
p ie .  J e d n a k ż e  w k r ó tc e  s z e jk  z n ó w  
z a p o m n ia ł o  s a m o lo c ie . W ła ś c ic ie le  
lo tn is k a  d o  d z iś  c z e k a ją  n a  o b ie ­

c a n e  p ie n ią d z e .. .

Spotkanie Teatrów
Miast Zaprzyjaźnionych

W C Z O R A J  ro z p o c z ę ło  s ię  w  
S z c z e c in ie  S p o tk a n ie  T e a tr ó w  
M ia s t  Z a p rz y ja ź n io n y c h .  U ro c z y ­
s to ść  o tw a r c ia  te g o  fe s t iw a lu  te ­
a t r ó w  la lk o w y c h  z u d z ia łe m  t r u p  
z z a p r z y ja ź n io n y c h  ze S zcze c in e m  
m ia s t  z a g ra n ic z n y c h : R y g i,  B u rg a s . 
B a ia  M a rę , P i lz n a , R o s to c k u  i  W is -  
m a r u  o ra z  sce n  la lk o w y c h  z J e ­
le n ie j  G ó ry  i  Z ie lo n e j  G ó r y  o d b y ­
ło  s ię  w  T e a trz e  „ P le c iu g a ” .

U c z e s tn ik ó w  s p o tk a n ia  p o w ita ł  w  
im ie n iu  w ła d z  w o je w ó d z tw a  i  m ia ­
s ta  h o n o r o w y  p a t r o n  im p r e z y  p re ­
z y d e n t  S z c z e c in a  R y s z a rd  R o tk ie ­
w ic z . W  p ie rw s z y m  d n iu  fls tJ iw a łu  
z a p re z e n to w a li  s ię  g o s p o d a rz e  sp o ­
t k a n ia  — ze s p ó ł „ P le c iu g i ” : p rz e d  
p o łu d n ie m  —  o d b y ło  s ię  p rz e d s ta ­
w ie n ie  „ S ło w ik a ”  A n d e rs e n a , w ie ­
c z o re m  — d w u c z ę ś c io w y  s p e k ta k l 
d la  d o ro s ły c h  1 m ło d z ie ż y , d y p ty k  
„R z e c z  o J ę d r z e ju  W o w rz e ”  J . 
W itk o w s k ie g o  1 J .  W o w ry .

P rz e g lą d  w id o w is k  la lk o w y c h  o d ­
b y w a ć  s ię  b ę d z ie  do  26 b m . w  
S z c z e c in ie  1 in n y c h  o ś ro d k a c h  w o ­
je w ó d z tw a  — p r z e w id z ia n o  łą c z n ie  
29 p rz e d s ta w ie ń .
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Szczecin upamiętni jubileusz
(Dokończenie ze str. 1) odzyskanym Pomorzu Zachod- 

dra hab. Andrzeja Głowackie- ni. Młodzież, delegacje za- 
go „Życie polityczne woj. szcze kładów pracy, organizacji poli- 
cińskiego w latach 1945—1984”. tycznych, mieszkańcy złożą w 

WE WTOREK, 23 bm. w  Zam tych dniach wiązanki kwiatów 
tu  Książąt Pomorskich zbierze i wieńce przed Pomnikiem Bra- 
się Rada Wojewódzka PRON na terstwa Broni oraz u stóp mo- 
uroczystym spotkaniu sygna- numentu na Cmentarzu Cen- 
tariuszy deklaracji PRON, po- tralnym, symbolizującego wdzię 
święconym przypomnieniu wy- czność radzieckim i  polskim wy 
darzeń 40-lecia, które doprowa- zwolicielom. 
dziły do przywrócenia Polsce Młodzi szczecinianie oraz kom- 
Szczecina wraz z Pomorzem Za- balanei spotkają się również 
chodnim. przed Pomnikiem Czynu Pola-

Przewidziana jest także uro- jjów na Jasnych Błoniach, wy- 
ezysta sesja Miejskiej Rady Na m0vvnie symbolizującym dokona 
rodowej i  Rady Miejskiej „ j a 4 0 -lecia.
PRON Odbędzie się ona 25 jsTA uroczystości jubileuszowe 
kwietnia br. spodziewany jest przyjazd

Kulminacyjnym punktem uro przedstawicieli zaprzyjaźnio- 
czystości będzie uroczysty kon- nyCh ze Szczecinem grodów: Ry 
cert w  sali Wojewódzkiego Do- gij ROStocku, Pilzna, Burgas, 
mu Sportu w piątek 26 bm. Wszystkim rocznicowym spo-

W 40-LECIE powrotu Szcze- tkaniom towarzyszą liczne im- 
cina do Macierzy wracamy tak- preZy kulturalne, m. in. wysta- 
źe pamięcią do tych, których wy fotograficzne, plastyczne, 
zabrakło wśród nas, a którym tematycznie związane z naszym 
zawdzięczamy nasze trwanie na .̂ szczecińskim jubileuszem 40-le­

cia, oraz wspaniały Międzynaro 
1 dowy Tydzień Chóralny.

WAŻNYM wydarzeniem bę­
dzie przekazanie władzom m iej­
skim symbolicznego klucza do 
Zamku Książąt Pomorskich. 
Odbudowa tego obiektu, całko­
wicie zniszczonego podczas m i­
nionej wojny, zajęła wiele lat 
i  właśnie teraz cały kompleks 
zamkowy jest już w pełni od­
restaurowany. Zamek stał się 
centrum życia kulturalnego mia 
sta i regionu.

tami o przeszłości, teraźniejszo­
ści i  przyszłości Szczecina.

Uroczysty przebieg miał rów­
nież sobotni sejmik związany 
z 40-lecicm w Szkole Podstawo 
'w e j nr 56 im. kpt. ż. w. Kon­
stantego Maciejewicza.

(W. Jur.)

Szacunek i uznanie
dla leśników i drzewiarzy

W  M IN IO N Ą  s o b o tg  w  S z c z e c in ie  
o d b y ły  s ię  c e n t r a ln e  u ro c z y s to ś c i 
d o ro c z n e g o  D n ia  L e ś n ik a  1 D rz e w ia  
r z a .  P o d s u m o w u ją c  4 0 - le tn i o k re s  
p r a c y  n a  Z ie m i S z c z e c iń s k o -G o rz o -  
w s k ie j  w y s o k o  o c e n io n o  t r u d  w ło ­
ż o n y  w  z a g o s p o d a ro w a n ie  te re n ó w  
p r z y w r ó c o n y c h  M a c ie r z y .  S z ta n d a r  
O k rę g o w e g o  Z a rz ą d u  L a s ó w  P a ń ­
s tw o w y c h  w  S z c z e c in ie  u d e k o r o w a ­
n y  z o s ta ł O r d e re m  S z ta n d a ru  P r a ­
c y  II k la s y .  B l is k o  200 n a jb a rd z ie j  
z a s łu ż o n y c h  p r a c o w n ik ó w  o t r z y m a ­
ł o  w y s o k ie  o d z n a c z e n ia  p a ń s tw o -

U c z e s tn ic y  u r o c z y s to ś c i z ło ż y l i  
w ie ń c e  i  k w ia t y  p o d  P o m n ik ie m  
C z y n u  P o la k ó w , gdz iie  o d s ło n ię ta  
z o s ta ła  ta b l ic a  u p a m ię tn ia ją c a  

w k ła d  le ś n ik ó w  w  r o z w ó j  P o m o rz a  
Z a c h o d n ie g o . (be z)

Nowogard zaroił, się 

od harcerzy

Śpiewające drużyny
na scenie

- U R O C Z Y S T Y M  a p e le m  w  c e n ­
t r u m  N o w o g a rd u  z a k o ń c z y ł s ię  
w c z o r a j  P rz e g lą d  T w ó rc z o ś c i A r ­
t y s ty c z n e j  H a r c e r z y  S ta rs z y c h  
„ K r a m ” .  W  im p r e z ie  p r z y g o to w a ­

n e j  przesz h a r c e r z y  z  H u fc a  N o w o ­
g a r d  u c z e s tn ic z y ło  p o n a d  20 zesp o ­
łó w  a r ty s t y c z n y c h  z  te re n u  c a łe g o  
w o je w ó d z tw a .  W  t r a k c ie  p rz e g lą d u  
h a r c e r z e  p o k a z a li  s w ó j  d o r o b e k  o -  
r a z  b r a l i  u d z ia ł  w  c z y n ie  fe s t iw a lo ­
w y m .  F u n d u s z e  w y p ra c o w a n e  p rz e z  
C z ło n k ó w  z e s p o łó w  z o s ta n ą  p rz e k a  

ta jn ie n a  k o n to  fe s t iw a lu  w  M o ­
s k w ie .

J u r y  p rz e g lą d u  w y s o k o  o c e n iło  
w y s tę p y  w s z y s tk ic h  ze s p o łó w , 
w ś ró d  k tó r y c h  d o m in o w a ły  „ J o r -  
d a n k l ”  ze S tu d iu m  W y c h o w a w c z y ń  
P r z e d s z k o l i  w  S z c z e c in ie , 13 D r u ­
ż y n a  S ta rs z o h a rc e rs k a  z  N o w o g a r ­
d u  o ra z  d r u ż y n a  s ta rs z o h a rc e rs k a  
8 L O  w  G r y f in ie .  O p ró c z  w y ż e j  
w y m ie n io n y c h  n a g ro d z o n o  jeszcze  
7 z e s p o łó w  p r e z e n tu ją c y c h  ró ż n e  
f o r m y  e s t ra d o w e . J e d n ą  z  a t r a k c j i  
b y ł  w y s tę p  m ło d z ie ż o w e g o  te a t r u  
a m a to rs k ie g o , k tó r e g o  m ło d z i a d e p ­

c i  p r z e d s ta w il i  w te re s s u ją c y  s p e k ta k l  
S ła w o m ir a  M ro ż k a  „P ie s z o ” . H a r ­
c e rs k a  im p re z a  z b ie g ła  s ię  z o b ­
c h o d a m i 40 -le c ia  w y z w o le n ia  N o w o  
g a rd u , s tą d  w  p r o g r a m ie  p re z e n ­
to w a n y m  p rz e z  m ło d z ie ż  p r z e w i ja ­
ł y  s ię  r ó w n ie ż  e le m e n ty  p a t r io ty c z  
n e . (w g )

Uwaga, b. junacy!
S T A R A N IE M  Z W  Z S M P  i  W o je ­

w ó d z k ie j  K o m is j i  H is to r y c z n e j  R u ­
c h u  M ło d z ie ż o w e g o  w  p o c z ą tk a c h  
c z e rw c a  o d b ę d z ie  s ię  w  S z cze c i­
n ie  se s ja  p o p u la r n o - h is to r y c z n a  p t .  
„ U d z ia ł  m ło d z ie ż y  P o w s z e c h n e j O r ­
g a n iz a c j i  „ S łu ż b a  P o ls c e ”  i  O c h o t­
n ic z y c h  H u fc ó w  P r a c y  w  za g o s p o ­
d a r o w a n iu  P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o ” . 
S e s ja  n a w ią z u je  d o  4 0 - le c ia  p o w ro ­
t u  Z łe m  Z a c h o d n ic h  i  P ó łn o c n y c h  
d o  M a c ie r z y .  Z  t e j  o k a z j i  p r z e w i­
d u je  s ię  w m u r o w a n ie  t a b l ic y  p a ­
m ią tk o w e j  w  ś c ia n ę  b u d y n k u  p r z y  
u l .  W a w rz y n ia k a ,  w  k t ó r y m  m ie ś ­
c i ła  s ię  k o m e n d a  S P .

O r g a n iz a to r z y  p ro s z ą  d z ia ła c z y  i  
u c z e s tn ik ó w  h u fc ó w  . J u n a c k ic h , 
k t ó r z y  o d b y w a l i  s łu ż b ę  n a  P o m o ­
r z u  Z a c h o d n im  o  s k o n ta k to w a n ie  
s ię  z a r c h iw u m  Z W  Z S M P , S zcze ­
c in ,  a l .  W o js k a  P o ls k ie g o  69. te l .  
370-26 w e w n .  31 (B o g u m i ła  K u ź n ia ) .  
O b o k  a k t u a ln y c h  a d re s ó w  i  
n a z w is k  (p a n ie ) ,  k o m i te t  o r g a n iz a ­
c y jn y  in te r e s u ją  ta k ż e  d o k u m e n ty ,  1 
z d ję c ia  o ra z  s p is a n e  w s p o m n ie n ia . !

Międzynarodowy 
Tydzień Chóralny

(Dokończenie ze str. 1) 
i Łotewskiej SRR. W bogatym 
programie Międzynarodowego 
Tygodnia Chóralnego m.m. 
dwa Koncerty Przyjaźni — 
jutro, we wtorek o-roz w śro­
dę 23 i 24 bm. w sali Fil­
harmonii Szczecińskiej. Wy­
stąpię: Chór Uniwersytetu z 
Rostocku, Chór Nauczycielski z 
Pilzna oroz Szczeciński Chór 
Chłopięcy „Słowiki'1 (pierw­
szy dzień), Chór Pionierów z 
Burgas, Chór Męski „Dziedo- 
nis" z Rygi oraz Chór „Bel- 
canto" ze Szczecina (drugi 
dzień). Początek koncertów o 
godz. 19. Natomiast w pią­
tek, 26 bm. — koncert ga­
lowy z udziałem wszystkich 
zespołów i orkiestry Filhar­
monii Szczecińskiej. Powtó­
rzenie koncertu galowego na­
stąpi 27 bm. (sobota) na 
dziedzińcu Zamku Książąt 
Pomorskich.

NA przejściu granicznym w Kołbaskowie kaidego dn-a pa­
nuje duży ruch.

sezon w

W ub. piątek z inicjatywy 
Komitetu Miejskiego PZPR 
spotkali się nauczyciele zasłuże­
ni dla wychowania młodego 
pokolenia. Liczną grupę peda­
gogów uhonorowano wysokimi 
odznaczeniami państwowymi. 
Przybyła na to spotkanie dzia­
twa i młodzież, zgotowała swym 
wychowawcom serdeczne przy­
jęcie.

Tego samego dnia w Szkole 
Podstawowej nr 16 im. por. MO 
Z. Przybylaka miało miejsce 
spotkanie prezydentów Szczeci­
na: Piotra Zaremby (1945—1950) 
i Ryszarda Rotkiewicza, pełnią­
cego obecnie tę funkcję. W im­
prezie uczestniczyli także ucz­
niowie szkół nr 48, 66 i 72. Mło 
dzież przygotowała ciekawe re­
feraty, rozmawiano z prezy den-

Zebranie sprawozdawczo-

-wyborcze RW NOT

Jak zwiększyć 
postąp techniczny?
W DOMU Technika w Szcze­

cinie odbyło się zebranie 
sprawozdawczo-wyborcze Rady 
Wojewódzkiej Stowarzyszeń Na­
ukowo -  Technicznych NOT. 
Część merytoryczną konferencji, 
poprzedziła uroczystość wręcze­
nia .odznaczeń państwowych i sto 
warzyszeniowych.

Za zasługi w działalności spo­
łecznej w organizacji — wiełolet 
ni aktywista Stowarzyszenia In­
żynierów i  Techników Rolnict­
wa Stanisław Pemaczyński ude­
korowany został Orderem Sztan 
daru Pracy I Klasy. Krzyż O fi­
cerski Orderu Odrodzenia Polski 
przyznano pośmiertnie działaczo 
w i organizacji Jerzemu Żbiko­
wi.

W  R E F E R A C IE  s p ra w o z d a w c z y m  
i  w  d y s k u s j i  p lę n a r n e j  p r z e w i ja ły  
s ię  p r o b le m y  z w ią z a n e  z  k o n ie c z ­
n o ś c ią  le p s z e g o  w d r a ż a n ia  p o s tę p u  
te c h n ic z n e g o  l  in n o w a c j i  w  p r z e ­
m y ś le , r o l i  i  r a n g i  i n ż y n ie r ó w  w  
z a k ła d z ie  p r a c y ,  a ta k ż e  p o p r a w y  
w a r u n k ó w  s ta r t u  a b s o lw e n tó w  w y ż  
s z y c h  u c z e ln i  te c h n ic z n y c h .

W  t r a k c ie  z e b r a n ia ,  w  k tó r y m  
u c z e s tn ic z y l i  m .  in .  s e k r e ta r z  K W  
P Z P R  J e r z y  W ie c z o re k  i  w ic e w o je ­
w o d a  J a n u s z  A le k s a n d r z a k  d o k o ­
n a n o  w y b o r u  p r e z y d iu m  N O T  i  
K o m is j i  R e w iz y jn e j.  N a  fu n k c ję  
p re ze sa  E W  N O T  w y b r a n y  z o s ta ł 
p o n o w n ie  d r  in ż .  S ta n is ła w  W ó j ­
c ik .

(wab)

POLICE — nazwa miasta, a 
także zakładów, znana zarówno 
w okresie I I  wojny światowej 
jak i w latach ostatnich. Wy­
starczy wspomnieć, że właśnie 
tu w czasie wojny istniała fa­
bryka benzyny syntetycznej, w 
której w nieludzkich wręcz wa 
runkach pracowały tysiące jeń 
ców wojennych, by zapewnić 
paliwo dla niemieckich samo­
lotów niszczących miasta i 
wsie w całej Europie.

N A T O M IA S T  w  p o w o je n n e j  h is to ­
r i i  m ia s ta  zn a c z ą c a  b y ła  d e c y z ja  
c e n t r a ln y c h  w ła d z  z  1964 r o k u  o 
lo - k a l iz a c j l  w ła ś n ie  t u t a j  d u ż y c h  i 
n o w o c z e s n y c h  z a k ła d ó w  p r o d u k u ją ­
c y c h  n a w o z y  s z tu c z n e . O d  te j  te ż  
c h w i l i  m o ż n a  m ó w ić  o  d y n a m ic z ­
n y m  r o z w o ju  z a k ła d ó w  o ra z  z n a j­
d u ją c e g o  s ię  n ie  o p o d a l m ia s ta . W  
c ią g u  n ie s p e łn a  20 ła t  l ic z b a  m ie sz  
k a ń c ó w  P o l ic  w z ro s ła  p r a w ie  c z te ­
r o k r o tn ie .

W ła ś n ie  o d  p r z y p o m n ie n ia  o -  
w y c h  h - s to ry c z n y ć h  ju ż  f a k tó w  za­
c z a i s w o je  w y s tą p ie n ie  g e n e r a ln y  
d y r e k to r  Z a k ła d ó w  C h e m ic z n y c h  
„ P o l ic e ”  n a  u ro c z y s to ś c i p o ś w ię c o ­
n e j  4 0 - le c iu  p o w ro tu  Z ie m  Z a c h o d ­
n ic h  do  M a c ie rz y , k t ó r e j  c e n t r a l ­
n y m  p u n k te m  b y ło  o d s ło n ię c ie  p a ­
m ią tk o w e j .  u fu n d o w a n e j  p rz e z  za­
ło g ę  k o m b in a tu ,  ta b l ic y  u s y tu o w a ­
n e j p rz e d  b ra m a  w e jś c io w a  d o  z a - i 
k ła d ó w . U ro c z y s to ś ć  o w a  o d b y ła  
s ie  20 k w ie tn ia  w  p o l ic k im  k o m b i­
n a c ie . W ś ró d  z a p ro s z o n y c h  go śc i 
o b e c n i b y l i  m . in .  s e k r e ta r z  K W  
P Z P R  S te fa n  R o g a ls k i,  w ic e w o je ­
w o d a  s z c z e c iń s k i J a n u s z  A le k s a n d -  
r z a ik , p r z e d s ta w ic ie le  k o n s u la tó w  
Z S R R  i N R D . a ta k ż e  d e le g a c ja  
Z a k ła d ó w  C h e m ic z n y c h  w  R o s to c k u

(Dokończenie ze str. I ) razy w  miesiącu przyjeżdżają 
2 p u n k ta c h  o d p r a w  b y &  s ta le  ora- do Polski. Żyją oni według za 
ca. c h o c ia ż . . .  P r a c u ję  j u t  w ie le  la t  sady: „tam  zarabiać, tu wyaa- 
w  s łu ż b ie  c e ln e j.  U w a ż a m , że m y  w a £  » Często O czymś „zapom 
c e ln ic y  je s te ś m y  z b y t n io  „obłoże- „  e _ A _ o « A 1 n iP  -/aWnd/i ich Da n i ”  p a p ie ra m i.  C z a s a m i odprawa ną . oZCzegOinie zawoęszi ie pa 
t r w a  z n a c z n ie  k r ó c e j  n iż  w y p is a n ie  mięć przy deklarowaniu UOSCi 
o d p o w ie d n ic h  k w i tó w  i  z a ś w ia d -  wwożonych do kraju „ciuchów”, 
czień. N ie  m ó w ię  o przypadkach J L  ' k i lk i  rvda‘ nich dlii
s z c z e g ó ln y c h  c z y l i  w y k r y c iu  p rz e z  To CO przez k ilk a  O sta
n a s z y c h  p r a c o w n ik ó w  p r z e m y tu ,  zatrzym aliśm y w naszycn maga 
M a m  n a  m y ś l i  z w y k łe  r u ty n o w e  ZVnach wymaga już — do wy- 
c z y n n o ś ć i.  wiezienia — sporego samocho-—- Skoro juz mowa o prze- i &
mycie... du «^arowego.

— Zawsze istnieją pewne gru Takie ostatnio pewien miesz 
py „specjalizujące”  się w omi- taniec Szczecina wracając z 
janiu przepisów. W chwili o- u f N, był bardzo zaskoczony, 
becnej przekracza granicę spo- g^y odprawiający go celnik spo 
ra grupa obywateli posiadają- strzegł, że numer silnika w je- 
cych paszporty konsularne. Są „ 0 samochodzie jest inny niż u- 
to Polacy, którzy mieszkają widoczniony w dowodzie reje- 
najczęściej w  RFN. Ale kilka stracyjnym. Trudno nam uwie­

rzyć, że ktoś dpkonał temu pa­
nu wymiany bez jego zgody i 
wiedzy...

— Natomiast inny stateczny
pan przebywający na emerytu­
rze chciał minąć nasze przej­
ście z nietypowym bagażem. 
U krył mianowicie za tapicerką 
swojego samochodu 40 kieszon­
kowych. zabytkowych zegar­
ków. Niektóre z nich były na­
kręcone i wcale głośno dawały 
o sobie znać. Prokurator pi zer­
wał temu panu podróż...

—  C Z Y  i s tn ie ją  s y tu a c je  szcze g ó l­
n ie  u t r u d n ia ją c e  w a m  » ra c ę .

— M ó w iłe m  ju z  o o b c ią ż a ją c e j 
b iu r o k r a c j i  p a p ie rk o w e j .  T a k ż e  d o ­
s ta w y  d a r ó w  p o w o d u ją ,  u . m u s irn s  
d o  tc h  .o d p ra w y  s k ie r o w a ć  n a  k u  
k a  g o d z in  c e ln ik a .  K a ż d y  o a k u n e k  
m u s i b y ć  o t w a r t y  i  s p ra w d z o n y . 
P rz e d  k i l k u  la t y  n ie  s to s o w a liś m y  
aż ta k  w n ik l iw y c h  o d p r a w ,  a le  g d y  
o k a z a ło  s ię  że  w  d a ra c h  ra z e m  z 
c u k ie r k a m i  je c h a ła  fa rb a  d r u k a r ­
s k a  c z v  m a s z y n y  d o  tz w .  m a le j  n o -  
Ł“ a m  " m ie n i l i ś m y  na sz  s to s u n e k  
d o  te g o  r o d z a ju  p r z e s y łe k .

W 40 rocznicę powrotu do Macierzy

Odsłonięcie pamiątkowej 
tablicy w Policach

z  d y r e k to r e m  R a in n e re m  Paasc-hem  
i  s e k re ta rz e m  K o m i te tu  Z a k ła d o w e  
g o  Z y g m u n te m  S e id e le m . Z  z a k ła ­
d a m i n a w o z o w y m i w  R o s to c k u  p o ­
l i c k i  k o m b in a t  łą c z ą  w ię z y  p r z y ­
ja ź n i.  a ta k ż e  s z e ro k o  r o z u m ia n a  

w s p ó łp ra c a .
A k t u  o d s ło n ię c ia  p a m ią tk o w e j  ta ­

b l i c y  d o k o n a ł b y ł y  ż o łn ie r z  I I  
A r m i i  W o js k a  P o ls k ie g o , m ie s z k a ­
n ie c  P o lic  o d  1949 r o k u .  w s p ó ło rg a ­
n iz a to r  p ie rw s z e g o  z a k ła d u  w  P o ­
l ic a c h  —  S p ó łd z ie ln i „ R o z w ó j” , d z ia  
łą c z  s p o łe c z n y  p lu to n o w y  J a n  L e s z - 
k ie w ic z .  P o d  o b e lis k ie m  z ta b l ic a  
u p a m ię tn ia ją c ą  4 0 - le c ie  p o w r o tu  
p r a s ta r y c h  p ia s to w s k ic h  z ie m  d o  
M a c ie r z y  p rz e d s ta w ic ie le  d y r e k c j i  
z a k ła d ó w , o r g a n iz a c j i  s p o łe c z n o -p o ­
l i t y c z n y c h  o ra z  d e le g a c je  w y d z ia ­
łó w  l  z a k ła d ó w  p r o d u k c y jn y c h  z ło ­
ż y ły  w ią z a n k i  k w ia tó w .

N a s tę p n ie  d łu g o le tn im  \ z a s łu ż o ­
n y m  p r a c o w n ik o m  w rę c z a n o  p r z y ­
z n a n e  p rz e z  R a d e  P a ń s tw a  M e d a le  
40 -le c ia  P o ls k i L u d o w e j .  » A L

Przyjaźń i współpraca
(Dokończenie ze str. J) 

przemawia! amb. Aleksander 
Aksjonow.

Część oficjalną koncertu za­
kończyła „Międzynarodówka” .

Tego samego dnia z okazji 
doniosłej rocznicy, ambasador 
ZSRR Aleksander Aksjonow wy 
dał 20 bm. przyjęcie w salach 
ambasady w  Warszawie. Na 
spotkanie przybył I  sekretarz 
KC PZPR, prezes Rady M ini­
strów, gen. arm ii — Wojciech 
Jaruzelski.

Przyjęcie upłynęło w bardzo 
serdecznej, przyjacielskiej atmo 
sferze..

Szczecińskie „na 102"

Gdzie żyj 
najlepi

j &
w
nene  „PW OSTATNIM numroc „Poli­

tyki" ukazał się b. interesujący 
artykuł red. Zygmunta Szeligi, do­
konujący — na podstawie 7 pod­
stawowych wskaźników — próby 
klasyfikacji województw w swego 
rodzaju „lidze dobrobytu". Autor, 
opierając się na moteriale staty­
stycznym, dotyczącym m. in. 
średniej płacy, poziomu zakupów 
towarów nieżywnościowych, śmier 
telności niemowląt, ilości telewi­
zorów, warunków mieszkanio­
wych, itp. sporządził WOJEWÓDZ 
KĄ TABLCĘ DOBROBYTU (dane 
dotyczą 1983 r.) I co się okaza­
ło? Na pierwszym miejscu jak mo 
żna było oczekiwać (dla Z. Szeli­
gi stanowi to jednak zaskoczenie) 
uplasowało się woj. stołeczne 
warszawskie — 128 pkt., wyprze­
dzając poznańskie (118) i wroc­
ławskie (113). Szczecińskie (102) 
zajmuje ósme miejsce, plasując 
się tuż za gdańskim (103) i nie­
co poniżej łódzkiego (103). Nie ze 
wszystkim zgadzając się z auto­
rem, polecamy przestudiowanie 
artykułu.

T Y L E  d o w ie d z ie l iś m y  s ię  o d . n a ­
s z y c h  c e ln ik ó w .  A le  d o w ie d z ie l iś m y  
s ię  ta k ż e , że n a  g r a n ic ę  . .w k r o  
g z y I ”  p a ń s tw o w y  in s p e k to r  s a m  
ta m y .  W k r o c z y !  w  m a je s ta c ie  s w o ­
je g o  u rz ę d u , a le  bez .. svvo>e^.° 
p r z e d s ta w ic ie la .  In s p e k to r  z a rz ą d z ił, 
i ż  o w o c e  c y t r u s o w e  w w o ż o n e  do  
k r a ju  w  i lo ś c ia c h  p o w y ż e j 10-0 
m u s z ą  b y ć  b a d a n e . O s ta tn io  je d e n  
z n a s z y c h  ro d a k ó w  p r z e k ra c z a ją ­
c y c h  w  n o c y  K o łb a s k o w o  Doczekał 
s o b ie  n a  p r z e d s ta w ic ie la  P IS  0 go  
d ż in . . .  T y m c z a s e m , je ż e l i  n a  g r a m -  
c.y s ta w i  s ie  1« osó b  i  k a ż d y  z a d e ­
k la r u je  n p . w w ó z  n o  100 k g  c y ­
t r u s ó w .  to  o d p ra w a  s a n ita r n a  m e  
je s t  o o U M b n a .  G d y  ¡e d e n  z m e n  
b ę d z ie  ic h  m ia ł  ju z  ło0  k g . b ę d z ie  
m u s ia ł s o b ie  p o c z e k a c . ab> n .e  
r a z ić ”  n a d w y ż k ą  w a r z y w n e g o  y  

h u - (MriCZ)

PŻB kupi nowe
promy i frachtowce
K O S Z A L IN  P A P . P o ls k a  Ż e g lu g a  

B a łtycka »  w  K o ło b rz e g u  do  ok re su«  
k ło p o tó w  f in a n s o w y c h ,  k tó r e  je ­
szcze  d w a  la ta  te m u  p o d  z n a k ie m  
z a p y ta n ia  s ta w ia ły  j e j  Is tn ie n ie ,  o -  
k r z e p la  o r g a n iz a c y jn ie  l  o d  d w ó c h  
l a t  u z y s k u je  d o c h o d y . O d z y s k a ła  
te ż  s w o je  m ie js c e  ja k o  p r z e w o z n in  
p a s a ż e ró w  p o  B a ł t y k u ,  o b e c n ie  
P Z B  p o d e jm u je  s ta ra n ia  o  b u d o w ę  
n o w y c h  je d n o s te k  p a s a ż e rs k ic h  i  
h a n d lo w y c h .  T r w a ją  r o z m o w y  z 
je d n ą  ee s to c z n i z a g r a n ic z n y c h  n a  
te m a t  b u d o w y  n o w o c z e s n e g o  p r o m u  
p a s a ż e rs k o -s a m o c h o d o w e g o . M a  to
b y ć  je d n o s tk a  u n iw e r s a ln a ,  k tó r a  
z a s tą p i w y s łu ż o n e  p r o m y  ¿ .W iła -  
n f tw ”  I  „ W a w e l”  n a  t r a s ie  S w m -  
u jś c ie —Y s ta d . R ó w n o c z e ś n ie  P Z B  
d ą ż y  d o  s z y b k ie g o  o d n o w ie n ia  ¡ to -
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Kanclerz RFN Helmut Kohl:

Historyczna odpowiedzialność 
Niemców za zbrodnie hitlerowskie

BERGEN-BELSEN Korespondent PAP, Juliusz Solecki pl- zima narodowosocjalistycznego, 
sze: Przemawiając w niedzielę na terenie byłego hitlerow- przedstawiciel związku zachod- 
skićgo obozu masowej zagłady w Bergcn-Belsen, w  którym nioniemieckich działaczy anty- 
zginęło ponad 100 tysięcy więźniów różnych narodowości, w faszystowskich — Otto Eckberg 
tym ni. in. Polaków, kanclerz RFN — Helmut Kohl stwicr- wskazał na konieczność sojuszu 
dził, iż Niemcy ponoszą historyczną odpowiedzialność za zbrod- wszystkich sił przeciwko groź- 
nię hitleryzmu, która wyraża się w nie podlegającym przędą- bie faszyzmu 1 nazizmu, 
wnieniu wstydzie.

Nadal bratobójcze walki w Sajdzie

TOTALITARYZM, który za- wiając świat w trwogę 1 prze- 
panowal w Niemczech po 30 rażenie.
stycznia 1933 r. nie był jak im i ó w  czas morderstw, czas 
„wykolejeniem się”  czy „kata- zbrodni przeciwko ludzkości jest 
strofą historii” , lecz zjawiskiem, najciemniejszym i  równocześnie 
które przez całe 12 lat rzucało najboleśniejszym rozdziałem w 
cień na Niemcy i  Europę wpra- historii Niemiec, o którym na­

leży stale pamiętać — powie­
dział KohL

Przypominając, iż wśród o- 
fia r obozu znalazło się ponad 
50 tysięcy radzieckich jeńców 
wojennych, kanclerz podkreślił, 
iż stanowili oni cząstkę spośród 
blisko 6 milionów żołnierzy ra­
dzieckich, z których więcej niż 
połowa zginęła w niewoli nie­
mieckiej.

Oddając hołd cierpieniom na­
rodów Europy Środkowej i  
Wschodniej, jakich doznały one 
„w  imieniu Niemiec’*, Kohl 
zwrócił uwagę na zbrodnie po­
pełnione wobec narodu pol­
skiego, przypominając o 20 mi­
lionach ofiar jakie pociągnęła 
za sobą wojna w Związku Ra­
dzieckim.

Kanclerz stwierdził, iż jedną 
z podstawowych nauk z naj­
nowszej historii jest zobowiążą 
nie do walki o pokój. Z ziemi nie 
mieckiej musi emanować po­
kój — powiedziaŁ 

Równolegle z uroczystościami 
zorganizowanymi przez Central 
ną Radę Żydów odbyła się 
niedzielę w Bergen-Belsen ma­
nifestacja zwołana przez Zwią­
zek Antyfaszystów (W N ) 
czasie której zaprotestowano 
przeciwko odradzaniu się ten­
dencji neonazistowskich 
RFN, wyścigowi zbrojeń oraz 
nastrojom wrogości wobec obco 
krajowców przebywających 
Niemczech Zachodnich.

Podkreślając, iż pierwszymi 
ofiarami hitleryzmu byli komu­
niści, socjaldemokraci, związ­
kowcy i  inni przeciwnicy re-

Przegląd
w ydarzeń

+  Z UDZIAŁEM byłych 
kombatantów na Piazza Mag- 
giore w Bolonii odbyły się w 
niedzielę uroczystości 40 rocz 
nlcy wyzwolenia tego mia­
sta przez żołnierzy armii so­
juszniczych I włoskich party­
zantów. Wśród gości obecna 
była delegacja ZBoWiD. Na 
polskim cmentarzu wojsko­
wym w Bolonii, spoczywa o- 
koło 1300 poległych.

+  W Związku Radzieckim 
zakończyły się obchody 40 
rocznicy Układu o Przyjaźni, 
Pomocy Wzajemnej 1 Współ­
pracy Powojennej między 
Polskę i ZSRR. Miały one u- 
roczysty, powszechny charak 
ter. W obchodach wzięła u- 
dział delegacja TPPR z se­
kretarzem KC PZPR Henry­
kiem Bednarskim na czele.

+  Minionej nocy w insty­
tucie serca w Sao Paulo 
zmarł w wieku 75 lot prezy- 
dent-elekt Brazylii, Tancredo 
Neves. W cięgu 39 dni od 
15 marca przeszedł 7 opera­
cji, jednokże stan jego zdro­
wia nieustannie się pogar­
szał. Zgon nos tępił po zre­
zygnowaniu lekarzy z dalszej 
beznadziejnej walki o utrzy­
manie Nevesa przy życiu za 
pamocg różnych aparatów 
medycznych.

♦  22 osoby poniosły 
śmierć, a ponad 300 odniosło 
obrażenia na skutek silnego 
trzęsienia ziemi, które nawie­
dziło położonę w południo­
wo-zachodnich Chinach, pro­
wincję Yunnan. Siła wstrzęsu 
wynosiła 6,3 stopnia w skali 
Richtera.

+  W USA nie słabnie fala 
protestów w zwięzku z de­
cyzję prezydenta Reagana 
złożenia wieńca na cmenta­
rzu w Bitburgu (RFN), na któ 
rym pochowani sę m. in. żoł­
nierze hitlerowskiego Wehr­
machtu I formacji SS.

W największej holi widowis 
kowo-sportowej w Nowym 
Jorku „Madison Sqare Gar­
den" odbył się wiec protesta 
cyjny z udziałem ok. 4,5 tys. 
osób.

Atmosfera zagrożenia w Libanie
BEJRUT PAP. W niedzielę nie- ki w Sojdzle. Zanotowono tu o- 

mal w całym Libanie panowała strzał dzielnic mieszkalnych. W 
atmosfera zagrożenia. W Bejru- leżęcej nie opodal miejscowości 
cle zachodnim doszło do kilku Dora wybuchły w niedzielę rano 
strzelanin ułicznych z użyciem bro dwie rokiety, nie powodujęc o- 
ni ręcznej, w których uczestniczy- fior.
li — jak się przypuszcza — bo- . . . . . . . . .
jownicy Amalu ł Postępowej Par- Ostrzeliwano wioski chrześcijań- 
H Socjalistycznej z jednej strony skie leżące w pobliżu kilku obo- 
oraz niedobitki murabitunów, mi- uchodźców palestyńskich. Pa­
lie» sunnickiej. rozbite) w ciężkich d<»y Parski moździerzowe. Do 
wołkach przed kilku dniami. Do wrogim, ugrupowa-
wymiony ognia doszto też na II- "» "" l libańskimi dochodziło w pa­
rni dzielącej Bejrut no część opa- bliżu miejscowości Konają. Ko- 
nowonę przez ugrupowania mu- Iaa< Helolija, Bramija. 
zułmańskie i chrześcijańskie. Wszystko to dzieje się w chwi-

Toczę się nadal bratobójcze wal li, gdy Liban nie ma praktycznie 
rzędu, bowiem premier Karami

UUcznu grajek w portugalskim mieście Coimbra.
CAF—/

Pacyfikacje •  Łapanki •  Strzały do demonstrantów

„Podarunek“ z nieba
P A R Y Ż . P A P .  B lo k  lo d u  w a ż ą c y  

o k o ło  5 k g  s p a d ł z Jasnego n ie b a  
n a  o g ró d e k  p e w n e g o  e m e ry ta  w  o -  
k o l ic a c h  m ia s ta  B e l f o r t  w e  F r a n ­
c j i .  Z  u w a g i  n a  to ,  że  ló d  w y r a ź ­
n ie  ś m ie r d z ia ł u r y n ą  — e m e r y t  za ­
b r a ł  b lo k  d o  p o b lis k ie g o  la b o r a to ­
r iu m  c h e m ic z n e g o . a b y  u s ta l ić ,  
s k ą d  te ż  s ię  t o  w z ię ło .  Z d a n ie m  
n a u k o w c ó w  b lo k  lo d u  n ie  m ó g ł s ię  
u fo r m o w a ć  w  sp o só b  n a tu r a ln y  i  
że je s t  t o  e f e k t  o p ró ż n ie n ia  l a t r y ­
n y  s a m o lo to w e j n a  d u ż e j w y s o k o ­
ś c i. W  z e s z ły m  r o k u  p o d o b n y  k a ­
w a ł  lo d u ,  o  m a s ie  o k o ło  10 k g . 
s p a d ł w  m ia s te c z k u  S t .  J u l ie n  Le s , 
V i l la s ,  n ie d a le k o  m ie js c a  o p is y w a ­
n e g o  tu  w y p a d k u .

Krwawy terror w  RPA
LONDYN PAP. -Zakrojoną na reszty kraju gettach murzyń- 

szeroką skalę operację pacyfł- skich odbywają się łapanki w 
kacyjną prowadzą oddziały po- hitlerowskim stylu. Jak przy- 
lic jł i  wojska RPA we wschód- znał przedstawiciel władz v 
niej części Prowincji Przyląd- Pretorii, policja wielokrot- 
kowej, która od k ilku miesięcy nie otwierała ogień do demon- 
jest terenem masowych wy s-tą- strantów w miejscowościach 
pień Afrykanów przeciwko poli- Länge, Rosdeile, Gamble, U- 
tyce apartheidu. Jak donoszą pingtone i  innych. Od  ̂kul rasi- 
agencje informacyjne z Johan- stowskich zginęło dwóch A fry- 
nesburga, po ulicach afrykań- kanów, a wiele osób zostało 
skich przedmieść Port Eliza- rannych.
beth i  Uitenhage bez przerwy Potężna demonstracja miodzie 
kiążą patrole na transporterach ży afrykańskiej przeciwko sy- 
opancerzonych. W odciętych od Sternowi apartheidu i  krwawym 

represjom odbyła się na „czar-

Dominuje obawa przed bezrobociem

Futurystyczny pesymizm Francuzów
PARYŻ PAP. Według sonda- Natomiast aż 79 proc. uważa, 

zu dziennika „Le Figaro”  45 że za 15 la t życie zmieni się 
proc. mieszkańców Francji pa- zasadniczo dzięki szerokiemu za- 
trzy w przyszłość z uczuciem pe stosowaniu komputerów, 
symizmu i  nie wiąże szczegól­

nym”  przedmieściu Johannes- 
burga, Aleksandrę. Tysiące ucz­
niów przerwało zajęcia w szko­
łach, domagając się położenia 
kresu dyskryminacji rasowej w 
systemie oświaty i  uwolnienia 
więźniów politycznych. Policja 
otworzyła ogień do uczestników 
pokojowego pochodu. Władze na 
łożyły całkowite embargo na in­
formacje o liczbie zabitych i 
rannych.

kieruje gabinetem tymczasowo, 
gabinet nie może się zebrać. W 
niedzielę mówiło się z nadzieję 
w Bejrucie, iż we wtorek zbiorę 
się w Damaszku pod patronatem 
syryjskim Raszid Karami, minister 
oświaty, Selim Hoss — przedsta­
wiciele społeczności sunnickiej — 
oraz dwaj inni ministrowie, Na- 
bih Berri I Walid Dżumblatt kie- 
rujęcy Amalem i PSP oraz nie­
którzy inni politycy libańscy. Jeśli 
dojdzie do spotkania, niewątpli­
wie najważniejszymi poruszanymi 
tematami będę: sytuacja w za­
chodnim Bejrucie I Sajdzie, w o- 
bozach palestyńskich I sprawa po 
wołania nowego rzędu.

W  stolicy Kraju Rad

Rekonstrukcja
lotniska „Wnukowo“
M O S K W A  P A P . J e d n o  z c z te re c h  

lo tn is k  M o s k w y  —  „ W n u k o w o ”  zo ­
s ta ło  w  t y c h  d n ia c h  c za so w o  za m ­
k n ię te .  R o z p o c z ą ł s ię  k o ń c o w y  e -  
ta p  je g o  r e k o n s t r u k c j i ,  k t ó r y  p o ­

t r w a  o k . t r z e c h  m ie s ię c y .
W  c ią g u  44 l a t  sw e g o  Is tn ie n ia ,  

lo tn is k o  . .W n u k o w o ”  z n a c z n ie  ro z ­
r o s ło  s ię . Z w ię k s z y ła  s ię  je g o  p rz e  
p u s to w o s ć  1 p o ja w i ł  s ię  je szcze  je ­
d e n  p a s  s ta r t o w y .  J e d n a k ż e  p le tr -

S ta le  je d y n a «  w z m a c n ia n o  g o  a -  
s fa lto b e to m e m . o b e c n ie ,  k ie d y  Lo t­
n is k o  p r z y jm u je  a e ro b u s y  „ I ł - 8 6 ” , 
m o g ą c e  z a b ra ć  n a  p o k ła d  330 pa sa ­
ż e ró w , p o s ta n o w io n o  g r u n to w n ie  
p rz e b u d o w a ć  g łó w n y  p a s , co  s p o ­
w o d o w a ło  o k re s o w e  z a m k n ię c ie  l o t  
n is k a .

L o ty ,  k tó r e  o b s łu g iw a ło  d o ty c h ­
czas  „ W n u k o w o ”  r o z d z ie lo n o  m ię ­
d z y  lo tn is k a  „D o m o d ie d o w o ” ,  „S z e  
r e m e t ie w o ”  i  „ B y k o w o ” .

Sprytny syn Boliwijczyka

Elektryczne jezioro
M E K S Y K  P A P . B o l iw i jc z y k  J o rg e  

M e n d e z , m ie s z k a ją c y  n a  w y s o k im  
p ła s k o w y ż u  w  A n d a c h ,  w y k o r z y ­
s tu je  d o  o ś w ie t la n ia  s w e j fe r m y  
n ie w ie lk ie  je z io ro .  N ie  s to s u je  o n  
p r z y  t y m  ż a d n y c h  t u r b in  c z y  in ­
n y c h  m e c h a n iz m ó w . C h o d z i o  to ,  
że  w o d a  w  je z io rz e  m a  z w ię k s z o ­
ną  k w a s o w o ś ć . S y n  J o rg e , s tu d e n t  
I n s t y t u t u  T e c h n o lo g ic z n e g o  w  L a  
P a z , p o r a d z ił  o jc u ,  a b y  w  w o d z ie  
je z io ra  z a n u r z y ć  e le k t r o d y .  U z y ­
s k a n o  w  te n  sp o só b  g ig a n ty c z n ą , 
n a tu ra ln ą  b a te r ię ,  n ie p r z e r w a n ie  
d o s ta rc z a ją c ą  p r ą d u .  O b e c n ie  J o r ­
ge  M e n d e z  m a  p o d  d o s ta tk ie m  e -  
le k t r y c z n o ś c i  i  J e d y n ie  o d  czasu  
d o  cza su  w y m ie n ia  e le k t r o d y .

nych nadziei ze zbliżającym się 
rokiem dwutysięcznym.

Ankieta przeprowadzona 
wśród tysiąca osób wykazała, 
że kobiety są nastawione bar­
dziej pesymistycznie niż męż­
czyźni (53 wobec 25 proc.), o- 
raz, że tylko młodzi ludzie w 
wieku 18—24 lat starają się 
przezwyciężyć pesymizm star­
szych pokoleń.

35 proc. respondentów uwa­
ża, że za 15 lat bezrobocie na­
sili się, natomiast 21 proc. wy­
raziło bardziej optymistyczne 
poglądy na sytuację ekonomicz­
ną kraju.

42 proc. ankietpwanych oba­
wia się wzrostu aktów terroru, 
41 proc. przewiduje klęski gło­
du na niektórych obszarach 
świata, 36 proc. liczy się z wy­
buchem trzeciej wojny świato­
wej, 33 proc. wyraziło zaniepo­
kojenie związane ze wzrastają­
cym zanieczyszczeniem atmo­
sfery i dewastacją środowiska 
naturalnego.

stany ziednocione;zbroieniowe kokosy i oszustwaJ
WASZYNGTON PAP. Amery­

kański koncern zbrojeniowy Ge 
neral Dynamics, który za rzą­
dów Reagana przeżywa okres 
me notowanej dotąd prosperity 
potrafi — jak się okazuje — 
dbać o interesy aż zbyt dobrze. 
Jak podał zachodnioniemiecki 
dziennik „Frankfurter Allge­
meine Zeitung” , amerykański 
kolos zbrojeniowy naciągnął 
swego największego kontrahen­
ta, jakim  jest Pentagon, na su­
mę 244 milionów dolarów, po­
bierając od rządu amerykańskie 
go płatności na podstawie cał­
kowicie nieuzasadnionych żą­
dań.

Powyższa kwota wyłoniła się 
w wyniku dokonanej przez Pen 
tagon kontroli rachunków przed 
łożonych przez General Dyna-

mics za zamówienia zbrojenio­
we. Prawie połowę potężnego 
manka udało się od razu wy­
równać przez zawieszenie wy­
płat ryczałtowych przeznaczo­
nych na koszty bieżące koncer­
nu. Na początku tego miesiąca 
amerykańskie ministerstwo o- 
brony zablokowało wszelkie wy 
piaty na rzecz koncernu, co — 
wydawać by się mogło — po­
ważnie zagrozi jego interesom.

Nic bardzie] mylącego. Jak 
się okazało, kilkusetmilionowe 
kwoty w wewnętrznym handlu 
uzbrojeniem w Stanach Z jedno 
czonych to właściwie drobnost­
ka. Ręgularne płatności w wy­
sokości 700 milionów dolarów 
co miesiąc przepływające z ka­
sy Pentagonu, a właściwie z kie 
szeni amerykańskiego podatnika

do kas koncernu, pozwolą w kd  
ka czy kilkanaście dni wyrów» 
nać sumę, która mogłaby sta­
nowić roczny budżet niejedne­
go państwa.

Informacje i  dane o mało 
znanych stronach zbrojenio­
wych rozliczeń zamieszczone zo 
stały w memorandum minister­
stwa obrony opublikowanym 
przed kilkoma dniami Jedno­
cześnie jeszcze jeden z głów­
nych filarów  kompleksu prze- 
mysłowo-zbrojeniowego USA 
koncern General Electric odrzu­
c ił zarzuty Pentagonu, iż oszu­
kał tę szacowną instytucję na 
sumę 800 tysięcy dolarów w 
trakcie rozliczeń kosztów gło­
wic bojowych dla rakiet Minu- 
tman.
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Radzieccy inżynierowie w „Warskim“

INŻYNIER W ita lij Szewiakow
— inspektor ds. automatyki i 
radioelektroniki szczecińskiego 
oddziału Morskiego Rejestru 
Statków ZSRR ceni Sobie współ 
pracę ze stoczniowymi inżynie­
rami . Nie ogranicza się ona je­
dynie do odbiorów skompliko­
wanych urządzeń zamontowa­
nych na radzieckich statkach 
budowanych w „Warskim” , ale 
-rozciąga się również i, na wspól­
ne spędzenie czasu wolnego.

— W czasie prób morskich 
nic tylko zajmujemy się spra­
wami zawodowymi, ale wspól­
nie z polskimi kolegami oglą­
damy programy telewizyjne i 
dyskutujemy o codziennych 
sprawach. Wspólnie też uczest­
niczymy w łowieniu ryb i  wy­
cieczkach organizowanych przez 
służby socjalne stoczni.

IN Ż Y N IE R  S z e w ia k o w  p o c h o d z i z 
K a l in in g r a d u ,  je g o  k o le d z y  z  p ię c io ­
o s o b o w e g o  ze s p o łu  s z c z e c iń s k ie g o  
o d d z ia łu  M R S  m ie s z k a ją  w  in n y c h  

- re g io n a c h  K r a ju  R a d . Ł ą c z y  ic h  
w s z y s tk ic h  z a m iło w a n ie  d o  m o rz a , 
a  s z c z e g ó ln ie  d o  n o w o c z e s n e j te c h ­
n i k i  o k r ę to w e j.  D la te g o  te ż  w  
S z c z e c in ie  z e b r a l i  s ię  fa e h o w e y  z a - 

- ró w n o  z n a d  B a ł t y k u .  O c e a n u  S p o ­
k o jn e g o ,  a ta k ż e  1 M o rz a  C z a rn e ­
g o . W ła ś n ie  w  je d n y m  z c z a rn o ­
m o r s k ic h  p o r tó w  z a m ie s z k u je  in ż y -

Wrocławska
„klinika książek“

N IE O C E N IO N E  u s łu g i  b ib l io te c e  
Z a k ła d u  N a ro d o w e g o  im .  O s s o liń ­
s k ic h  w e  W r o c ła w iu  o d d a je  s p e c ja ł 
n a  p r a c o w n ia  ta fc io l ig a to r s k o -k o n -  
s e rw a to rs k a ,  p o p u la r n ie  n a z y w a n e  
p r z e z  b ib l io te k a r z y  i , k l i n i k ą  k s ią ­
ż e k ” .  Z e s p ó ł s p e c ja l is tó w  p r a c o ­
w n i  p o d  k ie r u n k ie m  z a s łu ż o n e g o  
in t r o l ig a to r a  C z e s ła w a  K o w a lc z y k a ,  
k t ó r y  ju ż  o d  p o n a d  30 l a t  p r a c u je  
w  -b ib l io te c e  .,O s s o lin e u m ” ,  co ­
d z ie n n ie  w y k o n u je  iś c ie  b e n e d y k ­
t y ń s k ą  « p racę  n a d  p r z y  w T a  c a n te m  
d a w n e j  ś w ie tn o ś c i c e n n y m  s ta ro ­
d r u k o m .  W ro c ła w s k a  p r a c o w n ia  do  
ty c h c z a s  „ w y r e m o n to w a ła ”  k i l k a  
t y s ię c y  z a b y tk o w y c h  k s ią ż e k  i  s ta  
r o d n ik ó w ;  P o d c z a s  p ra c  s ta ra n n ie  
o su sza n e  są  w s z y s tk ie  s t ro n ic e  
k s ią ż e k , u s u w a n a  je s t  p le ś ń  i  
w s z e lk ie  p la m y .  P o n a d to  k s ią ż k i  
z n is z c z o n e  p rz e z  czas o t r z y m u ją  
t io w e ,  s ta ra n n e  o p r a w y ,  czę s to  b ę ­
d ą c e  w ie r n ą  k o p ią  ic h  p ie rw o w z o ­
r ó w .  U s łu g i  w r o c ła w s k ie j  „ k lin d k d  
k s ią ż e k ”  są  o c e n ia n e  w y s o k o  p rz e z  
w y d a w c ó w , b ib l io te k i,  a  ta k ż e  p r y ­
w a tn y c h  b ib l io f i ló w .

W TRAKCIE naszej wizyty, 
spotykamy go w rozmowie z 
głównym budowniczym „War- 
skiego” — inżynierem Romual­
dem Kaubo. W zawziętej - dys­
kusji zastanawiają się razem, 
-który w kolejności statek z se­
r i i  „Nieftiegaz”  — jednostek 
przystosowanych do współpracy 
z platformami wiertniczymi — 
należy poddać rutynowej pró­
bie stateczności. Inżynier Ko­
stenko co prawda podpiera się 
swoistą „biblią”  MRS, czyli gru 
bą księgą przepisów klasyfika­
cyjnych, ale nie jest w swych 
poglądach i postępowaniu orto­
doksyjny. Uważa, że czasami 
warto odejść od ścisłej reguły 
na rzecz elastyczniejszego po­
traktowania przepisów, by nie 
utrudniać życia stoczniowcom. 
Musi być tylko zachowana nie­
naruszalna zasada — co piąta 
jednostka z tej serii określo­
nej próbie musi być poddana.

Inżynier Raubo traktuje ra­
dzieckich kontrahentów jako 
niezwykle wymagających partne 
rów. To zmusza do solidnego 
pizyłożenia się do wykonaw­
stwa. Na uwagę zasługuje jed­
nak i to, że Rosjanie są tole­
rancyjni i wyrozumiali wobec, 
naszych kłopotów.

D O  N IE D A W N A  n a  J e d n o s tk a c h  
n a ra ż o n y c h  na  z e tk n ię c ie  s ię  z r o ­
p ą  n a f to w ą ,  s to s o w a n o  p r z e c iw p o ­
ż a ro w e  m a te r ia ły  k o n s t r u k c y jn e  z 
im p o r tu .  T e ra z  d o m in u ją  ro z w ią z a ­
n ia  k r a jo w e .  S p e łn ia ją  o n e  o d p o ­
w ie d n ie  w y m a g a n ia , a le  ic h  e s te ty ­
k a  1 w y g lą d  o d b ie g a ją  z n a c z n ie  o d  
z a c h o d n io e u ro p e js k ic h  s ta n d a rd ó w . 
Ą r m a to r  ra d z ie c k i r o z u m ie  J e d n a k  
nasze t r u d n o ś c i  g o s p o d a rc z e  1 bez 
w a h a n ia  a k c e p tu je  z m ia n y .

M im o  te g o  p r z y k ła d u  tr z e b a  Jed­
n a k  g e n e ra ln ie  s tw ie r d z ić ,  że w y ­
m a g a n ia  w  z a k re s ie  te c h n ik i  s ta le  
ro s n ą . P o  to .  J e d n a k  b y  o g ra n ic z y ć  
d o  m in im u m  „ w s a d ”  d e w iz o w y  do  
s ta tk ó w  b u d o w a n y c h  w  „ W a r s k im ”  
w p ro w a d z a  s ię  c o ra z  w ię c e j  n o w o ­
c z e s n y c h  ro z w ią z a ń  p o ls k ic h .  T a  
p r e s ja  a r m a to r a  i  o r g a n iz a c j i  r e je ­
s t r u  s ta tk ó w  je s t  k o r z y s tn a , g d y ż  
d o p in g u je  d o  te g o  b y  s z y b c ie j r o z ­
w i ja ć  naszą  m y ś l  te c h n ic z n ą . T a k ie  
o p in ie  s ły szę  z a ró w n o  o d  in ż y n ie ­
r ó w  z „ W a rs k ie g o ” , j a k  i  m o ic h  
r o z m ó w c ó w  z M R S .

NALEŻY dodać, że radziecki 
organ państwowy technicznego 
nadzoru statków ściśle współ­
działa z Polskim Rejestrem Stat

ków. Sprawdza się to szczegól­
nie wówczas, gdy uprawnienia 
obydwu instytucji są delego­
wane wymiennie. Daje to kon­
kretne oszczędności. Dla przy­
kładu, gdy radziecki statek prze 
bywa na remoncie w polskich 
stoczniach, technicznym odbio­
rem zajmuje się polska instytu­
cja i odwrotnie. Nabiera to 
jeszcze większego znaczenia w 
portach państw trzecich. W Ade 
nie działa oddział radzieckiego 
rejestru statków i dlatego wów­
czas, gdy na nieoczekiwany re­
mont zawita tam polska jedno­
stka — może zawsze liczyć na 
techniczny nadzór ze— strony 
MRS. Znacznie mniej kosztow­
ny od firm  zachodnich. W in­
nych sytuacjach bywa często 
odwrotnie.

Współdziałanie rejestru stat­
ków obu naszych państw jest 
doskonałym potwierdzeniem na 
to. że współpraca gospodarcza 
między naszymi krajami to nie 
żaden frazes lecz konkretne 
działanie przynoszące obustron­
ne korzyści. Rzecz polega nie 
tylko na wzajemnych senty­
mentach, lecz przede wszystkim 
na osiąganiu jak najkorzystniej­
szych obopólnych efektów eko­
nomicznych.

(wab)

Prasłowiańska
osada w Będkowicach
N IE D A L E K O  W ro c ła w ia ,  u  p o d ­

nó ża  le g e n d a rn e j g ó r y  S ło w ia n  — 
S lę z y , w  B ę d k o w ie  a c h  a rc h e o lo d z y  
o d k r y l i  n ie d a w n o -  k o le jn ą ,  d ru g ą  
o sa dę  p r a s ło w ia ń s k ą  z o k re s u  
V I I I —X  w ie k u .  N a t r a f io n o  m .Łn . na  
ś la d y  p ra s ło w ia ń s k ie g o  g ro d z is k a , 
w  k tó r y m  z n a le z io n o  M czne r e l i k t y  
d r e w n ia n y c h  d o m ó w  i  s tu d n i.  
D z ię k i n o w e m u  o d k r y c iu  w  n ie d a ­
le k ie j  p rz y s z ło ś c i p o w ię k s z o n y  b ę - 
d-zie is tn ie ją c y  w  B ę d k o w ic a c h  r e ­
z e r w a t  a rc h e o lo g ic z n y ,  k t ó r y  o t w o ­
rz o n o  na  r e l ik t a c h  p r a s ło w ia ń s k ie ­
go  g r o d u  s p rz e d  1 ty s .  la t .  D o ­
d a jm y ,  że r e z e rw a t  u  p o d n ó ż a  g ó ­
r y  S lę z y  je s t  c h ę tn ie  o d w ie d z a n y  
p rz e z  t u r y s t ó w  k r a jo w y c h  i  z a g ra ­
n ic z n y c h . O s ta tn io  w  re z e rw a c ie  
z r e k o n s tr u o w a n o  k o le jn e  p r a s ło ­
w ia ń s k ie  d r e w n ia n e  d o m y , s tu d n ie , 
a ta k ż e  d ro g ę  o ra z  s ta w  z g ro b lą , 
k tó r e  s ta n o w ią  w ie r n ą  k o p ię  p r a ­
s ło w ia ń s k ie j  o s a d y  s p rz e d  p o n a d  
1 ty s .  la t .  N a  le k c je  h i s t o r i i  d o  
B ę d k o w ie  p r z y je ż d ż a ją  czę s to  w y ­
c ie c z k i m ło d z ie ż y  s z k o ln e j z  D o l­
n e g o  Ś lą ska .

Trzydzieści lał bez... nakazu
s łu ż b y  w  S P  I u k o ń c z e n iu  s z k o ły  
p rz y s p o s o b ie n ia  z a w o d o w e g o  w  
K r a p k o w ic a c h  s k ie r o w a n y  z o s ta ł d o  
S k o lw in a :

—  IV  m a rc u  1953 r o k u  c z y n n a  b y ­
ła  t y l k o  z a k ła d o w a  k o t ło w n ia .  T r a ­
f i ł e m  n a  r o z r u c h  p ie rw s z e j m a s z y ­
n y ,  k t ó r y  z a k o ń c z y l iś m y  z p o w o ­
d z e n ie m . J u ż  p o  d w u  m ie s ią c a c h  
n a  p o c h o d z ie  p ie rw s z o m a jo w y m  de 
f i lo w a l iś m y  z r o lą  p a p ie ru ,  w y ­
p ro d u k o w a n ą  w  n a s z e j fa b r y c e .  Ż a  
k ła d  r o z b u d o w y w a ł s ię  d a le j .  P r z y ­
b y w a ły  k o le jn e  m a s z y n y . J a k  ja  
w  t a k ie j  s y tu a c j i  m ia łe m  z re z y g n o  
w a ć  z  p r a c y  w  p a p ie rn i ,  k ie d y  p r z y  
m n ie  p o w s ta w a ła  z u p e łn ie  n o w a  
fa b r y k a ?  M u s ia łe m  zo s ta ć  t u  n a  
d łu ż e j. . .

W  t r a k c ie  p o n a d  t r z y d z ie s to le t ­
n ie g o  p o b y t u  w  „ S k o lw in ie ”  p a n

d z ia ła c z e m  O R M O . Z a k ła d o w a  p la ­
c ó w k a  w  ta m ty c h  czasach w y ró ż ­
n ia n a  b y ła  czę s to  p rz e z  p re z y d e n ­
ta  S z c z e c in a . T o  z  je i_  i n i c ja t y w y  
c z ło n k o w ie  t e j  o r g a n i r * j j l  p e łn i l i  
d y ż u r y  n a  J e z io rz e  D ą b s k im . p o ­
w o ła l i  s e k c ję  r u c h u  d ro g o w e g o , a 
ta k ż e  s e k c ję  ds . n ie le tn ic h .

N a le ż a ł te ż  d o  n a ja k t y w n ie j ­
s z y c h  u c z e s tn ik ó w  l ic z n y c h  c z y n ó w  
s p o łe c z n y c h  n a  te re n ie  t e j  p e r y fe ­
r y jn e j  d z ie ln ic y  naszeg o  m ia s ta . 
P a rk  p r z y  u l i c y  S to łc z y ń s k ie j to  
t r w a ły  e f e k t  d z ia ła ln o ś c i sp o łe c z ­
n e j  je g o  i  je g o  k o le g ó w .

R ó w n ie ż  i  te ra z , g d y  c h ę tn y c h  
d o  p r a c y  n a  rze cz  in n y c h  je s t  
m n ie j  n iż  p rz e d  la t y  — s p o ro  c za ­
su  p o ś w ię c a  d z ia ła ln o ś c i w  o r g a n i­
z a c ja c h  p o l i t y c z n y c h  i  s p o łe c z n y c h . 
J e s t c z ło n k ie m  p le n u m  K o m ite tu  
Z a k ła d o w e g o  P Z P R , m ę ż e m  z a u fa ­
n ia  g r u p y  z w ią z k o w e j,  a  o d  n ie ­

Tadeusz Grabarczyk -  społecznik ze
GDY W MARCU pięćdziesią­

tego trzeciego Tadeusz Grabar­
czyk z nakazem pracy w kie­
szeni tra fił do Skolwina — są­
dził, że przepracuje dwa przy­
musowe lata i  w ród do rodzi­
ny w  Sławoborzu w  pobliżu 
Kołobrzegu. Tak się jednak nie 
stało. Zamiast dwóch la t pra­
cuje już w papierni trzydzieści 
dwa i  nie ma zamiaru dokąd­
kolwiek się przeprowadzać, 
tym  bardziej, że niedawno o- 
trzymał nowe mieszkanie z za­
kładowej spółdzielni.

DZIŚ tak wspomina tamta lata, 
kiedy to po skończenia junackiej

G r a b a r c z y k  p o z n a ł w  z a s a d z ie  w s z y ­
s t k ie  s ta n o w is k a  p r a c y .  K ie d y  t r z e  
b a  b y ło  ro z c ią g a ł p a p ie r  p o d  m a ­
s z y n ą , o b s łu g iw a ł  p r z e w i ja r k ę ,  b y ł  
b r y g a d z is tą  n a  o d d z ia le  p r z y g o to ­
w a n ia  m a s y . b y  w re s z c ie  zo s ta ć  
b r y g a d z is tą - m e c h a n ik ie m  m a s z y n y  
M P -3 .

W  o p in i i  k ie r o w n ik a  o d d z ia łu  T a ­
d e u sza  W o jc ie c h o w s k ie g o  n a le ż y  
d o  t y c h  n a js u m ie n n ie js z y c h  p r a ­
c o w n ik ó w ,  e o  t o  z a w sze  s o l id n i  są 
w  r o b o c ie  1 n a  k a ż d ą  p ro ś b ę  o  
d o d a tk o w e  p r z y jś c ie  d o  p r a c y  w  
s o b o ty  i  n ie d z ie le  r e a g u ją  p o z y ­
t y w n ie .

T a d e u s z o w i G r a b a r c z y k o w i n ig d y  
n ie  w y s ta r c z a ła  p r a c a  z a w o d o w a . 
Z a w s z e  p o d e jm o w a ł ró ż n e g o  ro d z a ­
j u  d z ia ła ln o ś ć  s p o łe c z n ą . W  la ta c h
siedemdziesiątych hyl aktywnym

d a w n a  c z ło n k ie m  R a d y  P r a c o w n i­
c z e j.  T a  o s ta tn ia  f u n k c ja  u m o ż li­
w ia  m u  le p s z e  w e jr z e n ie  w  p r o ­
b le m y  e k o n o m ic z n e  p rz e d s ię b io r ­
s tw a .

—* U rz ą d z e n ia  w  z a k ła d z ie  z u ż y ­
w a ją  s ię . k o n ie c z n y  s ta je  s ię  w ię c  
ic h  r e m o n t .  W a ż n e  z a d a n ie  b ę d z ie ­
m y  m ie l i  w  r o k u  p r z y s z ły m  —  
z m o d e r n iz u je m y  m a s z y n ę  d o  p a ­
p ie ru  g a z e to w e g o . C o  p r a w d a  cze­
k a  na s  w  z w ią z k u  z  ty m  t r z y m ie ­
s ię c z n y  p o s tó j,  a le  p o  re m o n c ie , 
ro c z n ie  b ę d z ie m y  p r o d u k o w a ć  o 
12 ty s .  t o n  p a p ie ru  w ię c e j.  P o te m  
n a d e jd z ie  k o le j  n a  d a ls z e  m a s z y n y , 
w  t y m  1 n a  na szą  „ p ią t k ę ” .

TADEUSZ GRABARCZYK po 
tra fi mocno po-wiedzieć o tym, 
co mu się nie podoba. Szcze-

120 M I  N  je d n o s te k  c e r a m ic z n y c h  w y p r o d u k u je  w  s w o ic h  19 z a ­
k ła d a c h  w  ty m  r o k u  K o s z a l iń s k ie  P rz e d s ię b io rs tw o  C e r a m ik i B u ­
d o w la n e j  w  Z ło c ie ń c u . I lo ś ć  p o s z u k iw a n y c h  c e g ie ł n ie  m oże  b y ć  
n ie s te ty  w ię k s z a  z  p o w o d u  b r a k ó w  k a d r o w y c h  (p o trz e b a  z a t ru d n ić  
n ie m a l 208 p r a c o w n ik ó w )  i  p ro c e s u  te c h n ic z n e g o , k t ó r y  w  w ię k s z o ­
śc i w y m a g a  p r a c y  r ą k .  W  b a rd z o  w ie lu  c e g ie ln ia c h  p r a c u je  s ię  b o ­
w ie m  n ie m a )  ja k  za  k r ó la  Ć w ie c z k a , a ta ro  g d z ie  część te c h n o lo g i i  
je s t  z m e c h a n iz o w a n a , c ią g łe  a w a r ie  prz.esta rz a ły c h  u rz ą d z e ń  p o w o ­
d u ją  p r z e rw y ,  a  co z a  t y m  id z ie  s t r a t y  w  p r o d u k c i i .  P rz y s z ło ś ć  
naszego c e g la n e g o  b u d o w n ic tw a  n je  w y g lą d a  w ię c  ró ż o w o .

. C A F  — J .  U n d ro

Droga do własnego dom ku

Najmłodsze przedsiębiorstwo
MIJAJĄ dwa lata od powo­

łania przez wojewodę szczeciń­
skiego nowego przedsiębiorstwa 
wykonawczego w budowni­
ctwie. Jęst nim Przedsiębior­
stwo Robót Inżynieryjnych Bu­
downictwa Jednorodzinnego. Z 
samej nazwy wynika charakter 
usług, jakie winno świadczyć to 
przedsiębiorstwo. Idea powoła­
nia rodziła się już od dawna. 
Ogromne potrzeby w zakresie 
prac inżynieryjnych na terenie 
miasta, szczególnie szybko roz­
wijającego się budownictwa 
jednorodzinnego, uwieńczone zo 
stały powołaniem tego przedsię­
biorstwa w marcu 1983 roku. 
Dwa lata to mało i dużo. Wy­
starczy jednali,- aby dokonać 
pewnej próby oceny.

D Y R E K T O R  n a jm ło d s z e g o  p rz e d ­
s ię b io rs tw a  w  S z c z e c in ie  m g r  in-ż. 
T a d e u s z  W e g n e r  tw ie r d z i ,  że p r o ­
g r a m  r o z w o ju  - z a ło ż o n y  n a  t r z y  la ­
ta  je s t  w  m ia r ę  p r a w id ło w o  r e a l i ­
z o w a n y . B a rd z o  d o b re  e f e k t y  p rz e d  
s ię b lo r s tw o  u z y s k u je -  w  z a k re s ie  
p rz e ro b u . W oŁn iie j n a to m ia s t  r o ­
ś n ie  baza te c h  n d e z n o rs p rz ę to w a . A  
o to  k i l k a  p r z y k ła d ó w .  W  p ie r w ­
s z y m  r o k u  z a w ią z y w a n ia  s ię  p rz e d  
s lę b io rs tw a  (8 m ie s ię c y  p r a c y )  
s p rz e d a n o  r o b o ty  za 47 m il io n ó w  
z ło ty c h .  N a to m ia s t w  r o k u  1984

golnie niepokoi go brak konsek­
wencji w działaniu władz ad­
ministracyjnych. Mimo niezłej 
ustawy — wielu jest jeszcze ta­
kich, którzy „p iją piwo a nie 
pracują” . Nie podoba mu się i 
to, że ż jednej strony znane są 
powszechnie liczne fakty mar­
notrawstwa żywności, a szcze­
gólnie owoców, z drugiej zaś 
wciąż utrzymują się na straga­
nach wysokie ceny jabłek. 
Czy spółdzielczość i uspołecz­
niony handel nie mogłyby już 
dawno z tymi nieprawidłowoś­
ciami poradzić sobie?

Mimo niełatwych czasów, ja­
kie przeżywamy, z optymizmem 
patrzy w przyszłość. Cieszy go 
i to, że bierność i apatia ustę­
pują miejsca postawom społecz-

„Skolwina“
nym. Powoli, ale systematycz­
nie rośnie liczba związkowców 
w papierni, młodzi ludzie za­
czynają wstępować w szeregi 
partii.

Wszyscy uważnie przyglądają 
się działaczom. Każda udana i-  
nicjatywa przysparza nam no­
wych zwolenników. Sądzę, że 
powrócą takie czasy, podobne 
do okresu mojej młodości — że 
zapał, szczególnie ludzi młodych, 
przynosić będzie konkretne efek 
ty  — stwierdza w  trakcie roz­
mowy,

(wab)

p rz e k ro c z o n o  ju ż  160 m il io n ó w  z ł. 
W  t y c h  d w ó c h  ła ta c h  w z ro s ło  t a k ­
że z a t ru d n ie n ie  z 40 d o  130 osó b . 
O b e c n y , t r z e c i  r o k  d z ia ła ln o ś c i 
P R IB J ,  b ę d z ie  b a r d z ie j d y n a m ic z ­
n y .  Z a k ła d a  s ię  w  p ła tn ie  p r z y ję ­
c ie  r o b ó t  b u d o w la n y c h  na  k w o tę  
275 m il io m ó w  z ło ty c h .  W z ro ś n ie  ta k  
że z a t ru d n ie n ie  d o  156 o só b . Z a ś  w  
p e r s p e k ty w ie  n a s tę p n y c h  2—3 * la t  
p rz e d s ię b io r s tw o  p r a g n ie  o s ią g n ą ć  
g ó r n y  p u ła p  s w y c h  z/Jo lnościi. 
O zn a cza  t o  w z ro s t  z a ło g i d o  250 
osób: J r o c z n y  p r z e ró b  s ię g a ją c y  
k w o ty  p ó ł  m il ia r d a  z ło ty c h .

P la n y  p r z e d s ię b io rs tw a  są a m b it ­
ne . W y d a je  s ię . że  d o ty c h c z a s o w a  
d z ia ła ln o ś ć  i  u z y s k iw a n e  d o b ie  
e f e k t y  p r o d u k c y jn e  i  g o s p o d a rc z e , 
u p o w a ż n ia ją  d o  s tw ie rd z e n ia ,  że 
P R IB J  u p o ra  s ię  z  w ie lo m a  t r u d n o ­
ś c ia m i.  W  n o w e j  b a z ie  p o w s ta n ie  
c a łe  z a p le c z e  te c h n ic z n e . T u  p rz e ­
p ro w a d z a ć  s ię  b ę d z ie  r e m o n ty  i  
p r z e g lą d y  w ła s n e g o  s p rz ę tu . U ru c h o  
m io m y  z o s ta n ie  ta k ż e  w ę z e ł b e te ­
l i  ja r s k i  i  w  n ie d a le k ie j  p e r s p e k ty ­
w ie  p r z e d s ię b io rs tw o  m a  z a m ia r  
p o d ją ć  ta k ż e  p r o d u k c ję  d r o b n o - w y -  
m  Lar o w y c h  e le m e n tó w  b u d o w la n y c h  
n a  p o t r z e b y  s z c z e c iń s k e ig o  r y n k u .  
J a k  d ó  t e j  p o r y  n a j t r u d n ie js z a  s y ­
tu a c ja  r y s u je  s ię  w  s p rz ę c ie . 
W p ra w d z ie  m a ją te k  s ta n o w ią  ju ż :  
k o p a r k i ,  s p y c h a c z , k i l k a  s a m o c h o ­
d ó w  i  c ią g n ik ,  a le  Jest to  n a d a l za 
s k r o m n y  i lo ś c io w o  s p rz ę t. D la te g o  
czę s to  P R IB J  m u s i z le c a ć  p e w n e  
r o b o ty  ty m  p rz e d s ię b io r s tw o m  s p e ­
c ja l is ty c z n y m ,  k tó r e  d y s p o n u ją  
c ię ż k im  s p rz ę te m .

N a  w s tę p ie  w s p o m n ie l iś m y  o  d o ­
b r y c h  w y n ik a c h  p r o d u k c y jn y c h  te ­
g o  p r z e d s ię b io rs tw a . J a k i  w ię c  z a ­
k r e s  p ra c  p r z y jm u je  d o  sw e g o  
p o r t f e lu  z le c e ń  P R IB J ?  Z g o d n ie  z 
p ro g ra m e m  i  z a ło ż e n ia m i m a  o n o  
w s p o m a g a ć  z a k re s  b u d o w n ic tw a  
je d n o ro d z in n e g o . O lb r z y m ie  z a le g ło ­
ś c i p o w s ta łe  w  m in io n y c h  la ta c h  
s p o w o d o w a ły ,  że d o ' w ie lu  ze sp o ­
łó w  m ie s z k a ln y c h  n ie  z o s ta ła  j e ­
szcze d o p ro w a d z o n a  k a n a liz a c ja ,  
w o d a , d r o g i  i t p .  W ła ś n ie  b u d o w ą  
k a n a l iz a c ji ,  r o b o ta m i d r o g o w y m i,  
z e w n ę trz n ą  in s ta la c ją  e le k t r y c z n ą  
z a jm u je  s ię  to  p r z e d s ię b io rs tw o . 
D z ię k i 2 - le tn ie J  d z ia ła ln o ś c i z r o b io ­
n o  ju ż  w ie le .  A le  z a le g ło ś c i w  ty m  
z a k re s ie  są o lb rz y m ie .  C zęs to  z w i ­
n y  in w e s to r a  za s tę p cze g o  w ie le  
p r a c  o d k ła d a  s ię  z r o k u  na r o k .  
N ie  z a w sze  n a  czas p r z e k a z y w a n a  
je s t  p rz e d s ię b io r s tw u  d o k u m e n ta c ja ,  
c z ę s to  n ie  z a k o ń c z o n e  są p ra c e  
w y w ła s z c z e n io w o -p ra w n e . W  m in io ­
n y m  r o k u  p r z e d s ię b io rs tw o  p ra c o ­
w a ło  n a  16 r ó ż n y c h  p la c a c h  b u d ó w . 
W ie le  z  n ic h  b y ło  n ie  d o  k o ń c a  
p r z y g o to w a n y c h  p o d  w z g lę d e m  d o ­
k u m e n ta c y jn y m  i  p r a w n y m . N a 
r o k  1985 p r z e d s ię b io rs tw o  z a k ra d a  
w y k o n a n ie  p ra c  na  k w o tę  p o n a d  
270 m il io n ó w  z ło ty c h .  T y m c z a s e m  
:tz w . p o r t f e l  z le c e ń  w  m ia r ę  p e w n y  
d o ty c z y  z a le d w ie  70 p ro c  A  p rz e ­
c ie ż  r o b o ty  I n ż y n ie r y jn e  w y m a g a ją  
z n a czn e g o  w y p rz e d z e n ia  w  ta k im  
p la n o w a n iu .  P r a k t y c z n ie  p rz e d s ię ­
b io rs tw o  to  w in n o  ju ż  d z iś  w ie ­
d z ie ć . g d z ie  i  co  b ę d z ie  r o b ić  w  
1986 r o k u .  T a k ie  w y p r z e d z e n ie  m a  
o g ro m n e  z n a c z e n ie  d la  s p ra w n e g o  
p r z y g o to w a n ia  i  w y k o n a n ia  in w e ­
s t y c j i ,  M o ż e  o k a z a ć  s ię , że w  1985 
r o k u  in w e s ty c je  d la  m ia s ta  n ie  z o ­
s ta n ą  p r z y g o to w a n e  d o  k o ń c a . 
P rz e d s ię b io rs tw o  b ę d z ie  m u s ia ło  p o ­
s z u k a ć  z  k o n ie c z n o ś c i in n y c h  z le ­
c e n io d a w c ó w . T a k . p rz e c ie ż  b y ło  i  
w  1984 r o k u .  D la  m ia s ta  w y k o n a n o  
r o b o ty  t y l k o  za 100 m il io n ó w  z ło ­
ty c h .  P o z o s ta ła  k w o ta  s p rz e d a ż n a  
w  w y s o k o ś c i p o n a d  60 m in  z ł  d o ­
ty c z y ła  r o b ó t  n ie  z w ią z a n y c h  z 
b u d o w n ic tw e m  je d n o ro d z in n y m .

REKAPITULUJĄC, można po 
wiedzieć, że nowe przedsiębior­
stwo tak potrzebne w  mieście, 
wystartowało dobrze. (*)
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o Wybraliśmy dla Was ,  telewizyjne programy tygodnia .

Oil poniedziałku - niedzieli
SZCZECIN DZIŚ I JUTRO
Z okazji 40 rocznicy wyzwo­

lenia Szczecina TVP zaprezen­
tuje w niedzielnym bloku Dwój 
k j kilka pozycji poświęconych 
naszemu miastu, m. in. repor­
taż „Czym żyje Szczecin?” 
(11.40), oraz telekonferencję z 
władzami miasta (12:45 i  14).

TEATR TV
A „Las”  (poniedziałek, 20.15,1). 

Znana sztuka Aleksandra O- 
strowskiego w wykonaniu arty­
stów Teatru Małego w Mo­
skwie, (cykl Teatr TV na świę­
cie).

A „Wojna w Polszczę pospoli­
ta...”  (sobota, 10.40, I). Spektakl 
opracowany przez Henryka: Klu 
bę i Juliusza Lewańskiego na 
podstawie tekstów staropol­
skich. Wyk. Franciszek Pieczka, 
Janusz Gajos, Wiesław Gołaś, 
Wojciech Siemian i in.

▲ ..Faust”  (sobota, 20 i 23.10, 
II). Opera Charlesa Gounoda w 
wyk. solistów, chóru i orkie­
stry Państwowego Teatru Ope­
ry i Baletu w Kijowie. W roli 
Mefistofelesa — Anatolij Ko- 
czerga (bas).

FILMY, SERIALE...
Filmy w kolejności ukazywa­

nia się na ekranie:
A „Z  biegiem rzeki”  (ponie­

działek, 21.55, II). Australijski 
serial (cz. 2), nadawany w cy­
k lu  Opowieści o miłości.

A „Jeśli kochasz”  (wtorek, 
17.30, I). Współczesny film  pro­
dukcji radzieckiej.

A „Niewolnica Isaura” (wto­
rek, 20.15, I) Dziesiąte już spot­
kanie z Isaurą, Leonciem i  inny 
mi bohaterami brazylijskiego 
serialu (o którym jeszcze nie­
co poniżej).

A „Kierunek głównego ude­
rzenia”  (wtorek, 21.30, II). Trze­
cia część radzieckiej epopei wo 
jennej pt. „Wyzwolenie” .

A „Po złej stronic drogi”  
(środa, 20.15, I). Zrealizowany 
w 1981 roku jeden z ciekaw­
szych filmów australijskich, po­
dejmujący w niekonwencjona­
lnej, paradokumentalnej formie 
problem stosunku białej lud­
ności do ciemnoskórych autoch­
tonów (zwanych aborygena­
mi). Siedzimy losy dwóch grup 
uprawiających tzw. rock-reggae, 
a więc jest także okazja do po­
znania tamtejszych fascynacji 
muzycznych (występują auten­
tyczne zespoły — No Fixed 
Adress i Us Mob).

A „Zbrodnia na poczcie” — 
(czwartek, 20.15, I). Sensacyjny 
film  prod. CSRS wg opowiada­
nia Karela Capka.

A „Wolne miasto”  (piątek, 
21.55, II). W. cyklu prezentują­
cym Oblicza polskiego kina, zna 
ny obraz Stanisława Różewicza 
o pracownikach i  obrońcach Po 
czty Gdańskiej. Wśród wyko­
nawców m in. Kazimierz 
Wichniarz, Stanisław Jasiukie- 
wicz i Hanna Zembrzuska.

A „Młodzik”  (piątek, 20.30, I). 
Ostatni odcinek radź. film u od­
cinkowego wg powieści F. Do­
stojewskiego.

A „Śmierć w Wenecji”  (pią­
tek, 22, II). Ciąg dalszy prezen­
tacji twórczości Luchino Viscon 
tiego. Zrealizowana w 1971 ro­
ku adaptacja noweli Tomasza 
Manna o psychice wybitnego 
artysty, zbliżającego się do kre 
su swojej drogi życiowej. Na- 
strojowość i  wybitne aktorstwo 
(D irk Bogarde, Silvana Magna- 
no, Marisa Berenson i  in.).

A „Kwiecień”  (sobota, 16.10, 
I). Film w reż. Witolda Lesie­
wicza z 1961 roku wg scenariu 
sza Józefa Hena. Dylematy mo 
ralne bohaterów w ostatnich ty 
godniach wojny. W rolach głów 
nych: Piotr Pawłowski, Henryk 
Bąk, Leszek Herdegen, Franci­
szek Pieczka, Jerzy Turek, Ma­
ria Ciesielska, Tadeusz Kon­
drat i in.

A „Letnie opowieści”  (sobotą, 
20, I). Komedia produkcji w ło­
skiej ze znakomitymi aktorami

— Michełe Morgan, Marcello 
Mastroianni, Alberto Sordi.

A „Królewska trucizna”  (so­
bota, 22.10, II). Kolejna część 
francuskiego film u historycz­
nego „Królowie przeklęci” .

A „Sprawca Marianny Bach- 
meicr”  (sobota, 23.25, I). W K i­
nie Nocnym — film  prod. RFN 
w reż. Marka Bohma. Autorem 
zdjęć jest tu polski operator Sła­
womir Idziak. •

A „A  to ci heca!”  (niedziela, 
14.15, II). Druga część wyświe­
tlanego w Kinie Familijnym 
film  piod. radź.

A „Jego Ekscelencja Subiekt" 
(niedziela, 15.45, I). Komedia 
prod. polskiej z 1933 r. Reż. Mi 
chał Waszyński, w rolach głów 
nych Eugeniusz Bodo, Ina Be­
nita, Mieczysława Ćwiklińska i 
Konrad Tom.

A „Opowieści bohatera”  (nie­
dziela, 20, I). Drugi odcinek (z 
ośmiu) serialu prod. angielskiej 
„K to opłaca przewoźnika?”.

A „Saga rodu Palliserów” 
(niedziela, 22. II). Dalszy ciąg

serialu TV BBC o arystokra­
tycznej rodzinie Palliserów.

NIECO ROZRYWKI...
♦  Muzyczne variété (ponie­

działek, 20.15, II). +  Tor prze­
szkód — teleturniej kibiców 
(środa, 20.15, II). A1 Bez P1-óby 
(piątek, 18, I). <#• Koncert fina­
łowy Ogólnopolskiego Młodzie­
żowego Przeglądu Piosenki (nie 
dzieła, 22,35, I).

...I M UZYKI POWAŻNEJ 
Duża gratka dla miłośników 

wiolinistyki — godzinna relacja 
z festiwalu skrzypcowego im. 
Grażyny Bacewiczówny. Wśród 
wykonawców m. in. Konstanty 
Andrzej Kulka, Krzysztof Ja­
kowicz, Adam Taubic, Kwartet 
Wilanowski i Ork. Kameralna 
Jeunesse Musicale (RFN).

SPORT, SPORT!
Relacje sportowe to głównie 

nocne retransmisje hokejowych 
MS, oraz jednego z półfinało­
wych spotkań europejskich pu­
charów piłkarskich Dynamo 
Moskwa — Rapid Wiedeń (śro
da, 21.35, I).

Nie do wiary, a jednak...

„Szogun" wysiada!
|V ) t e A T O l / u À / C c u  f c a x c / i r € ^
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(Rysunkowy komentarz do „Niewolnicy Isaury" — Antoni Chodorow­
ski — „Szpilki”).

SPORO zamieszania wywołał kqś tam czułq strunę „zwykłego, 
wśród krytyków seriai brąz. szarego człowieka” , który raz je- 

„Niewołnica Isaura", zrealizowany szcze dobitnie przypomina o swo- 
wg powieści B. Guimaresa, bra- im istnieniu. Oczywiście, nie należy 
zylijskiego pisarza który żył w XIX tych słów odczytywać jako zachę- 
wieku. Otóż cieszy się on olbrzy- ty do tworzenia dzieł szmirowa- 
miq popularnościq, przewyższają- tych i ułatwionych, gdyż — rzecz 
cą — sq to dano telewizyjnego ciekawa — zejście poniżej pewne- 
Ośrodka Badania Opinii Publicznej go poziomu (prawdopodobieństwa, 
— nawet „Szoguna” ! Mało tego, zręcznego budowania akcji, tzw. 
nie dość że we wtorki zasiada dobrego smaku) zostaje jednak 
przed ekranami rekordowa liczba przez widzów odrzucone. Przykła- 
telewidzów (ok. 85 procent), to dów można by tu znaleźć dość 
jeszcze przyznaje temu obrazowi wiele, że wspomnimy chociażby za 
równie rekordową ilość ocen „bar- pomnianego dziś z kretesem kale- 
dzo dobrych." gę redaktora Maja.

Rzecz jest oczywiście do rozpa­
trywania — jak ta słuszne zauważył A powracając do Isaury, to jej 
ostatnio red. Trunkwalter — w kate ekranowe losy wzruszały już tele- 
goriach raczej socjologicznych widzów w wielu krajach. Serial 
niż artystycznych. Po prostu nad- ten cieszył się olbrzymim powo- 
wrażłiwcy I supęresteci muszą dzeniem m. in. na Kubie, gdzie 
się po raz któryś tam z rzędu imieniem podłego Leoncia nazwa- 
pogodzić z faktem istnienia potęż- no w ub. roku... zarazek pewnej 
nogo zapotrzebowania na „kino tropikalnej odmiany grypy, 
populistyczne", utrafiające w ja- (get)

Przekład: Robert Ginalski
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— Uhm — przytaknął. — Ładunki dwudziestopięciojunto-
we. - j

— Ze. stalowej skrzyni wyjął detonator. A do każdego z 
nich po czymś takim. To' detonator odpalany przez radio.
Do póki nie odblokuje go sygnał radiowy, jest zupełnie bez­
pieczny. Ale po nadaniu sygnału, nie można go już wyłą­
czyć. Czasu na ucieczką zostaje tylko tyle, na ile nastawiono 
opóźnienie wybuchu.

Okazało się, że dwaj komandosi nie byli przydatni nawet 
w charakterze balastu — mieli lęk wysokości. Tote pogardli­
wie szturchnął jednego, usuwając go z drogi i brutalnie wy­
ciągnął drugiego, który siedział na balustradzie, z pasów 
bezpieczeństwa. Sam zajął miejsce roztrzęsionego komandosa 
na poręczy, skoczył w dół i przym9cowa\ do żelaznych belek 
dwa ładunki wybuchowe. Sabrina, przy pomocy trzeciego 
komandosa, założyła pozostałe dwa. Tak jak Tote, ona rów­
nież zlekceważyła pasy bezpieczeństwa.

Jak zawsze, pracowała szybko, z jakby wrodzoną łatwo­
ścią, balansując pewnie na pochyłych belkach, przyklejając 
rulony giętkiego brudnoróżowego plastiku do dźwigarów i  «< 
montując detonatory.

Spojrzała w górę, na zdenerwowanego komandosa, i blys- . 
nęła zębami w uśmiechu. Kto wie, może on się boi, pomy­
ślała, ale to przynajmniej fachowiec. Komandos chciał po­
móc je j wdrapać się z powrotem na górę, ale Sab'rina mach­
nęła tylko ręką, zniecierpliwiona.

— Uważaj na siebie — poradziła mu. — Tobie grozi więk­
sze niebezpieczeństwo.

Mężczyzna wzruszył ramionami i nonszalancko ruszył 
wzdłuż poziomej belki, prowadzącej do bezpiecznego schro­
nienia ¡spiralnych schodów. Rzucił się w przód, chcąc złapać 
się poręczy, ale nie tra fił. Jego krzyk przeszył powietrze, 
kiedy ześliznął się z belki i  zawisł na niej głową w dół, usi­
łując zahaczyć stopy ponad belką.

Żelazne kanty werżnęły mu się w ciało pod kolanami. Od 
ruchowo wyprostował nogi i  z dzikim, gardłowym krzykiem  
poleciał w dół, odbijając się po drodze od pochyłej belki. 
Sabrina poczuła prąd powietrza, kiedy przelatywał obok 
niej. ; . . .  . -

Jedną ręką objęła pionowy wspornik i  błyskawicznie wy­
ciągnęła ramię, by złapać jego młócące powietrze ręce. 
Schwyciła go za przedramię i, rozdzierając mu ciało paznok­
ciami zacisnęła żelazny chwyt na jego nadgarstku. Potężne 

’szarpniecie, kiedy przejęła na siebie cały ciężar spadającego 
komandosa.- niemal wyrwało je j ramię. Obezwładniona 
bólem. Sabrina sieknęła i. zacisnęła zęby, próbując pohamo­
wać rzężenie, wydzierające się z je j falujących piersi.
_____________________ 98 ------------------------------------

— Trzymaj się! Nie puszczaj go! — krzyknął Tote z prze­
ciwległego rogu wieży. „A  co ja niby robię, do ciężkiej cho­
lery!?”  — pomyślała Sabrina z wściekłością.

— Stań na belce! •*— krzyknęła do wiszącego na je j ręce 
komandosa, który bezwładnie wierzgał nogami w powietrzu. 
Szybko traciła siły i  wiedziała, że to kwestia sekund, nim  
będzie musiała puścić go lub spaść razem zr nim

— Dłużej cię nie utrzymam, na miłość boską! — trz a ­
snęła. Wspornik, który obejmowała, rozdzierał je j mięśnie, 
je j ciałem wstrząsały fale przeszywającego bólu. Ręka Sabri 
ny ślizgała się po gładkim metalu, dziewczyna kurczyła palce 
stóp, próbując zmniejszyć ból, który stawał się nie do znie­
sienia. Czuła, że zaczyna się osuwać. Z je j zaciśniętych ust 
wydarł się rozpaczliwy, przerażony szloch.

Nagle było po wszystkim. Kiedy Tote wychylił się z niż­
szej belki i Schwycił komandosa w miażdżącym uścisku, na­
pięcie ustało tak raptownie, że Sabrina omal nie puściła sję 
pionowego wspornika. Połapała się w ostatniej chwili i  od­
chyliła, obejmując belkę i odsuwając nogi i  ramiona od me­
talowych kantów, które wrzynały je j się w ciało.

Podciągnęła się na. taras i opadła na podłogę, powstrzy­
mując łzy ulgi i nareszcie oddychając równo i głęboko. Tote 
bezceremonialnie rzucił komandosa na podłogę obok niej. 
Odwróciła się do leżącego mężczyzny.

— Nic ci nie jest? — szepnęła.
Potrząsnął płową, oszołomiony.
— Nie, nic. Dziękuję. — Nagle stęknął i zwymiotował, gdy 

Tote ciężkim butem kopnął po w bok.
— Nic ci nie jest, mówisz? — warknął Fin. — Masz fart,

skurwysyna. Ja bym cię puścił. Słyszysz? — Znowu kopnął 
leżącego, który chrząknął i splunął krwią. — Gorzej, żeś 
ją mógł zabić — ciągnął bezlitośnie. — Bez ciebie się obej­
dziemy. ale om jest warta więcej niż dziesięciu... niż stu ta­
kich, jak ty. Słyszysz, co do ciebie mówię? Jak mi się jeszcze 
kiedyś nawiniesz pod rękę, to osobiście skopię cię z te j wie- 
ŻV- . '

Tymczasem na ziemi uwijano się jak w ukropie. Ciężarów 
k i restauracji Larousse ustawiono w koło, niczym wozy osad­
ników broniących się przed atakiem Indian. Wewnątrz tępo 
pierścienia Claude i C.W. nadzorowali ludzi, którzy odwijali 
wielkie zwoje kabli z jednego samochodu i  przenosili je do 
podziemnego pomieszczenia.

Ekipa podłączyła kable do głównej lin ii elektroenergety­
cznej zasilającej wieżę. Inn i ludzie Smitha przynieśli kilka.̂  
małych pudeł, które ustawiono pod ścianą, obok dwóch kani 
sirów piwa.

fodn.)
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^  3 bramki Dziekanowskiego 

^  Pogoń nadal ostatnia

Lech znokautowany!
M E C Z E M  n r  1 w  22 k o le jc e  s p o t­

k a ń  o  m is t r z o s tw o  p i łk a r s k ie j  
e k s t ra k la s y  b y ł  p o je d y n e k  a k t u a l ­
n e g o  m is t r z a  k r a ju  L e c h a  z w ic e ­
m is t rz e m  — W id z e w e m . O d b y w a ł 
s ię  o n  w  P o z n a n iu  i  z a k o ń c z y ł s ię  
s e n s a c y jn y m  n o k a u te m  g o s p o d a rz y , 
k tó r y c h  ło d z ia n ie  r o z g r o m i l i  4:0, a 
a u to re m  a ż  tr z e c h  b r a m e k  b y ł  D a ­

r iu s z  D z ie k a n o w s k i —  s p o r to w ie c  
k w ie tn ia  w  p le b is c y c ie  T V  i  „ T r y ­
b u n y  L u d u ” . J e d n e g o  g o la  z d o b y ł 
M y ś l iń s k i.  D o  n ie s p o d z ia n e k  z a l i ­

c z y ć  n a le ż y  ta k ż e  p o ra ż k ę  L e g l i  
0:1 w  W a łb r z y c h u  z  G ó rn ik ie m  
o ra z  W is ły ,  w  K r a k o w ie ,  z  R a d o -  
m ia k ie m  0:2. P o z y c ję  l id e r a ,  m im o  
w y ja z d o w e g o  re m is u  1:1 z  Ł K S  
u t r z y m a ł  G ó r n ik  Z a b rz e .

N a  d o le  t a b e l i  P o g o ń , d z ię k i  z w y ­
c ię s tw u  n a d  G K S -e m , p r z y  je d n o ­
c z e s n y c h  n ie p o w o d z e n ia c h  W is ły  i  
M o to ru  ( u le g ł  0:3 Z a g łę b iu  w  Sos­
n o w c u )  z r ó w n a ła  s ię  z t y m i  ze ­
s p o ła m i l ic z b ą  z d o b y ty c h  D u n k tó w  
(.17). O b e c n ie  od  8 w  k la s y f ik a c j i  
Ś lą s k a  d z ie lą  p o r to w c ó w  3 p u n k ty .  
C h o ć  s z c z e c in ia n ie  n a d a l p o z o s ta ją  
o u ts id e r a m i 1 są w  t r u d n e j  s y tu a ­
c j i ,  to  n ie m n ie j  je d n a k  u le g ła  on a  
p e w n e j  p o p r a w ie  1 P o g o ń  m a  n a ­
d a l re a ln e  szanse na  u t r z y m a n ie  
s ię  w  e k s t ra k la s ie .  ( jg )

MP w akrobatyce sportowej

Po 6 meczach hez zwycięstw i 5 spotkaniach hoz bramek

Nareszcie upragniony sukces...
Urbanowicz najlepszym piłkarzem na boisku

I  l ig a  p i łk a r s k a :  P O G O Ń  — 
G K S  K A T O W IC E  1:0 (1:0).
B r a m k ę  z d o b y ł w  4 m in .  W o l­
s k i.  W id z ó w : 8 ty s .  S ę d z io w a ł 
W . K a r o la k  z Ł o d z i .  Ż ó łta  
k a r t k a :  M ią z e k  (P o g o ń ) .

P O G O Ń : D łu g o s z  —  O s tr o w ­
s k i,  M a k o w s k i ,  S o k o ło w s k i,  
U rb a n o w ic z  — K u ra s ,  W o ls k i.  
K e n s y , C z e p a n  — K r u p a  (o d  
46 m in .  M ią z e k ) ,  L e ś n ia k  (o d  
87 m in .  Ż e la z o w s k i) .

G K S : S p u t —  M a ty s ,  P ie k a r ­
c z y k ,  Z a ją c ,  K a p ia s  — K u b i -  
s z ta l (o d  53 m in .  R z e s z u te k ) , 
M o r c in e k  (od  77 m in .  H e tm a ń ­
s k i) ,  K rz y ż o ś , Ł u c z a k  — K o ­
n ia  r e k ,  F u r to k .

n ie .  Świadczą one jednak O t y m ,  n a p a s tn ic y . T o  p a r a l iż u je  g rę  ze -  
. ,  , , « J s p o łu , m a r n o t r a w i  je g o  w y s i łe k ,  u -
j a k  bardzo to z w y c i ę s t w o  było i a tvv ia  r o z s z y f r o w y w a n ie  go  p rz e z  
potrzebne, jak b a r d z o  sympaty- r y w a l i ,  n ie  w y z w a la  w  z a w o d n ł-  
r v  f u t h o l u  b v l i  f fo  SDraenieni. kach Pcłnł ic h  u m ie ję tn o ś c i.  O b y  nie- w ię c  p r ą y k la d  W o ls k ie g o  -  » w o d -

p o w o d z ę d , s p ra w io n e g o  k ib ic o m  z a - b o f  g  11 J,Tek jn w e n c J < m a ln S  g ra  
w o d u  J a k im  Jest p rz e s u n ię c ie  Sie o fe n s y w n a  o b r o ń c y  iS b a n o w ltz a  
P o g o n i z c z m o w k i n a T ig o u ^  p e r y -  s ta ly  s ,? z a r a ź liw y m  p r z y k ła d e m  

S ' d o w o bdae m " ^ T y  w  S S S S T .  P - „ I t a . y c h .  

£fad5 elw y1 l£ fn^a? i. 0" a ‘  ekS' r<“- W SUMIE -  w grze Pogoni po- 
P O G O S  n ie  w y g r a ła  w  s o b o le  Pra'™ w5;raina- Na koniec je- 

p rz e z  p rz y p a d e k ,  o szczę śc iu  m o -  d n a k  trochę zimne] wody. GKS 
gą  m ó w ić  j e j  r y w a le ,  k t ó r y m  g r o -  t0 jeden z najsłabszych zespo 
z i ła  w y ższa  p o ra ż k a . N ie s te ty .  „  drużvn t  którv-
s z c z e c in ia n ie  raz jeszcze  u d o w o d n i-  ,o vv  z  grona uruzyn, z K io r y  
I ł ,  że s t r z e la n ie  b r a m e k ,  n a w e t  z m i  przyjdzie jeszcze Pogoni 
n a jd o g o d n ie js z y c h  p o z y c j i ,  s ta n o w i grać... 
ic h  s tro n ę  n a js ła b s z ą . P O G O Ń  s tw o ­
r z y ła  w  s o b o tę  e fe k to w n e  o p ty c z - Jacek GRAŻEWICZ

Gimnastyka artystyczna

B. Chmielińska 
i J. Nieborak

»

na podium
W  T O R U N IU  o d b y ły  s ię  X X X I  

m is t rz o s tw a  P o ls k i  s e n io r ó w  w  a -  
k r o b a ty c e  s p o r to w e j.  P ię k n y  s u k ­
ces o d n io s ła  w  k l .  m is t r z o w s k ie j  
d w ó jk a  m ie s z a n a  ( B a r b a r a  C h m ie ­
l iń s k a  i  J e r z y  N ie b o r a k  ( P io n ie r  
S z c z e c in ) , k tó ra  — j a k  na s  p o in fo r ­
m o w a ła  t r e n e r k a  a k r o b a tó w  M ir o ­
s ła w a  K a rd a s  — w y w a lc z y ła  b rą z o ­
w y  m e d a l.  J e s t to  p ie rw s z y  m e d a l 
w  g r u p ie  s e n io ró w  z d o b y ty  p rz e z  
s z c z e c in ia n  o d  1363 r o k u .  U d a n ie  
w y s tą p i ła  ta k ż e  t r ó j k a  d z ie w c z ą t 
( A .  A b ra m o w ic z .  M . C h e łk o w s k a  i  
A .  S a w ic k a ) ,  k t ó r a  s ta r t u ją c  w  k la ­
s ie  I  z a ję ła  d ru g ą  p o z y c ję .  (bt)

Remisy ll-ligowców

Feralny dzień 
Falkowskiego

I I  l ig a  p i ł k i  n o ż n e j:  C H E M IK  
P O L IC E  —  C H R O B R Y  G Ł O ­
G Ó W  0:0, S T A L  S T O C Z N IA  — 
P IA S T  G L IW IC E  2:2. B r a m k i  

z d o b y l i  d la  S ta l i  — Z ię c ik  (60 
m in . )  ł  S iw a  (65 m in . ) ,  a  d la  
P ia s ta  — Z m u d a  (16 m in . )  1 
K a łu ż y ń s k i  (84 m in . ) .

P I Ł K A R Z E  z P o lic  b y l i  b a rd z o  
b l is c y  z w y c ię s tw a . N ie s te ty  p r a w ie  
9 0 -m in u to w a  p rz e w a g a , n ie  zo s ta ła  
w y k o r z y s ta n a  p rz e z  n a p a s tn ik ó w .  
T r z y k r o tn ie  Z y g o  b y ł  b l i s k i  szczę­
ś c ia , a le  je g o  s t r z a ły  b y ł y  za s ła ­
be .

S Y M P A T Y C Y  s to c z n io w c ó w  d łu g o  
c h y b a  n ie  w y b a c z ą  ta k  fa ta ln y c h  
b łę d ó w , ja k ie  p o p e łn i ł  b r a m k a rz  
S t a l i  — F a lk o w s k i .  R a z  s ię  m in ą ł  
z p i łk ą ,  a w  d r u g ie j  s y tu a e ji ,  p o  
k t ó r e j  ta k ż e  p a d ła  b r a m k a  d la  P ia ­
s ta , w y b i ł  p i łk ę  r ę k o m a  n a  17 m e ­
t r z e  o d  l i n i i  b r a m k o w e j.  G l iw ic z a -  
niie  n ie  z a s ta n a w ia ją c  s ię , z d e c y ­
d o w a l i  s ię  n a  b e z p o ś re d n i s t r z a ł .  
S k u te c z n y m  e g z e k u to re m  o k a z a ł 

a ię  K a łu ż y ń s k i,  k t ó r y  w  te n  sposób 
d o p r o w a d z ił  d o  w y n ik u  re m is o w e ­
go . (bt>

1. Z S R R 8:0 32—4
2. U S A 6:2 12—18
3. K a n a d a 6:2 22—7
4. C SR S 6:2 18—5
5. S z w e c ja 4:4 17—11
6. F in la n d ia 2:6 8— 15
7. R F N 0:8 5—24
8. N R D 0:8 2—32

Hokejowe MŚ
S O B O T A : S z w e c ja  —  F in la n d ia  

0.5, C SR S — R F N  6:1. Z S R R  — 
N R D  6:0. K a n a d a  —  U S A  3:4.

N IE D Z IE L A :  N R D  — S z w e c ja  11:0, 
R F N  — Z S R R  2:10, F in la n d ia  — 
K a n a d a  2:5. C SR S — U S A  1:3.

n ie  w id o w is k o ,  g r a ła  w  d o b r y
P O  6 w io s e n n y c h  te m P«e u t r z y m u ją c  tę  s z y b k o ś ć  i f K j  o  w io b e n n y c n  6w le żość  c a łe g 0 zeSp o łu  p rz e z  p e l-

meczach bez zw y- ne  90 minut. D ru ż y n a  o d z y s k a ła  
C ię s tW , po 5  spot- d y n a m ik ę ,  le p ie j  n iż  d o ty c h c z a s  
Ł - i r d a r h  K o t  K r o  z a w o d n ic y  r o z s ta w ia l i  s ię  na  b o i-  Kamacn bez ora- sku< nłeźle gobie rad2£iC z tenden-
mek, nareszcie suk- c ja m i k a to w ic z a n  d o  p e r m a n e n t-  
Ces. Pierwszy W  n e g o  z e ś r o d k o w y w a n la  g r y ,  s tw a -  

rundzie rewanżowej. Przyjęty z "z
radością, a przez niektóry cli u d e rz e n ia . M im o  to  u d e rz e n ie  p o r -  
wręcz z aplauzem. Wygwizdy- to w c ó w  t r w a ło  p rz e z  c a ły  m ecz ... 
wana i rugana (przez swych ki g o ś c ie  o d  cz a s u  do  czasu  „£ą-
h i c ń w l  p o r o ń  t v m  r a z p m  s c h o -  s a l i ” . Z  r e g u ły  je d n a k  s z c z e c in ia -  D ic o w j  i  o g o n ,  t y m  r a z e m  s e n o  n ie  w  p o re  u n ie m o ż l iw la l i  ic h  za_
dziia Z m uraw y żegnana b ra - m ia r y ,  C hoć nie w s tu  p ro c e n ta c h , 
wam i, a część w i d z ó w  odśpie- D łu g o s z  p a rę  razy b y w a ł  w  o p a - 

wata Jej nawet sto la t" ,  w iw a . f f i e K T J
t u ją c  p ó ź n ie j  d łu g o  (W  s o b o t n i  sa m  na  sa m  K o n ia r e k ,  n a  szczęśc ie , 
w ie c z ó r )  p r z e d  s z a t n ią  z e s p o łu ,  z k i l k u  m e t r ó w  s p u d ło w a ł.  M im o  
N a  iPS7P7P z a  w r z e ś -  ty c h  m o m e n tó w  p rz e w a g a  P o g o n i« a  z a c h w y t y  je s z c z e  z a  w c z e s -  b y la  z d e c y d o w a n a . x z a ry s o w a ła  sie

ju ż  na s a m y m  p o c z ą tk u , k ie d y  to  
w  4 m in u c ie  —  p o  d o ś ro d k o w a n iu  
U rb a n o w ic z a  L e ś n ia k  s t r z e l i ł  m o c ­
n o  n a  b r a m k ę  S p u ta . T .en p i łk ę  

w y b i ł ,  d o s z e d ł d o  n rte j W o ls k i  1 z 
k i l k u  m e t r ó w  p o s ła ł ją  d o  s ia t ­
k i .  W  I  p o ło w ie  o d n o to w a l iś m y  te ż  
ła d n e  s t r z a ły  U rb a n o w ic z a  i  S o k o ­
ło w s k ie g o . P ó ź n ie j  p o p is  n ie u d o l­
n o ś c i d a ł  L e ś n ia k , n ie  w y k o r z y s tu ­
ją c  t r z e c h  ś w ie tn y c h  o k a z j i .  S t rz e ­
l i ł  m .  In .  w  s y tu a c j i  sa m  na  sam  
ze S p u te m  o b o k  s łu p k a .  B y ć  m o ­
że ta  in d o le n c ja  s tr z e le c k a  m ło d e ­
go p i łk a rz a  je s t  e fe k te m  p r z e b y te j  

k o n tu z j i ,  n ie m n ie j  je d n a k  z a w o d ­
n ik  te n  n a jw o ln ie j  w  c a ły m  zesp o ­
le  d o c h o d z i d o  f o r m y .  A  fo rm a  
ta  ro ś n ie . J a w ia  s ię  te ż  w  g rz e  
d r u ż y n y  n o w e  e le m e n ty . B a rd z o  
t r a f n y m ,  s k u te c z n y m  p o s u n ię c ie m  
tr e n e r a  M a c ie ja  H e jn a  b y ło  z a le ­
ce n ie  w y m ie n ia n ia  s ię  w  o b r o n ie  
i  I I  l i n i i  U rb a n o w ic z a  z C zep an em . 
E f e k t  te g o  b y ł  t a k i .  że  U rb a n o ­
w ic z  b y ł  n a j le p s z y m  z a w o d n ik ie m  
n a  b o is k u .  G d y  C z e p a n  p o z o s ta w a ł 
n a  o b r o n ie ,  U rb a n o w ic z  m ó g ł s ie  
ś m ie le j  w łą c z a ć  d o  a k c j i  o fe n s y w ­
n y c h . Z a in ic jo w a ł  ic h  w ie le  p r a ­
w y m  s k r z y d łe m , z k tó r e g o  g o ś c io m  
z a g ra ż a ło  n a jw ię k s z e  n ie b e z p ie c z e ń ­
s tw o . W  ś r o d k u  u m ie ję tn ie  o p e ro ­
w a ł  W o ls k i,  a  K e n s y  w s p ie ra ł a ta k  
P rz e z  d łu ż s z e  o k r e s y  g r y  z a n ik a ła  
w  P o g o n i f u n k c ja  r o z g ry w a ją c e g o , 
k tó r a  z e s p o ło w o , u m ie ję tn ie  p e łn i ­
l i  t r z e j  z a w o d n ic y :  W o ls k i,  U rb a ­
n o w ic z  i  K e n s y . D a w a ło  to  d o b re  
e fe k ty ,  tw o r z ą c  w id o w is k o w y  o b ra z  
g r y .  J e d n o c z e ś n ie  n a  le w e j s t r o n ie  
O s tr o w s k i,  p i ln u ją c  F u r to k a ,  u s p o ­
k a ja ł  z a p ę d y  g o śc i 1 na  w s z e lk i 
w y p a d e k  p r z e n o s ił  g rę  w  In n e  s t r e ­
f y  b o is k a . C a ły  te n  w y s i łe k  d r u ­
ż y n y  n iw e c z o n y  b y ł  je d n a k  n a  p o ­
l u  k a r n y m .  K o ro n k o w e  p o d a n ia , 
b r a k  u d e rz e ń  z p ie rw s z e j  p i ł k i ,  
w rę c z  s t r a c h  p rz e d  d e c y d o w a n ie m  
s ię  n a  s t r z a ły . . .  M ia ło  t o  te ż  na  
p e w n o  w p ły w  n a  p u d ło w a n ie  L e ś ­
n ia k a ,  z b y t  czę s to  z a t ru d n ia n e g o  

p rz e z  k o le g ó w , i  z d e c y d o w a ło  o 
ty m .  że  G K S  n ie  w y je c h a ł  ze 
S zcze c in a  z b a g a ż e m  g o l i .

P o g o ń  p o w in n a  j a k  n a js z y b c ie j 
p rz e ła m a ć  p rz y z w y c z a je n ie ,  -że od  
z d o b y w a n ia  b r a m e k  są w y łą c z n ie

B. Janzer trzecia
W  P O Z N A N IU  o d b y ły  s ię  m is t r z o ­

s tw a  P o ls k i  w  g im n a s ty c e  a r t y ­
s ty c z n e j.  N a jle p s z ą  z a w o d n ic z k ą  
t e j  im p r e z y  o k a z a ła  s ię  k r a k o w ia n ­
k a  T e re s a  F o lg a , T y t u ł  w ic e m is -  
t r z y n i  k r a j u  w y w a lc z y ła  Iz a b e la  
Ż u r a w s k a  (E n e r g e ty k  P o z n a ń ) , n a ­
to m ia s t  b r ą z o w y  m e d a l z d o b y ła  

g im n a s ty c z k a  P o g o n i — B e a ta  J a n ­
z e r. k tó r a  w  d w ó c h  u k ła d a c h  (z 
p i łk ą  i  ze  w s tą ż k ą )  o t r z y m a ła  n a j­
w y ż s z e  o c e n y , lep sze  n a w e t od  m i ­
s t r z y n i  k r a ju  w  w ie lo b o ju  T .  F o lg i.

(b t)

II liga szczypiornistów

Zwycięstwo Pogoni
I I - L IG O W I  p i łk a r z e  rę c z n i s to c z y li  

w c z o r a j  k o le jn ą  r u n d ę  m is t r z o w ­
s k ic h  s p o tk a ń . P o g o ń  g r a ła  w  B y d ­
g o szczy  z ta m te js z y m  A Z S  1 w y ­
g ra ła  30:21 (18:11). N a jc e ln ie j  w  P o ­
g o n i r z u c a ł H a a s , k t ó r y  z d o b y ł 8 
b r a m e k .  R ó w n ie ż  n a  w y je ż d z ie  ( w  
L u b in ie )  g r a l i  p i łk a r z e  O g n iw a , k t ó ­
r z y  z r e m is o w a li  z Z a g łę b ie m  23:23 
(12:12). D z iś  m ecze  re w a n ż o w e .

( M K )

XXI RTN

Organizacyjny bałagan
W C Z O R A J , w  r a m a c h  X X I  R T N . 

o d b y ły  s ię  n a  J a s n y c h  B ło n ia c h  
k o le jn e  k o n k u r e n c je .  P rz e d s ta w i­
c ie le  s z c z e c iń s k ic h  z a k ła d ó w  p ra c y  
s ta r t o w a l i  w  b ie g a c h  p r z e ła jo w y c h  
i  z g a d y w a n c e  te re n o w e j .  N ie s te ty ,  
o g ó ln y  b a ła g a n  o r g a n iz a c y jn y ,  ja ­
k i  p a n o w a ł w  t r a k c ie  t e j  im p r e z y  
s p o w o d o w a ł,  że  w ie le  e k ip  z ło ż y ło  
p r o te s t ,  to te ż  o f ic ja ln y c h  w y n ik ó w  
n ie  m o ż e m y  w  d n iu  d z is ie js z y m  

p rz e k a z a ć . ( M K )

Tu toto
DUŻY LOTEK

I  losowanie:
I  — 5 — 20 — 36 — 37 — 41

dod. 15
I I  losowanie:
13 — 18 — 20 — 32 — 41 — 45

Z udziałem młodzieży i dawnych gwiazd sportu

Wojewódzka inauguracja
Dni Olimpijczyka

W SOBOTĘ odbyła się w 
Łobzie wojewódzka inaugura­
cja Dni Olimpijczyka. Stadion 
miejski im. XX-lecia był 
główną areną uroczystości, 
które zostały przemienione w 
masowy festyn sportowo-re­
kreacyjny dla wszystkich mie­
szkańców Łobza i  okolicy. 
Przed uroczystością oficjalną 
odbyły się spotkania młodzie­
ży szkolnej ze szczecińskimi 
olimpijczykami. Uczestniczyli 
w  nich: Izabela i  Władysław

Szuszkiewiczowie, Ewa Ko­
walczyk, Dorota Brzozowska, 
Władysław Stecyk i  Rajmund 
Zieliński.

IN A U G U R A C J A  D n i  O l im p i j ­
c z y k a  p rz e b ie g a ła  z g o d n ie  z  ce­
re m o n ia łe m  o l im p i js k im .  N a s tą p i­
ł o  z a p a le n ie  z n ic z a , w c ią g n ię c ie  
f l a g i  n a  m a s z t, o d c z y ta n ie  a p e lu  
o l im p i js k ie g o  o ra z  ś lu b o w a n ie , 
z ło ż o n e  p rz e z  n a jm ło d s z y c h  s p o r ­
to w c ó w . B y l i  u c z e s tn ic y  o l im p ia d  
w r ę c z y l i  p ie rw s z e  k ó łk a  o l i m p i j ­
s k ie  A n n ie  Ł a b a z ie w ic z  (7 -b ó j)  1 
M a r k o w i  H a n z e lo w i (c h ó d  n a  10 
k m ) .

D n i  O l im p i jc z y k a  m a ją  w  b ie ­
ż ą c y m  r o k u  s z c z e g ó ln ie  p o d n io ­
s ły  c h a r a k te r  — z  u w a g i  na  40 -le  
c le  p o w ro tu  Z łe m  Z a c h o d n ic h  i  
P ó łn o c n y c h  d o  M a c ie r z y .  D la te g o  
te ż  c e n t r a ln y m  p u n k te m  u ro c z y ­
s to ś c i b y ło  p r z y b y c ie  n a  s ta d io n  
S z ta fe ty  Z w y c ię s tw a  z  u rn ą  za ­
w ie r a ją c ą  z ie m ię  z  p ó l b i te w ­
n y c h  p o d  S ie k ie r k a m i.  U rn a  ta  
zo s ta ła  p rz e k a z a n a  d o  Iz b y  P a ­
m ię c i w  S P  n r  I  w  Ł o b z ie .

W  u r o c z y s to ś c i w z ię l i  m . In .  
u d z ia ł  p re z e s  W F S  — W ła d y s ła w  
K a c z a n o w s k i 1 w ic e p rz e w o d n ic z ą ­
c y  W o je w ó d z k ie j  K o m is j i  P K O l.  
w  S z c z e c in ie  — Z y g m u n t  P y s z -  
k o w s k i .

P o  z a k o ń c z e n iu  In a u g u r a c j i  o d ­
b y ło  s ię  w ie le  Im p r e z  to w a rz y s z ą ­
c y c h ,  w ś ró d  k tó r y c h  n a jb a rd z ie j  
m a s o w ą  b y ł  b ie g  n a  8 k m  „ O  
b łę k i t n ą  w s tę g ę  r z e k i  R e g i” , za ­
l ic z a n y  d o  k la s y f i k a c j i  G ra n d  
P r i x  T K K F .  W  p o s z c z e g ó ln y c h  k a  
te g o r la c h  w ie k o w y c h  z w y c ię ż y l i :  
A n e ta  M o r d k a  i  A d a m  D z ie m ltk o  
(d o  14 la t ) .  B o g d a n  P o p o w  (15—  
19 la t ) ,  Z b ig n ie w  M o s ią d z  (20—29 
la t ) ,  J a n  S z u m ie ć  (30—39 la t ) ,  B e ­
n e d y k t  P r y k o w s k l  (40— 49 la t )  i  
B r o n is ła w  M a c lu s z k o  (50— 59 la t ) .

(M K )

Po złocie i srebrze

Pogoń w blasku brązu
I  l ig a  p i ł k i  rę c z n e j k o b ie t :  

P O G O Ń  —  S T A R T  E L B L Ą G
24:20 (12:9) i  30:23 (15:8).

P O G O Ń : W ir a  0 1 3, K r a -  
s u c k a  3 i  0, P ie t r z a k  6 i  9, 

A f e l to w ic z  3 i  2, Ł u k a s z e w ic z  
1 i  0, Ż u ro w s k a  3 i  6, M ie rz e ­
je w s k a  8 i  8. M a lc z a k  2 i  2.

S T A R T : B o d e ra  0 i  3, W i l ­
c ze w ska  8 i  8, J a ro m s k a  2 I 
5. N ie c z y p o ro w s k a  2 i  6, S te ł-  
m a ń s k a  4 i  2, P e rw e n is  2 i  3. 
C zo b o ćko  2 i  2,

P I Ł K A R K I  rę c z n e
e k s t ra k la s y  z a k o ń c z y ły  
r o z g r y w k i .  M is t r z y n ia -

k tó r e  z a p e w n iły  s o b ie  
te n  t y t u ł  n a  d w ie  (p o d  

w ó jn e )  k o le j k i  p rz e d  z a k o ń c z e n ie m  
s e z o n u . S r e b r n y  m e d a l p r z y p a d ł 
n a jm ło d s z e j — i  z d u ż y m i p e rs ­
p e k ty w a m i — d r u ż y n ie  w a rs z a w ­
s k ie j  S k r y .  N a to m ia s t  b y łe  m is t r z y ­
n ie , a n a s tę p n ie  w ic e m is t r z y n ie  
k r a ju ,  s z c z y p io rn is tk i  P o g o n i ty m  
ra z e m  u p la s o w a ły  s ię  na  tr z e c ie j  
p o z y c j i ,  za co  w  d n iu  w c z o ra js z y m  
o t r z y m a ły  z r ą k  s e k re ta rz a  K W  
P Ż P R  S te fa n a  R o g a ls k ie g o  o ra z  
w ic e p re z e s a  Z w ią z k u  P i ł k i  R ę cz ­
n e j  w  P o ls c e  J e rz e g o  J a w o rs k ie g o  
b rą z o w e  m e d a le  M P .

C Z Y  w y w a lc z e n ie  t r z e c ie j  lo k a t y  
m o ż e m y  u z n a ć  za sukce s?  W ie lu  
m o ic h  w c z o ra js z y c h  ro z m ó w c ó w  
ró ż n ie  n a  to  p y ta n ie  o d p o w ia d a ło . 
N ie k tó r z y  tw ie r d z i l i ,  że  ta k , in n i  
zaś, że p i ł k a r k i  m o g ły  z a ją ć  w y ż ­

szą lo k a tę .  S ą d z im y , i e  m o ż n a  c h y ­
ba  m ó w ić  o  s u k c e s ie , g d y ż  w  d a l­
s z y m  c ią g u  z a w o d n ic z k i s z c z e c iń ­
s k ie j  P o g o n i są w  k r a jo w e j  czo ­
łó w c e . G r a t u lu je m y  w ię c  b rą z o w e ­
g o  m e d a lu  i  o c z e k u je m y  n a  p o n o w ­
n y  m a rs z  w  g ó rę  t a b e l i .  B .T .

Sportowy kalejdoskop
•  M ecze  e l im in a c y jn e  p i łk a r s k ic h  

M ś : Z je d n o c z o n e  E m ir a t y  A r a b s k ie
— A r a b ia  S a u d y js k a  1:0, A lg ie r ia  — 
A n g o la  3:2, I r a k  — J o r d a n ia  .2 :0 , 
S y r ia  — J e m e n  P ó łn o c n y  3:0, N i ­
g e r ia  —  K e n ia  3:1, M a d a g a s k a r  — 
E g ip t  1:0, K a m e r u n  — Z a m b ia  1:1, 
K a n a d a  — G w a te m a la  2:1, M a l ta  —- 

C S R S  0:0, M a la w i —  M a r o k o  0:0. 
W ś ro d o w y c h  m e c z a c h  p a d ły  w y n i ­
k i :  A u s t r ia  —  W ę g r y  0:3 (a w a n s  
W ę g ró w  d o  f i n a łu ) ,  S z w a jc a r ia  — 
Z S R R  2:2, R F N  —  B u łg a r ia  4:1. 
N R D  —: N o r w e g ia  1:0. O b o k  g o sp o ­
d a r z y  (M e k s y k )  1 o b r o ń c ó w  t y t u łu  
( W ło c h ó w )  w  f in a ła c h  m a ją  ju ż  
p r a w o  s ta r t u  w s p o m n ia n i  W ę g rz y  
o ra z  U r u g w a jc z y c y .

•  i  m a ja  m e c z  p i łk a r s k i  B e l­
g ia  — P o ls k a  ( e l .  d o  M S ). O d  d z iś  
ro z p o c z y n a  s ię  z g r u p o w a n ie  n a s z e j 
k a d r y  w  W iś le .  P o t r w a  o n o  8 d n i .  
30 k w ie tn ia  n a s tą p i o d lo t  d o  B r u k ­
s e l i .  W  t r a k c ie  z g r u p o w a n ia  d o ja d ą

c u d z o z ie m c y ”  —- M ły n a r c z y k ,  B o -  
n ie k  i  Z m u d a . P o z o s ta l i ,  p o w o ła n i 
na  o b ó z , to  z a w o d n ic y , k t ó r z y  g r a l i  
o s ta tn io  w  O p o lu  z  F in la n d ią .

•  I  e l im in a c ję  In d y w id u a ln y c h  
TS na  ż u ż lu ,  ro z e g ra n ą  w  T o r u n iu ,

w y g r a ł  P o la k  L e o n a r d  R a b a  p rz e d  
n n y m  n a s z y m  re p re z e n ta n te m  W o j­

c ie c h e m  Z a b ia ło w ic z e m . O b a j,  a 
ta k ż e  Z d z is ła w  R u te c k i  z a k w a l i f i ­
k o w a l i  s ię  d o  k o le jn e j  r u n d y .

•  E u g e n iu s z  K s o ł,  d o  n ie d a w n a
— tr e n e r  P o g o n i,  p o d ją ł  o s ta tn io  
p ra c ę  w  S t i lo n ie  G o rz ó w .

•  P a s c a l J u le s  ( F ra n c ja )  w y g r a ł  
w y ś c ig  „ C i r c u i t  d e  la  S a r th e ” . N a  
o s ta tn im  e ta p ie  P o la k  R o m a n  W ro ­
na  b y ł  d r u g i .  W  o g ó ln e j k la s y f i ­
k a c j i  P o la c y  po za  p ie rw s z ą  d z ie ­
s ią tk ą .

•  W  S in d e lf in g e n  (R F N )  d w a j  
n a s i p ię ś c ia rz e : Z b ig n ie w  R a u b o  i  

D a r iu s z  K o s e d o w s k i p r z e g r a l i  w a l ­
k i  f in a ło w e .  P ie rw s z y  z  E y u p e n  C a - 
n e m  ( T u r c ja ) ,  a d r u g i  z E m ile m  
C z u p re ń s k im  ( B u łg a r ia ) .

•  S ia tk a r z e  S t a l i  S to c z n ia  w y ­
w a lc z y l i  3 m ie js c e  n a  m is t r z o ­
s tw a c h  P o ls k i  ju n io r ó w

( o p r .  jg )

Wyniki i tabele
I  liga piłkarska

Ł K S  -  G ó r n ik  Z . 1:1 0 :0 )
Z a g łę b ie  — M o to r 3:0 (2:0)
P o g o ń  — G K S 1:0 (1:0)
R u c h  — L e c h la 1:0 (1:0)
W is ła  — R a d o m ta k 0:2 (0:0)
G ó r n ik  W . — L e g ia 1:0 (1:0)
B a ł ty k  — Ś lą s k  
L e c h  — W id z e w

1:0 ( t;0 )  
0:4 (0:1)

T A B E L A
1. G ó r n ik  Z . 31:13 2 5 -1 0
2. W id z e w 29:15 27 -11
3. L e g ia 28:16 2 8 -1 7
4. L e c h 28:18 23— 18
5. Z a g łę b ie 25:19 30 -2 2
6 R u c h 22:22 20 -2 0
7. G ó r n ik  W 22:23 23— 24
3. Ś lą s k 20:24 24—24
9 Ł K S 20:24 14—19

10 B a ł ty k 20:24 15—21
11. R a d o m ia k 19:25 19-21
12 G K S 19:25 15—10
13. L e c h la 18:26 15 -25
14. W is ła 17:27 1 5 -2 3
15. M o to r
16. P o g o ń

17:27 1 8 -2 7  
17:27 17—28

I I  liga piłkarska
S ta l S to c z n ia  — P ia s t  2:2 (0:1) 
S z o m b ie r k i — M o to  J e lc z  3:0 (2:0) 

- — *—  2:2 (2:0) 
1:9 (0:0)

Z a g łę b ie  W . — Z a w is z a  
O lim p ia  — S lę za  
O d ra  W .. -  G w a rd ia  
C h e m ik  — C h r o b r y  
V ic to r ia  — Z a g łę b ie  L , 
A K S  N iw k a  — S t ilo n  

T A B E L A
1. G w a r d ia
2. O d ra
3. S z o m b ie r k i

0:1 (0 :1) 
1:1 (0 0)

28:14 42—20 
28:14 33—19 
28:14 2 6 -1 4  
26:16 31—20 
25:17 19—14 
24:18 25—19 
23:19 23—20 
21:21 21—19 
20:22 17—23 
19 23 27 32 
18:24 15—21 
18:24 15—23 
17:25 22—26 
16:26 9 -1 9
13:29 14 -31  
12:30 15—33

I I I  liga piłkarska
0:1

9. Z a g łę b ie  L .
6. O l im p ia  P.
7. P ia s t
8. M o to
9. S ta l  S to c z n ia

10. Z a g łę b ie  W
11. C h e m ik
12. C h r o b r y
13. S lę za
14. V ic to r ia
15. S t i lo n
16. N iw k a

L e c h  I I  — C z a rn i 
A r k o n ia  —  P o lon da  
G r u n w a ld  — D o z a m e t 
L u b u s z a n łn  — L e c h la  
C e lu lo z a  - -  F a d o m  
S to c z n io w ie c  — W a r ta  
B łę k i t n i  — E n e r g e ty k  

T A B E L A
1. B łę k i t n i
2. A R K O N IA
3. D o z a m e t
4. C e lu lo z a
5. L e c h la
8 S to c z n io w ie c

7. E n e r g e ty k
8. L u b u s z a n łn
9. G r u n w a ld

10. F a d o m
11. C z a rn i
12. W a r ta
13. P o lo n ia  
14 L e c h  II

3:1
0:1

25:9 32—12
23:11 24—17 
22:12 19—17 
21:13 16—» 
21:13 17—11 
19:15 20—14 
17:17 17~a# 
17:17 19— 24 
15:19 20—23 
15:19 11—16 
13:21 15—21 
12:22 20—23 
10:24 15—24 
8 28 1 6—20 

I  liga piłki ręcznej kobiet
P o g o ń  -  s t a r t  24.20 i  30:23
A K S  -  S le za  18:21 1 17:19
A Z S  K .  — S k r a  21:21 1 24:20
S o ś n ic a  — C ra c o v ia  25:32 i  27:30
A Z S  W . -  R u c h  21:26 i  33:31

T A B E L A  K O Ń C O W A
1. C ra c o v ia 60 12 957—790
2. S k r a 49:23 898 802
3. P o g o ń 48:24 851—775
4. R u c h 36:36 849— 844
5. S lę za 34:38 821—836
6. A Z S  W . 33:39 837-86«
7. A Z S  K . 31:41 856—904
8. S t a r t 30:42 836 874
9. S o ś n ic a 21:51 809 -938

10. A K S 20:52 756—841



w

KURIER ^ POKRÓTCE POKRÓTCE ^  POKRÓTCE ^  POKRÓTCE ^  POKRÓTCE 4 POKRÓTCE ^  POKRÓTCE ^  STRONA

PONIEDZIAŁEK, 
22 KWIETNIA

DZIŚ:
Leonii, Łukasza 

JUTRO:
Jerzego, Wojciecha

POGODA
ZACHMURZENIE małe 

lub umiarkowane, temp. do 
12 st. Wiatry słabe i umiar 
kowane, północno-wschod­
nie.

D ż iS  ra n o  w  S z c z e c in ie  c iś ­
n ie n ie  w y n o s i ło  1020 h P a  (765 
m m  H g ) . W  c ią g u  d n ia  w y s tą ­
p i n ie z n a c z n y  w z ro s t  c iś n ie n ia .

M U Z Y C Z N Y  (889-02) p o n ie d z ia łe k  i 
w t o r e k :  „ K r ó le w n a  Ś n ie ż k a ”  g . 12; 
W S P Ó Ł C Z E S N Y  ( « 2  To) w y s tę p y  
T e a t r u  „ K a la m b u r ”  z  W ro c ła w ia  — 
„ K a m ie ń  n a  k a m ie n iu ”  g . 18; P L E -  
C IU G A  — w y s tę p y  t e a t r u  z P ilz n a  

—  „ O g r ó d e k ,  a lb o  f u r t k a  z a m k n ię ta  
n a  g u z ik ”  g . 17 (o d  l .  5): w to r e k :  
te a t r  z  R y g i —  „ T r z y  ta je m n ic e  
w ie d ź m y ”  g. 11. 17 (od  1. 5).

D E L F IN  ( k in o  S tu d y jn e  — 468-78) 
„ W  s ta ry m  d w o r k u ,  c z y l i  N ie p o d ­
le g ło ś ć  T r ó jk ą tó w ”  g  15.45. 18. 20.15
— pod.. 1. 18; w to r e k :  g. 9. 11. 13.15.
J3.45. *0.30; C O L O S S E U M  (458-18)
„ A la b a m a ”  g . 1«, 18, 20 — p o i., I.  18 
( p o n ie d z ia łe k  i  w to r e k ) ;  K O S M O S  
(380-03) „ T a je m n ic z y  B u d d a ”  g. 1«. 
18 —  c h iń s k i .  1. 15; . .C h r is t łn e ”  g. 
20 —  U S A . 1. 18; w to r e k :  „ C h r is t i -  
n e ”  g. 9. 11.15, 13.30. 16. 18.15 . 20.30; 
B A Ł T Y K  (733-35) „ P o w r ó t  J e d i”  g. 
g . 15 — U S A , ł .  12; „ A  s ta w k ą  je s t 
ś m ie r ć ”  g . 17.15, 19.30 — f r . ,  1. 18; 
w to r e k :  „K s ię ż n ic z k a  w  o ś le j s k ó ­
rze” g . 15.30 —  ra d ź .;  „ S p o k o jn ie ,  
to  t y l k o  a w a r ia ”  g. 17. 19 -  U S A . 
1. 15; P O L O N IA  (28-18-34) „ D z ie ń  
o c z y s z c z e n ia "  g . 14 —  p o i., i .  12; 
„ W ie lk i  S z u "  g . 16. 18 -  p o i., 1. 15 
( p o n ie d z ia łe k  i  w to r e k ) :  p i o n i e r  
( 475-02) „ Z e m s ta  n o  la ta c h ”  g. 9. 
18.30, 15.30 — k a n a d .,  1. 15; . .D z ie c k o  
R o s e m a ry ”  g . 11, 17.80 20 — U S A , 
1. 18 ( p o n ie d z ia łe k  i  w to r e k ) ;
M A R S  —  „ M a g ic z n y  k a m ie ń "  g . 16
—  N R D ; „ Im p e r iu m  k o n t r a t a k u je ”
g- 18. 20.15 —  U S A . 1. 12: S Z M A ­
R A G D O W E  ( Z d r o je )  „ P o w r ó t  J e d i”  
g .  37. 19.30 —  U S A . 1. 12: P R Z Y ­
J A Ź Ń  (D ą b ie )  ¡ .P a rs z y w a  d w u n a s t­
k a ”  g . 16.15. 19 — U S A . I .  18:
1 M A J  ( Ż y d ó w c e )  „ D o p ó k i  b i je  ze­
g a r ”  g .  17 —  ra d ź .;  . .D z ie c k o  w o j ­
n y ”  g . 18.20 — ra d ź .. 1. 15; B A J K A  
(P o lic e )  „ G r z e c h y  d z ie c iń s tw a ”  g. 
17 — p o !. ,  i. 12; „ B u t c b  C a s s id y  i 
S u n d a n c e  K id ”  g . 10; B I A Ł Y  Ż A ­
G IE L  (T rz e b ie ż )  „ P r z y g o d y  b a ro n a  
M u e n e b h a u s e n a ”  g . 17 — f r . ;  „D z ie c ­
k o  R o s e m a ry ”  g . 1» — U S A . 1. 18; 
Z A T O K A  (N o w e  W a r p n o )  „ N a j le p ­
s z y  k u m p e l "  g . 18 — U S A . i .  15; 
M E W A  (Ż e te c h o w o )  „ K o m a n d o s i  z 
N a w a r o n y "  g. 16.30 —  U S A  i .  15: 
J U T R Z E N K A  ( C h o jn a )  . .D w o rz e c  
d la  d w o jg a ”  —  ra d ź .. 1. 15: G R Y F  
( G r y f in o )  „ W a łk a  o  o g ie ń ”  -  
k a n a d ..  I .  18; „W o d n e  d z ie c i”  — 
a n g .: W IS Ł A  (G o le n ió w )  „ T h a is ”  
p o i . .  1. 18; „ K u k a r a c z a ”  -  ra d ź .. I. 
12; I N A  ( S ta rg a rd )  „ S p o k o jn ie  to  
t y l k o  a w a r ia ”  — U S A , l .  15. 
R E P E R T U A R  K I N  na  o o d s ta w ie  in ­
fo r m a c j i  O P R F .

W Y S T A W Y
N IE C Z Y N N E .

S Z P IT A L E
C H IR . D Z IE C IĘ C A  — W o jc ie c h a  7; 
C H IR . D O R O S Ł Y C H  — U n i i  L u b e l ­
s k ie j  +  Z d u n o w o ;  W E W N .. P O ­
Ł O Ż N IC T W O . G IN E K O L O G IA  
r e jo n o w e .

P R Z Y C H O D N IE
D Z IE C IĘ C A  — u l.  W o jc ie c h a  7 -  
g . 2 0 -8 ; D O R O S Ł Y C H  — a l.  J e d ­
n o ś c i N a r o d o w e j 12 — g . 19—7: 
S T O M A T O L O G IC Z N A  — a l. J e d ­
n o ś c i N a r o d o w e j 12 - -  g. 20—7.

A P T E K I  D Y Ż U R U J Ą C E  
A L .  P IA S T Ó W  60 (d o d . o d t r u t k i )  
465-17; D U B O IS  X — 882-41; S T O Ł -  
C Z Y N ,-  N A D  O D R Ą  20 — 239-422- 
Z D R O J E . B A T .  C H Ł O P S K IC H  54 — 
612-573.

IN F O R M A C J E
P K S  — te l.  469-80, 936 -  o d ja z d y  
a u to b u s ó w  p o s p ie s z n y c h . 
K O L E J O W A  — te l.  935: P o c ią g i od ­
je ż d ż a ją c e  — te l.  933; P o c ią g i p r z y ­
je ż d ż a ją c e  — te l.  934.

i S Ł U Ż B A  Z D R O W IA  — te l.  425-25 
i  446-46 — g . 7.30— 17.
O Ś R O D E K  D O S K O N A L E N IA  K A D R  
M E D Y C Z N Y C H  — te l.  770-60 -  g.

U S Ł U G O W A  — te l.  423-14 — g.
7.30-15.30.
R U C H  S T A T K Ó W  — te l.  951-.
S T A N  D R Ó G  — te l.  980 — 7 -2 0 .

P O G O T O W IA
R A T U N K O W E  — te l.  999; M O  — 
te l  997; S T R A Ż  P O Ż A R N A  -  te l,  
998; D R O G O W E  -  te l.  981; S P Ó Ł ­
D Z IE L C Z E  — te l. 982; E L E K T R O W ­
N I  — te l.  89 !; G A Z O W E  -  te l.  992: 
W O D N O -K A N A L IZ A C Y J N E  — te l.  
994; L O K A T O R S K IE  — te l.  986.

S T A C J E  B E N Z Y N O W E  
C Z Y N N E  C A Ł Ą  D O B Ę : M ic k ie w i ­
cza . K a d łu b k a  ( ta x i ) .  K u  S ło ń c u . 
E s k a d ro w a . C h o p in a . K o p e rn ik a .  
P o z o s ta łe  s ta c je  c z y n n e  w  g o d z . 
6 -21.

T E L E W I Z J A
P R O G R A M  I

15.55 N U R T  — P o w tó r k a  p rz e d  m a ­
tu rą .  16.25 W ia d o m o ś c i.  16.30 D la  
m ło d y c h  w id z ó w  ( E n c y k lo p e d ia  
T D C ) . 26.55 Z w ie r z y n ie c .  17.20 W ia ­
d o m o ś c i. 17.30 F i lm  d o k u m . T V  
ra d ź  — „ J e ś l i  w ró g  s ię  n ie  p o d ­
d a je ”  18.45 T V  in fo r m a to r  w y ­
d a w n ic z y .  19 D o b ra n o c . 19.10 E ch a  
s ta d io n ó w . 19.30 D z ie n n ik  T V .  20 
P u b l ic y s ty k a .  20.15 T e a t r  T V  na 
ś w ie c ię  — „ L a s ”  — ra d ź . 21.35 K o ­
m e n ta rz e . 21.55 D .c .  s z tu k i  „ L a s ” . 
23.40 W ia d o m o ś c i.

P R O G R A M  I I

17 R ad ź . f i lm  d o k u m . — „ J a k  F e ­
n ik s  z p o p io łu ” . 17.30 „ T a je m n ic e  
p rz e s z ło ś c i” . 18 K r a jo b r a z y  k u l t u ­
r y  -  K w ie c ie ń  85. 18.30 K r o n ik a
( ło k . ) .  19 A B C  — te le tu r n ie j  ję z y ­
k o w y  19.20 P rz e b o je  D w ó jk i .  19.30 
D z ie n n ik  T V .  20 S z k ic e  h is to r y c z ­
ne . 20.15 R a d ź . p r .  r o z r y w k o w y .  21 
F i lm  d o k u m . — „ B ib l io t e k ą  M a c ie ­
ja  K o r w in a ” . 21.15 W y d a rz e n ia . 21.20 
„ Z a  k ie r o w n ic a ” . 21.55 F i lm  T V  
a u s t r a l  — „ Z  b ie g ie m  r z e k i ” . 22.40 
W ia d o m o ś c i. 22.45 T r y b u n a  s e jm o -

W T O R E K

6 i  6.30 T T R . 8.10 F iz y k a  d la  k l .  
V I I I .  9 P la s ty k a  d la  k l .  I I I .  9.45 
F i lm  T  V  — „ N ie w o ln ic a  Is a u r a ” . 
10.50 W ia d o m o ś c i.  11 J . p o i.  d la  
k l  I V  11.55 W ie d z a  o  s p o łe c z e ń ­
s tw ie  d la  k l .  V I I .  12.50 P la ­
s ty k a  d la  k l .  I I I .  13.30 i  14 T T R .
15.55 „ S t a r t  p o  in d e k s ” . 18.25 W ia ­
d o m o ś c i,  16.30 D la  m ło d y c h  w i ­
d z ó w  — „ A k a d e m ia  m u z y c z n a ” .
16.55 D la  d z ie c i — „ M ic h a łk i " .  17.20 
W ia d o m o ś c i.  17.30 F i lm  ra d ź . — 
„ J e ś l i  k o c h a s z ” . 18.35 M a g . k o n s u ­
m e n ta . 19 D o b ra n o c . 19.10 K l in i k a  
z d ro w e g o  c z ło w ie k a .  19.30 D z ie n ­
n ik .  20 P u b l ic y s ty k a .  20.15 F i lm  T V  
— „ N ie w o ln ic a  Is a u r a ” . 21.20 S p o t­
k a n ie  z p is a rz e m  J a n e m  D o b ra c z y ń ­
s k im .  21.50 K o m e n ta rz e .  22.20 M Ś 
w  h o k e ju  na  lo d z ie :  C S R S  — K a ­
n a d a . 23 T a ń c z y  i  ś p ie w a  ze sp ó l 
„ R ła z a n ” . 23.35 W ia d o m o ś c i.

P R O G R A M  I I

17.05 „Z e s p ó l a d w o k a c k i” . 17.30 M a ­
pa  f o lk lo r u  — K ro s n o . 18 „ N ie z n a ­
n y  f r o n t ” . 18.30 K r o n ik a  ( lo k .) .  19 
T e le tu r n ie j  33. 19.20 P rz e b o je  D w ó j-

k i .  19.30 D z ie n n ik .  20 E x p re s s  r e ­
p o r te r ó w .  20.15 T e a t r  m u z y c z n y  na  
ś w ie c ie  — p r .  T V  ra d ź . 21.15 W y d a ­
rz e n ia . 21.30 F i lm  ra d ź . — „ W y z w o ­
le n ie ” . 23.35 W ia d o m o ś c i.
U W A G A : T V  z a s t rz e g a  so b ie  p r a ­
w o  d o  z m ia n  w  p r o g r a m ie .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

14.25 J .  a n g ie ls k i.  15.20 F i lm  w ł .  — 
„ U w a g a ,  b a n d y ta ! ”  17 W ia d o m o ś c i.  
17.15 W id o w is k o  d la  d z ie c i . -  17.50 
G im n a s ty k a .  18 P r .  r o z r y w k o w y .
18.50 T V  d z ie c ię c a . 19 W iz y ta .  20 
W ł.  f i l m  k r y m .  — „ C h a r le s to n ” . 
21.30 „ S p o tk a n ie  z I t a l ią ” . 22.15 
C z a rn y  k a n a ł .  22.35 K r o n ik a .  22.50 
F i lm  w ę g . — „ O s ta tn ia  o k a z ja ” . 
0.05 W ia d o m o ś c i.
P R O G R A M  I I
17.35 G im n a s ty k a .  17.45 W ia d o m o ś c i.
17.50 T V  d z ie c ię c a . 18.55 W ia d o m o ­
ś c i.  19 R e p o r ta ż  —  „ M u s im y  w s p o ­
m in a ć ” . 19.45 U tw o r y  F r .  S c h u ­
b e r ta .  20 P r .  r o z r y w k o w y .  21.15 
S tu d io  D re z n o . 21.30 K r o n ik a .  22 
P r o g r a m  r o z r y w k o w y  z P e trą .

P R O G R A M  I
W IA D O M O Ś C I;  16, 18, 20, 22, 23.
15.55 P ię ć  m in u t  o  k s ią ż c e . 16.05 
M u z y k a  i A k tu a ln o ś c i .  17.30 P rz y g o ­
da  z p io s e n k ą . 18.05 P r o b le m  d n ia .
18.20 Ja zz  i  p io s e n k a . 19 Z  k r a ju  
i  ze  ś w ia ta .  19.30 R a d io  d z ie c io m  — 
„K a fc riia ”  — s łu c h . 20.15 K o n c e r t  ż y ­
c ze ń . 20.45 „ T o  d z iw n e  ż y c ie ” . 21.05 
K r o n ik a  s p o r to w a . 2.1.15 A n to lo g ia  

Ja m e sa  G a lw a y a .  22.05 z b l iż e n ia .
22.20 K o n c e r t  be z  b i le tu .  23.10 P a ­
n o ra m a  ś w ia ta . 23.25 D la  t y c h  co  
n ie  lu b ią  ro c k a .
P R O G R A M  I I
W IA D O M O Ś C I: 17. 21, 0.50.
14.30 F o lk lo r  na  m a p ie  ś w ia ta . 15 
P a m ię tn ik i  i  w s p o m n ie n ia . 15.10 
M u z y k a  m ło d y c h .  16 M ię d z y n a r o ­
d o w y  R o k  M u z y k i  B a c h a  i H a e n d la . 
16.50 . .S z c z y t la ta ” . 17.05 F e l ie to n .  
17.15 D z ie n n ik .  17.20 Z e  ś w ia to w e j 
e s t ra d y . 17.40 M u z y c z n e  a k tu a ln o ś c i.  
18 S p o tk a n ie  z  m ło d o ś c ią . 18.30 
K lu b  S te re o . 19.30 W ie c z ó r  w  f i l ­
h a r m o n i i .  21.05 W ie c z o rn e  r e f le k ­
s je .  21.10 Z  a lb u m u  p io s e n k i r a ­
d z ie c k ie j .  21.40 S tu d io  F o r m  D o k u ­
m e n ta ln y c h .  22.10 S łu c h a jm y  ra z e m . 
23 „ M a r m u r o w y  fa u n ” . 23.20 K o n ­
c e r t  p o ls k i .  24 G ło s y , In s t r u m e n ty ,  
n a s t r o je .  0.45 M in ia tu r a  l i te r a c k a .  
P R O G R A M  I I I
15.05 B ie ls z y  o d c ie ń  b lu e s a . 15.45 
S p o r to w a  T r ó jk a .  16 Z a p ra s z a m y  d o  
T r ó j k i .  17.30 P o l i t y k a  d la  w s z y s t­
k ic h .  18.05 In fo r m a c je  s p o r to w e . 19 
C o d z ie n n ie  p o w ie ś ć . 19.30 T ro c h ę  
s w in g a .. .  19.50 „ K a s p e r  H a u s e r ” . 20 
K a ta lo g  n a g ra ń . 20.45 K lu b  T r ó jk i .  
21 T r z y  k w a d ra n s e  ja z z u . 21.45 K lu b  
T r ó j k i .  22.15 M e lp o m e n a , m u z a  ś p ie ­
w a ją c a .  22.45 „ P a m ię t n ik i ,  d z ie n n i­
k i ,  w s p o m n ie n ia ” . 23 Z a p ra s z a m y  
d o  T r ó jk i .  23.50 „ T a m e r la n  z d o b y w ­
c a  s e rc ” .

14.25 R o z g ło ś n ia  H a rc e r s k a .  15.30 
T a je m n ic e  ś w ia ta . 16 L e k t u r y  n a ­
s to la tk ó w  — „ I r m i n a ” . 16.19 L e k s y ­
k o n  le k k ie j  m u z y . 16.30 W id n o k rą g .  
17.05 M o je  ż y c ie  n a  s c e n ie . 18 R o z ­
w a ż a n ia  s ty l is ty c z n e .  18.10 P io s e n ­
k i  s ta r e j  W a rs z a w y . 18-.40 S tu d io  
e k s p e r tó w .  19.40 J .  r o s y js k i .  19.55 W  
tro s c e  o  p rz y s z ło ś ć . 20.20 W ie c z ó r  
m u z y k i  i  m y ś l i .  22 A k a d e m ia  m u ­
z y k i  d a w n e j.  22.50 L e k t u r y  C z w ó r ­
k i .  23 M u z y k o te r a p ia .  23.30 C z ło ­
w ie k  i  n a u k a .

Kronika wypadków
S O B O T A  O k o ło  g o d z . 11.35 na  u l.  

T k a c k ie j  a u to b u s  W P K M  r n - k i  
„ J e lc z ”  n r  r e j .  S Z A  576-P k ie r o ­
w a n y  p rz e z  J a n u s z a  K .  d o je ż d ż a ­
ją c  d o  p r z y s ta n k u  p rz e d  s k r z y ż o ­
w a n ie m  z u l .  G ro d z k ą  p rz e je c h a ł 
k o b ie tę  n ie  u s ta lo n e g o  n a z w is k a , w  
w ie k u  o k o ło  60 la t .  k tó r a  t łu m  s p ie  
s z ą c y c h  d o  a u to b u s u  p a s a ż e ró w  w e  
p c h n ą ł  p o d  k o la  p o ja z d u . K o b ie ta  
z m a r ła  p o  p r z e w ie z ie n iu  d o  s z p i­
ta la .  N ie c a łe  p ó ł  g o d z in y  p ó ź n ie j 
na  p i .  K o ś c iu s z k i m o to c y k l  „ J u ­
n a k ”  S7.J 1861 k ie r o w a n y  p rz e z  W a 
c ła w a  J ..  k tó re m u  n ie s p o d z ie w a n ie  
z a je c h a ła  d ro g ę  „ W o łg a ” , w s k u te k  
g w a łto w n e g o  h a m o w a n ia  w y w r ó c i ł  
s ię . K ie ro w c a  z ła m a ł s o b ie  ż e b ro . 
O g o d z . 17.30 na  u l .  K u  S ło ń c u  
m o to c y k l  ,,C Z ”  n r  r e j .  S Z J  1037 
p o d cza s  s k r ę tu  w  le w o  z a je c h a ł d r o  
gę i  z d e r z y ł s ię  z d u ż y m  „ F ia ­
te m ” . M o to c y k l is t a ,  69-1 e t n i E m i­
l ia n  ,J. p rz e b y w a  ze z ła m a n ą  nogą 
w  s z p ita lu .

N a  t r a s ie  B rz e z in a  — P ło s z k o w o  
g m . D o lic e , p rz e w o ż ą c y  g r u p ę  m ło ­
d z ie ż y  s z k o ln e j o s in o b u s  „ S ta r ”  
S Z A  709-U k ie r o w a n y  p rz e z  R y ­
s z a rd a  S . z W a rs z y n a  „ n ie  w y r o ­
b i ł ”  n a  z a k rę c ie  i  r o z b i ł  s ię  o dmze 
w o . O b ra ż e ń  —• n a  szczę śc ie  n ie ­
z b y t  g ro ź n y c h  — d o z n a ło  6 d z ie c i. 
R a n n y c h  o d w ie z io n o  d o  s z p ita la .

c z y k ,  376-64. 8335-G
C Y K L IN O W A N IE ,  la k ie  

rowa>nSe M ik u ls k i ,
222-337. 0741-G
C Z Y S Z C Z E N IE  d y w a ­
n ó w  u  k l ie n ta ,  T e re s a  
S z y m c z a k , 82-15-12.

7942-G
P R A L K I ,  p ro g r a m a to ­
r y  R u tk o w s k i-M ik u e k a ,  
822-183. 9120-G
N A P R A W A  p r a le k  a u to  
m a ty c z n y c h  M o le n d a , 
te l.  23-15-81. 8572-G

K U P N O

K O R B O W O D  P e u g e o ta  
204 D ie s la  k u p ię ,  te ł.  
52-37-14. 11761-G
C E G Ł Ę  r o z b ió r k o w ą ,  p u  
s ta k i,  b e lk i  D Z 3  k u p ię , 
te l.  22-50-03. 11781-G
6 K O L E K  p a p y  k u p ię ,  
G o le n ió w ,  te l.  32-08.

79-P

S P R Z E D A Ż

M A G IE L  e le k t r y c z n y  — 
d u ż y  s p rz e d a m , W o lin ,  
t e l.  61-365 p o  17.

11510-0
F IK A N Y  o ra z  b lu z k i  
le tn ie  s p rz e d a m , te l.  
76-117. 11671-G
D Z IA Ł K Ę  w a r z y w n ą  — 

S p rze d a m , te l.  230-568.
11701-G

R O W E R  d w u o s o b o w y  —
s p rz e d a m , W o jc ie c h o w ­
s k ie g o  26. 11723-G
T O K A R N IĘ  r e w o lw e r o ­
w ą  t y p  R D -28, w id e o  
s y s te m  2000, s za fę  c h ło ­
d n ic z ą  1400 1. s p rz e ­
d a m , te l.  748-15.

11758-G
S Z T U Ć C E  o r ie n ta ln e  144 
s z t. ,  k o r a le  n a tu ra ln e  
ró ż o w e  s p rz e d a m , te ł.  
221-362. 11818-G
G A R A Ż  b la s z a n y  (n o ­
w y )  s p rz e d a m . P o lic e , 
L e n in g r a d z k a  26/28.

11820-G
D Y W A N  3,80X2.60 —
s p rz e d a m , te l.  42-713.

11680-G
N O W Y  d y w a n  2 X 3  -  
s p rz e d a m , te l.  522-398.

11561-G
F IA T A  126p (1980) s p rze  
d a m , te l.  785-79.

11832-G
P I L N IE  s p rz e d a m  F ia ta  
I2 6p , 619-196. 11821-G
M E R C E D E S A  „ P u c h a t ­
k a ”  w  b a rd z o  d o b r y m  
s ta n ie  s p rz e d a m , te l.  
82-12-75. 11815-G
K A R O S E R IĘ  F ia ta  128p 
s p rz e d a m , te l.  743-14.

11754-G
G O L F A  1100 (1977) s p rze  
d a m . O g lą d a ć  p a r k in g  
s tr z e ż o n y  p r z y  k ln ie  
„ K o r a b ”  (18—18).

11736-G
S IM S O N A  s p rz e d a m , u l .  
M a c ie je w ic z a  1/12.

11698-G
F IA T A  126p (1980) —
s p rz e d a m , 766-23.

I1648-G
A U D I  108 G L  s ta n  d o ­
b r y  ( r .  1975) z p o w o d u  
w y ja z d u  s p rz e d a m . M a ­
z u rs k a  29/6 S z c z e c in .

11621-G

B — — 1

Księdzu z parafii pod wezwaniem 
Najświętszego Zbawiciela, byłym 
współpracownikom i  dyrekcji PPH 
„Konsumy”  oraz wszystkim, którzy 
pożegnali naszą drogą Mamusię i 

kochaną Babcię

śp.

Aleksandrę Kesler
serdeczne podziękowania składa 

RODZINA

Księdzu Kazimierzowi z parafii pod 
wezwaniem Najświętszego Zbawicie 
la oraz wszystkim którzy wzięli 
udział w pogrzebie kochanej Ma­

musi

śp.

Julii Litwin
serdeczne Bóg zapłać składa

CÓRKA z RODZINĄ

W czternastą jakże bolesną rocznicę 
imienin tragicznie Zmarłego najlep­
szego, najukochańszego Męża i Ojca

Wojciecha Sałygi
który w dniu 20 marca 1971 roku 
przejeżdżając przez most na rzece 
Regalicy padt ofiarą pirata drogo­
wego, będzie celebrowana w Jego 
intencji msza święta 23 kwietnia br. 
o godz. 18 w Szczecinie w kościele 
pod wezwaniem Najświętszego Ser­
ca Patia Jezusa o czym zawiadamia 
przyjaciół, znajomych, którzy zacho­
wali Go w swych sercach, pamięci

Zo n a  * d z ie ć m i

S t r a t y  m a te r ia ln e  w y n o s z ą  o ik. 800 
ty s .  z ł .  K ie ro w c a  z b ie g ł z  m ie js c a  
w y p a d k u .  W e  w s i E o g r z y m ie  g m . 
M a sze w o  m o to c y k l  „ C Z ”  n r  r e j .  
S Z L  1505 k ie r o w a n y  p rz e z  M a rk a  
R . r ó w n ie ż  „ n ie  w y r o b i ł ”  n a  za­
k r ę c ie  i w p a d ł  n a  s to ją c y  na  p o ­
b o c z u  m e ta lo w y  s to ja k .  P a sa że ra  
m o to c y k l is t y  S ła w o m ir a  O . o d w ie ­
z io n o  d o  s z p ita la ,  k ie r o w c a  d ó z ń a ł 
lż e js z y c h  o b ra ż e ń .

W  K IJ E W IE  n a  u l .  Z w ie r z y n ie c ­
k i e j  w y b u c h ł  p o ż a r  w s k u te k  z w a r ­
c ia  w  o d b io r n ik u  T V  m - k i  „ N e p ­
tu n ” . O p ró c z  te le w iz o r a  s p ło n ą ł o d  
b io r n ik  r a d io w y ,  d y w a n ,  f i r a n y ,  za 
s ło n y .  W  G o le n io w ie  n a  u l .  A k a ­
c jo w e j  w y b u c h ł  p o ż a r  n a  k la tc e  
s c h o d o w e j b u d y n k u  m ie s z k a ln e g o . 
S t r a ty  — 50 ty s .  z ł.

N IE D Z IE L A .  W c z e s n y m  r a n k ie m  
na  t r a s ie  N o w o g a rd  — S ta r g a rd  w  
p o b l iż u  K o r y to w a  r o z b i ł  s ię  o  d rz e  
w o  d u ż y  „ F ia t ”  k ie r o w a n y  p rz e z  
J a c k a  Sz., m ie s z k a ń c a  S ta r g a rd u .  
K ie ro w c a  o ra z  Jego p a sa że r S ta n i­

s ła w  O . p r z e b y w a ją ,  w  c ię ż k im  s ta  
n ie .  w  n o w o g a r d z k im  s z p ita lu .  O 
g o d z . 22.20 n a  u l .  B o g u m iń s k le j 
d u ż y  „ F ia t ”  S Z B  8372 k ie r o w a n y  
p rz e z  L e o n a rd a  P . p o t r ą c i ł  25-3e t -  
n ie g o  R y s z a rd a  K .  C ię ż k o  ra n n e g o  
o d w ie z io n o  d o  s z p ita la  p r z y  u l .  A r -  
k o ń s k ie j .

450 T Y S . Z L  s t r a t  p o c ią g n ą ł za 
sob ą  p o ż a r  s to d o ły  w  T r z e b ie le w ie  
k o ło  P y r z y c .  S p ło n ą ł c a ły  b u d y n e k ,  
a w ra z  z n im  — m a s z y n y  ro ln ic z e .

<ap)

31-494 G d y n ia  
K o p e rn ik a  19

p o ś re d n ic z y , g ro m a ­
d z i,  p rz e k a z u je  o f e r ­
t y :  s p rz e d a ż y  —  k u p ­
n a  —  z a m ia n y  (w s z y ­

s tk o ) .
K o n t a k t y  p ro d u c e n ­
tó w ,  r z e m ie ś ln ik ó w ,  
h a n d lo w c ó w , k o le ­
k c jo n e r ó w .  W y s y ła ­
m y  w y k a z y  o fe r t .

C a ły  k r a j .

1120-K

W Y S O K IE J  k la s y  s p rz ę t 
h i - f i  s p rz e d a m , te l.  
714-72. L I 817-G

M IN I - W IE Ż Ę  s re b rn ą  
s p rz e d a m , t e l.  83-18-S5.

11633-G
T E L E W IZ O R  k o lo r o w y  
J o w is z  (1984), d y w a n  
( n o w y )  8 X 4  s p rz e d a m , 
te l.  22-44-87 (g o d z . I » -  
—20). 11767-G

V ID E O  n o w e  V H S  z p i 
lo te m  s p rz e d a m . N ie ­
d z ia łk o w s k ie g o  20/1.

11788-G
K O L U M N Y  80 W  8 o m ó w  
s p rz e d a m , te l.  233-553.

11631-G
A K O R D E O N  W e ltm e i-  
s te r  (n o w y )  120-basow y 
s p rz e d a m , Z d e g e rt , Sącze 
c in .  u l .  B o i.  Ś m ia łe g o  
36/8 p o  g o d z . 19.

11C32-G
P IA N IN O  m a r k i  „ V a ­
g n e r "  ta n io  s p rz e d a m . 
O fe r t y  B iu r o  O g ło sze ń  
S z c z e c in  I159L

V ID E O  V H S  S h a rp  — 
s p rz e d a m . O fe r t y  B iu r o  
O g ło s z e ń  S z c z e c in  11553.

N IE R U C H O M O Ś C I
P Ó Ł  b l iź n ia k a  w ła s n o ­
ś c io w e  w  S ta rg a rd » !«  
— s p rz e d a m , S ta r g a rd ,  
77-17-75. 11768-G
S T A R G A R D  S Z C Z E C IN  
S K I  — n o w y  d o m , o- 
g ró d . te le fo n ,  w y g o d y  
s p rz e d a m , te l.  22-53-7« 
S z c z e c in . 11228-G

L O K A L E

P I L N IE  p o s z u k u ję  k a ­
w a le r k i .  c h ę tn ie  z te ­
le fo n e m  W ia d o m o ś ć , 
te l.  613-288. 11551-G

M -3  w  c e n tr u m  z  te le ­
fo n e m  s p rz e d a m . O fe r ­
ty B iu r o  O g ło s z e ń  
S z c z e d r  11567.
M i e s z k a n i a  sa m o ­
d z ie ln e g o  p o s z u k u ję , 
711-67. 10820-G
P O Ś R E D N IC T W O  h a n ­
d lu  n ie ru c h o m o ś c ia m i,  
m ie s z k a n ia m i?  ponie­
d z ia łk i .  ś ro d y ,  c z w a r tk i  
B e ra  13—18. te l.  228-8®.

TO12-G
M -3  na  o s ie d lu  K s ią ż ą t 

• i .  718-d6.■ s p rz e d a m , te l.

N A U K A  T E L E N A P R A W Y  B a r -  A N T E N Y  G ą g a ls k l.  44-
c z y k .  756-34. 9777-G 818. 7910-G

M G R  — m a te m a ty k a .  K O L O R  te łe n a p r a w y  A N T E N Y  w s z y s tk ie ,  p o  
f iz y k a ,  465-41. 8631 -G  M a r ia n  U z n a ń s k i 520- le p s z a n le  N R D  G o ga cz ,

174. 9936-G 239-470. 7923-G
J E L E P O G O T O W IE  M a r  U S Ł U G I g a z o w e  K o r y c

R Ó Ż N E  t y n iu k ,  88-474. 8612-G k o ,  472-79 . 5233-G
/  C O L O R  te łe n a p r a w y  — T R A N S P O R T , p r z e p r o -

Z d z ls ła w  U z n a ń s k i —  w a d z k i  K o z ło w s k i .  765- 
Z A G I N Ą Ł  p ie s  ra s y  se - 22-85-97. 6340-G 58. - - 11043-G
te r  a n g ie ls k i b ia ło - c z a r -  Ż A L U Z J E  p r z e c iw s ło -
n y .  U c z c iw e g o  z n a la z c ę  T E L E N A P R A W Y  — p r z e  n e c z n e  H a jd u k ie w ic z .  
p ro s z ę  o  k o n ta k t ,  t e l.  s t r a ja n ie  b e z s z u m o w e  te ł.  356-01. 7755-G
44-248. P ie s  je s t  w  t r a k -  S e ro c k i.  82-35-25. U K Ł A D A N IE  p a r k ie tu ,
c ie  le c z e n ia . 11651-G 8560-G c y k l in o w a n ie  K o w a l-

Z A R Z Ą D  „S P O Ł E M ” PSS
w Szczecinie

i n f o r m u j e ,

że w dniu 24.04.1985 r. o godz. 17 w świetlicy spół­
dzielni przy ul. Żółkiewskiego 12 a, odbędzie się pu­
bliczne losowanie cennych nagród rzeczowych dla 

uczestników zebrań obwodowych.

Za in te resow anych  zapraszam y.

Wykaz wylosowanych numerów kuponów wywieszony bę­
dzie w siedzibie spółdzielni oraz ogłoszony w prasie lokalnej.

e h  s z c z e l i n  S K I ”  -  a z ie n n lk  R S W  „ P r a s a - K s ią ż k a - R u c h ”  W Y D A W C A : S z c z e c iń s k ie  w y a a w m c tw c  P ra s o w e  J 0 -M 0  S z c z e c in  p t  H o łd u  P r u s k i  ego_ 8. R E D  A K  
>50 S zcze c in , pL H o łd u  P ru s k ie g o  8 ( s k r .  p o c z t 70 925 S z c z e c in )  r e d a k to r  n a c z e ln y  — Ire n e u s z  J e lo n e k  D R U K  S z c z e c iń s k ie  Z a k t & d y . pl ś i k a ml  
-21. s e k r e ta r ia t  re d  n a c z e ln e g o  457-41 s e k r e ta «  r e d a k c j i  467-21 dz . m ie js k i  462-» . dz  e k o n o m -- m o r s k i 42 ? -«  d z  s p o r to w y  379-50 dz. łą c z n o ś c i z L z y ie u u a .
-------------------- -- -----------  • —  —  ■ • —  - --------*  -  • • »~*-S4 ż a  tre ś ć  * te r m in  d r u k u  o g ło sze ń  r e d a k c ja  n ie  p o n o s i oa ^

„ K U R IE R  S Z C Z E C IŃ S K I 
C J A  70-550 ~
t r a la  430-21. s e k re t?  r ia t  re d  n a c z e ln e g o  457-41. s e k r e ta «  r e d a k c j i  
450-21 O G Ł O S Z E N IA  p r z y jm u je  B iu r o  R e k la m  i  O g ło sze ń  70-550 S zcze c in , 
p o w ie d z la l ro ś c t  M a te r ia łó w  n ie  z a m ó w io n y c h  r e d a k c ja  n ie  z w ra c a

/
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TRWAJĄ wiosenne „ malowanki”  na ulicach. Lśniące bia­
łością „zebry”  oraz linie wytyczające pasy ruchu pojawiły 
się już w śródmieściu oraz na głównej trasie wlotowej do 
Szczecina 7 -  ul. Struga.

Foto: Z. Jodkowski

Nie wystarczy umieć jeździć...

Karta rowerowa-niezbędna
ROWER jest coraz bardziej 

masowym środkiem transportu, 
a także sposobem na rekreację. 
Niestety, aby wybrać się nim na 
ulicę, nie wystarczy umieć jeź­
dzić. Nowe przepisy Prawa o 
Ruchu Drogowym są w tej mie­
rze chyba jeszcze bardziej bez­
względne niż stare.

Lekkomyślni
C Z Ę S T O  m o ż n a  z a u w a ż y ć  o s o b y  

p r z y s ta ją c e  n a  s a m y m  to ro w is k u  
( n a p r z e c iw k o  h o te lu  „ P o m o rs k ie -

fo ” ) i  o c z e k u ją c e  ta m  na  z ie lo n e  
w ia t ło .  J e s t t o  b a rd z o  le k k o ­

m y ś ln e ,  b o  g r o z i p o t r ą c e n ie m  p rz e z  
t r a m w a j  lu b  s a m o c h o d y  ja d ą c e  w  
s t r o n ę  p l .  Z w y c ię s tw a .  P rz e s t rz e ­
g a m y  w ię c  w s z y s tk ic h  n ie ro z w a ż ­
n y c h ,  p rz e d  e w e n tu a ln y m  w y p a d ­
k ie m .  (b )

Ireno, do szkoły!
P R Z Y  u l.  M a z u rs k ie j  je s t  z a k ła d  

f r y z je r s k i  n a z w a n y  d ź w ię c z n y m  
im ie n ie m  I r e n a .  N a  s z y ld z ie  je d ­
n a k  I r e n a  z a c z y n a  s ię  o d  J .  N a  
m ie js c u  w ła ś c ic ie lk i  z a k ła d u  — za ­
ż ą d a lib y ś m y  o d  te g o , k to  m a lo w a ł 
s z y ld ,  o d s z k o d o w a n ia  za s p a r to le ­
n ie  r o b o ty .  C h y b a  że  sam ą I r e n ę  
w y ś le  s ię  z n ó w  d o  s z k o ły . . .  (m g )

Festiwal
Teatrów

Lalkowych
P O N IE D Z IA Ł E K ,  22 b m .

G o d z . 11 i  17 — T e a t r  „ P le -
c iu g a ” : „ O g r ó d e k  c z y l i  f u r t k a  
z a m k n ię ta  n a  g u z ik ”  — T e a .tr  
D z ie c i „ A l f a ”  z P i lz n a  (C S R S ).

W T O R E K , 23 b m .

G o d z . u  i  17 — T e a t r  „ P le -  
c iu g a ”  „ T r z y  ta je m n ic e  w ie d ź ­
m y ”  —  Ł o te w s k i  T e a t r  L a le k  
z R y g i (Z S R R ).
. g o d z . 10 i  12 — M o r s k i  O - 
s ro d e k  K u l t u r y  ( u l .  M a lc z e w ­
s k ie g o : „ J a ś  i  M a łg o s ia ś ś  J . 
B r z e c h w y  — T e a t r  A n im a c j i  
z J e le n ie j  G ó ry .

(ł)

I nie chodzi tu tylko o ewen­
tualność zapłacenia mandatu 
czy ukaranie przez kolegium za 
poruszanie się rowerem bez od­
powiednich uprawnień. Załóżmy, 
że rowerzysta wpadnie na piesze­
go albo spowoduje wypadek sa­
mochodowy. Jeśli okaże się, że 
nie miał on karty rowerowej 
lub prawa jazdy, może się zda­
rzyć, iż  niefortunny sprawca 
zdarzenia zostanie zmuszony do 
pokrycia kosztów leczenia po­
szkodowanego lub remontu 
uszkodzonego samochodu...

Tymczasem zdobycie karty ro 
wcrowej to wcale nie taka w iel­
ka fatyga. Wystarczy zgłosić się 
ze zdjęciem legitymacyjnym do 
Wydziału Komunikacji UM i  do 
wiedzieć się tam o miejscu i ter 
minie egzaminu. Dla dzieci na 
tomiast każda szkoła podstawo 
wa ma możliwość (i obowiązek) 
zorganizowania specjalnego szko 
lenia na kartę rowerową i mo 
torowerową.

A  T E R A Z  k i l k a  s łó w  o  w y m a g a ­
n ia c h .  K a r t ę  ro w e r o w ą  m o g ą  z d o ­
b y ć  ju ż  d z ie c i,  k t ó r e  u k o ń c z y ły  10 
la t .  A b y  z d a w a ć  na  k a r tę  m o to r o ­
w e ro w ą  tr z e b a  m ie ć  c o  n a jm n ie j  
l a t  15. W  ty m  o s ta tn im  p r z y p a d k u  
m o g ą  b y ć  w y ją t k i .  K to ś  k t o  n ie  
m a  je szcze  15 l a t  — m o ż e  d z iś  p r o ­
w a d z ić  m o to ro w e r ,  a le  p o d  w a r u n ­
k ie m , że m ia ł  j u ż  k a r tę  r o w e ro w ą  
p rz e d  1983 r o k ie m .

I  n a  k o n ie c  p o d s ta w o w a  ra d a  d la  
ro w e rz y s tó w , k tó r z y  o s ta tn io  t łu m -  
niLe w y le g l i  n a  u l ic e . „ D w a  k ó łk a ”  
to  p o ja z d  d o p u s z c z o n y  d o  r u c h u  na 
d ro g a c h  p u b l ic z n y c h ,  a le  p o  s p e ł­
n ie n iu  p e w n y c h  e le m e n ta r n y c h  w a ­
r u n k ó w .  T r u d n o  s o b ie  p rz e c ie ż  w y ­
o b ra z ić  ja z d ę  m ię d z y  s a m o c h o d a m i 
ro w e r e m  o  n ie s p r a w n y m  h a m u lc u , 
bez d z w o n k a , be z  ś w ia te łk a  o d b la ­
s k o w e g o . P o  z m ie rz c h u  n a to m ia s t 
o b o w ią z u ją  ś w ia t ła  e le k t r y c z n e  — 
z p r z o d u  b ia łe ,  z t y ł u  — c z e rw o n e . 
R o w e rz y ś c i p r z e m y k a ją c y  no cą  p o  
u l ic a c h  n ic z y m  w id m a ,  z a g ra ż a ją  
p rz e c ie ż  p rze de - w s z y s tk im  w ła s n e ­
m u  ż y c iu .  ( m o r)

iQ üôw ki — szyaciej ♦ Kiepski wybór mebli

Go dalej z przedpłatami?
WIELU Czytelników pyta nas o sprzedaż na przedpłaty arty­

kułów trwałego użytku. Jak wiadomo sprzedaż ta biegnie teraz 
dwoma torami: realizowane sa jeszcze stare przedpłaty (z roku 
1983 na zamrażarki, lodówki i automaty pralnicze); przyjęto 
także nowe, tylko na lodówki' i meble segmentowe. Na pralki 
automatyczne i zamrażarki nie przyjmowano zaliczek, ponie­
waż sprzętu tego jest mało, a sprzed dwóch lat pozostało jesz­
cze Wielu nie obsłużonych klientów.
JEŚLI więc chodzi o stare będzie mógł kupić sprzęt. Co 

przedpłaty — to najszybciej po- zaś do automatów pralniczych — 
suwa się kolejka oczekujących to do sprzedaży pozostało jesz- 
na lodówki. Jak zapowiedziano, czę, w I półroczu 219 sztuk wy- 
po zaseńczeniu sprzedaży wyło losowanych pralek; zamrażarki 
suwanego sprzętu każdy. Kto w — w tym półroczu jeszcze 425 
1983 roku wpłacił na lodówkę^ kłi4 itów będzie mogło je nabyć.

--------------------------------------- 4 znacznie bardziej interesuje
jednak naszych Czytelników 
sprawa n o w y c h  przedpłat. Oto 
jak dowiedzieliśmy się od dy 
Barbary Jach z WPHW klienci 
dokonali 8 tys. zaliczkowych 
przedpłat na lodówki (o termi­
nie losowania zawiadomimy) i 
1400 przedpłat na meble segmen 
towe. Meble zaczęto zresztą sprze 
dawać, biorąc za podstawę ko­
lejność dokony-wania wpłat za­
liczek, ponieważ magazyny były 
pełne, a sporządzanie wydruków 
iist długo by trwało. Tak więc 
pierwsi klienci już otrzymali za 
wiadomienie o możliwości naby­
cia mebli.

Czym zaś dysponuje handel? 
Jest trochę mebli importowa­
nych, są nowe zestawy „Jolan­
ta” (ok. 45 tys. zł.), „Karolin­
ka”  (ok. 70 tys. zł.), także no­
wość Goleniowskich Fabryk Me

Dzienne lampy?
P R Z E Z  k i l k a  d n i k w ie tn ia  nasz 

C z y te ln ik  s k r z ę tn ie  n o to w a ł g o d z i­
n y  w  k tó r y c h  z a p a la ły  s ię  ś w ia t ła  
p r z y  p r z y s ta n k u  P K S  n a  u l.  M ie ­
s zka  I .  L a m p y  w łą c z a ły  s ię  s p o ro  
m in u t  p rz e d  18.00. a p rz e c ie ż  te ra z  
je szcze  o  g o d z . 20 n a  u l ic a c h  je s t  
ja s n o . C z y  m a m y  w c ią ż  p o w ta rz a ć  
o  o b o w ią z k u  oszczę d n o śc i e n e r g ii  
e le k t r y c z n e j?  (b )

Najłatwiej zlikwidować

Gumieńce
-  bez sklepu rybnego?
P R Z Y  u l .  D w o r s k ie j  z n a jd u je  s ię 

je d y n y  ( !)  n a  G u m ie ń c a c h  s k le p  
C e n t r a l i  R y b n e j .  O k o lic z n i  m ie s z ­
k a ń c y  ta m  w ię c  je d y n ie  i  n a js z y b ­
c ie j  n a b y ć  m o g ą  coś  z r y b  b e z  k o ­
n ie c z n o ś c i w y ru s z e n ia  d o  ś ró d m ie ­
ś c ia .  P r z y  s k le p ik u  je d n o c z e ś n ie  
z n a jd u je  s ię  w y tw ó r n ia  c ia s t i 
p u n k t  s p rz e d a ż y  o d d z ia łu  W SS 
„ S p o łe m ” . C ia s ta  są sm a c z n e  w ię c  
d y r e k c ja  p o s ta n o w iła  ro z s z e rz y ć  za ­
p le c z e  w ła ś n ie  o  s k le p  r y b n y ,  k tó ­
r y  je s t  d e  fa c to  w ła s n o ś c ią  W S S , 
a C e n tr a la  R y b n a  je d y n ie  go  
d z ie rż a w i.

Z a n o s i s ię  z a te m  n a  l i k w id a c ję  
s k le p u  r y b n e g o .  Z  . fo rm a ln e g o  
p u n k t u  w id z e n ia  r a c ja  je s t  p o  s t r o ­
n ie  „ S p o łe m ” . A le  ze sp o łe c z n e g o  
p u n k t u  w id z e n ia ?  O b a w ia m  s ię . że 
je s t  a k u r a t  o d w ro tn ie .

W y d z ia ł  H a n d lu  U M  c h c ia łb y  
p r o b le m  w y p o ś ro d k o w a ć ,  z ła g o d z ić , 
s p o w o d o w a ć , b y  w s z y s c y  b y l i  za ­
d o w o le n i.  P r o p o n u je  s ię  w ię c  C R  
u s ta w ie n ie  n a  w o ln y m  p la c u  p r z y  
u l .  D w o r s k ie j  ( v is  a v is  is t n ie ją ­
c e g o  s k le p u )  k o n te n e ra .  K o n te n e r  
je d n a k  to  w ie lk a  p r o w iz o r k a ,  g d z ie  
h a n d lo w a ć  m o ż n a  t y l k o  o k re s o w o  
i  n ie  k a ż d ą  r y b ą .  K t ó r a  r a c ja  p rz e ­
w a ż y ?

bli — komplet „Szto-rm” za około 100 tys. zł.
Skoro zaś padła nazwa tej fa 

bryki to dodać trzeba, iż Czy­
telnicy. którzy zdecydowali się 
dokonać przedpłaty na konto 
tego przedsiębiorstwa, skarżą się 
nam teraz na zupełny brak wy­
boru. Do sklepu GFM „Barba­
ra”  (koło Piali Piastowskiej) tra 
fiają przede wszystkim „Sztor­
my”  (wypisz, wymaluj dawne 
„Huberty” , tylko dwa razy droż­
sze), podczas gdy klienci czekają 
na tańsze „Trzebiatowy” .

(mg)

Przedszkolaki 
w pejzażu księżycowym
DUŻY plac zabaw Miejskiego 

Przedszkola nr 32 (między ulicami 
Staromłyńską i Tkacką) w poło­
wie rozkopano. Od kilku miesięcy 
prowadzi się tam wymianę insta­
lacji podziemnych, teraz jednak — 
gdy jest cieplej i dzieci korzysta­
ją z ogródka — trzeba albo co ry­
chlej zakończyć roboty, albo głę­
bokie wykopy jakoś odgrodzić od 
placu zabaw. Dzieci co prawda 
przebywają w ogródku pod bacz­
ną opieką wychowawczyń, ale le­
piej nie kusić losu...

(mg)

Notatnik szczeciński
®  T O W A R Z Y S T W O  S p o łe c z n o -  

K u l t u r a ln e  Ż y d ó w  w  P o lsce  k o ło  
w  S z c z e c in ie  p r z y  u l .  N ie m c e w i­
cza  1 za p ra sza  d n ia  23 b m . o  go dz . 
17 na  a k a d e m ię  z o k a z j i  42 r o c z n i­
c y  p o w s ta n ia  w  G e tc ie  W a rs z a w ­
s k im .  W  c z ę ś c i a r ty s t y c z n e j  w y s tą ­
p ią  a k t o r z y  P a ń s tw o w e g o  T e a tr u  
Ż y d o w s k ie g o  z  W a rs z a w y .

®  O D D Z IA Ł  S z c z e c iń s k i P T M  za­
p ra s z a  na  o d c z y t  p r o f .  d r .  h a b . M . 
K w a p is z a  p t .  „ O  is tn ie n iu  i  je d n o -  
zna czn o iśc i ro z w ią z a ń  r ó w n a ń  f u n k ­
c y jn y c h  w  p rz e s trz e n ia c h  f u n k c j i  

c ią g ły c h ” , k t ó r y  o d b ę d z ie  s ię  24

b m . o  g o d z . 16 w  o u d y n k u  W B L iA  
P S  p r z y  a l .  P ia s tó w  50. s a la  121.

®  W S Z Y S T K IC H  p ra g n ą c y c h  
u z y s k a ć  p o r a d y  p r a w n e  z a p ra sza  
k lu b  „ P c c z t y h o n "  p r z y  ą l .  D w o r ­
c o w e j 20 w  k a ż d y  c z w a r te k  m ie ­
s ią c a  w  g o d z . od  18 d o  19 P o ra d y  
u d z ie la n e  są b e z p ła tn ie .

&  K O M IT E T  O s ie d lo w y  n r  9 i  
R ad a  O s ie d lo w a  P R O N  n r  9 22 b m . 
o g o d z  17 w  ś w ie t l i c y  K o m ite tu  
O s ie d lo w e g o  p r z y  u l .  5 L ip c a  23 b 
o r g a n iz u je  w ie c z o rn ic ę  i  p r e le k c ję  
d r  B  F ra n k ie w ic z a  p t .  „ H is to r ia  
S z c z e c in a  w  fa k ta c h  i  d o k u m e n ­
ta c h ” .

W  Memoriale 

Im. Teodora Firlika

24 najlepszych
strażaków

W C Z O R A J  na  p la c u  ćW icze ń
s to c z n io w e j Z a k ła d o w e j  Z a w o d o w e j 
S t ra ż y  P o ż a rn e j O d b y ł s ię  M e m o ­
r ia ł ,  z o rg a n iz o w a n y  p rze z  W o je ­
w ó d z k ą  K o m e n d ę  S t ra ż y  P o ż a rn y c h  
d ła  u c z c z e n ia  40 -le c ia  w y z w o le n ia  
S zcze c in a  o ra z  40 ro c z n ic y  b o h a te r ­
s k ie j  ś m ie r c i  je d n e g o  z p ie rw s z y c h  
s z c z e c iń s k ic h  s t r a ż a k ó w  T e o d o ra  
F i r l i k a .
, In te r e s u ją c y m  z a w o d o m , w  k tó ­
r y c h  u c z e s tn ie z ło  24 n a j le p s z y c h  
s t r a ż a k ó w  n a szeg o  w o je w ó d z tw a ,  
p r z y g lą d a ło  ś le  w ie lu  w id z ó w . P ie rw  
szą k o n k u r e n c ja  b y ło  w e jś c ie  oo  
d r a b in c e  h a k o w e j n a  I I I  p ię t r o  śc*a 
n y  ć w ic z e ń . N a js z y b s z y  o k a z a ł s ię  
k p r .  W ie s ła w  K a l in k le w ic z  ( G r y f i ­
ce ) D ru g ie  m ie js c e  z a ja ł p lu t .  J e ­
r z y  Z e m b r z u s k i.  t r z e c ie  zaś k p r  
K r z y s z to f  W o ły ń s k i  (o b a j ze Szcze­
c in a ) .  W  b ie g u  na  100 m  z p rz e ­
s z k o d a m i z w y c ię ż y ł  s t. s tra ż a k  D a ­
r iu s z  W ró b le w s k i (S ta rg a rd )  o rz e d  
k p r .  R y s z a rd e m  S m a rc e m  (Szcze­
c in )  i  k p r .  W ie s ła w e m  K a l in k ie w i -  
c ze m . Z w y c ię z c o m  w rę c z o n o  w  n a ­
g ro d ę  s p rz ę t tu r y s t y c z n y  l  s p o r to ­
w y .

O r g a n iz a to r z y  i  w id z o w ie  w y s o k o  
o c e n i l i  p rz e b ie g  z a w o d ó w . W a r to  
d o d a ć , iż  w  t r a k c ie  M e m o r ia łu  
p o b i ty  z o s ta ł r e k o r d  w o je w ó d z tw a  
w e  w c h o d z e n iu  n a  śc ia n ę  ć w ic z e ń  
p o  d r a b in c e  h a k o w e j.  D o k o n a ł te ­
g o  p lu t .  J e rz y  Z e m b r z u s k i p o dcza s  
d o d a tk o w e g o  w s p ó łz a w o d n ic tw a  o 
p u c h a r  k o m e n d a n ta  w o je w ó d z k ie g o  
s t r a ż y  p o ż a rn y c h , u z y s k u ją c  czas 
16.6 s e k . ( R e k o rd  P o ls k i w y n o s i 
15,2 sek ).

(m g )

Nasila się

niebezpieczeństwo pożarów

Srebro z „Cepelii“
tańsze

' WE wszystkich placówkach 
„Cepelii”  przeceniono ostatnio 
wyroby ze srebła. Tak więc bi­
żuteria, cukiernice, łyżeczki, w i- 
delczyki do ciast — są teraz o 
25—30 proc. tańsze.

Czyje psy?
15 B M . p r z y b łą k a ł  s ię  c z a r n y  

c h a r t  a fg a ń s k i.  W ia d o m o ś ć  te l.  
222-066 p o  g o d z . 15.

12 B M . p r z y b łą k a ł  s ię  d u ż y  c z a r ­
n y  p u d e l,  ła g o d n y  i  t r e s o w a n y . 
T e ł .  223-809 p o  g o d z . 12.

P R Z Y B Ł Ą K A Ł A  s ie  s u c z k a  p o ­
d o b n a  d o  r a t le r k a .  T e l.  421-80 po  
g o d z . 16.

10 k r a d z  e ż y ,  6 o s z u s t a ,  s f r a t y  —  p o n a d  709 t y s .  z ł

Czarnooka „hipnotyzerko ( i

29 SIERPNIA UB. R. do komisa­
riatu II RUSW przy al. Jedności 
Narodowej zgłosiła się Weronika 
B., mieszkanka pobliskiej ulicy in­
formując, iż padła ofiarą kradzie­
ży. Zdarzenie miało następujący 
przebieg: wychodząc z mieszkania 
spotkała na klatce schodowej mło­
dą kobietę o egzotycznej urodzie. 
Nieznajoma, wyraźnie kalecząc ję­
zyk, poprosiła o udostępnienie toa­
lety. Pani B. gościnnie wpuściła ją 
do mieszkania. Kobieta, podając 
się za turystkę z Bułgarii zapro­
ponowała gospodyni kupno przy­
wiezionych z Sofii materiałów u- 
braniowych i firanek. Rozmowa to­
czyła się w pokoju. W pewnej 
chwili turystka poprosiła o szklan­
kę wody. Pani B. wyszła na chwi- 

do kuchni. Potem rozmawiała

jeszcze kilka minut, nieznajoma zo­
stawiła nawet kupon materiału i 
wyszła obiecując wrócić. Dopiero 
po godzinie pani B. stwierdziła 
brak leżących na segmencie dwu 
złotych pierścionków i złotego łań­
cuszka, wartości — summa sum­
marum — 130 tys. zł. Zgłoszenie 
przyjęto, milicja wszczęła docho­
dzenie.

Tymczasem 23 października koło 
południa dyżurny oficer RUSW o- 
trzymał wiadomość iż na jednej z 
ulic śródmieścia nieznajoma kobie­
ta o śniadej cerze usiłuje sprze­
dać za 5 tys. zł złote kolczyki. 
Przekazująca telefonicznie >nfor- 
mację kobieta rozpoznała w han­
dlarce nieznajomą, która jakiś czas 
femu okradła je j koleżankę, zabie­
rając z szafy komplet pościeli oraz

35 tys. zł, które najzwyczajniej w 
świecie... wyrwała ofierze z ręki.

Milicjanci przewieźli handlarkę 
do najbliższego komisariatu. Oka­
zała się nią 21-letnia Elżbieta Ł. 
narodowości cygańskiej, mieszkan­
ka Pyrzyc.

Zakładając iż nie jest to je j’ pier 
wszą sprawka, zamieszczono w 
prasie stosowny komunikat. Dopie­
ro wtedy pękł worek z poszkodo­
wanymi: zgłaszali się mieszkańcy 
nie tylko naszego miasta, ale ró­
wnież Stargardu. Przedsiębiorczej 
Cygance udowodniono 16 prze­
stępstw, w tym 10 kradzieży i 6 
oszustw. „Zarobiła" w sumie po­
nad 700 tys. zł

(ap)

(Dokończenie nastąpi) i

Z „czerwonym kurem“  
nie ma żartów!

KAŻDEGO roku na wiosnę, 
kiedy tylko przygrzeje słońce 
sypie się lawina pożarów lasów 
I poszycia leśnego, traw. Zazwy 
czaj zaczyna się to już w po­
łowie marca: w tym roku, ze 
względu na dłuższą niż zazwy­
czaj zimę, nasilenie pożarów 
wystąpiło w kwietniu.

M IN IO N E J  s o b o ty  i  n ie d z ie li  W o ­
je w ó d z k a  K o m e n d a  S t ra ż y  P o ż a r ­
n y c h  z a n o to w a ła  w  s u m ie  10 te g o  
ty p u  p o ż a ró w , z cze g o  6 — d u ż y c h . 
S t r a ty  s ię g a ją  d z ie s ią tk ó w  t y s ię c y  
z ło ty c h .

M .  in .  w  s o b o tę  w s k u te k  w y p a ­
la n ia  t r a w y  w  re jo n iie  u ł .  H a n g a ro  
w e j  p o s z e d ł z d y m e m  k io s k  . R u ­
c h u ”  (n a  szczęśc ie  p u s ty ) ,  w  S ie -  
d l ic a c h  gm . P o lic e  20 a r ó w  t r z y ­
le t n ie j  u p r a w y  ś w ie r k o w e j  o ra z  6 
a r ó w  lO - le tn iie g o  m ło d n ik a .  W  n ie ­
d z ie lę  o k o ło  g o d z . 15 n a  u l .  S o ln e j 
(Ż y d ó w c e )  „ c z e r w o n y  k u r ”  s t r a w i ł  
5 h e k ta r ó w  p o s z y c ia  le jn e g o  D o  
w a lk i  z o g n ie m  p r z y s tą p i ło  6 s e k ­
c j i  s t r a ż a c k ic h :  s y tu a c ja  b v ła
w rę c z  d r a m a ty c z n a  z u w a g i n a  to ,  
że o g ie ń  g r o z ił  p rz e rz u c e n ie m  s ię  
na  d u ż e  p o ła c ie  la s u . P o  d w u  go ­
d z in a c h  in te n s y w n y c h  d z ia ła ń  o o -  
ż a r  z lo k a l iz o w a n o ,  n ie m n ie j  je d ­
n a k  d o g a s z a n ie  p o g o rz e lis k a  t r w a ­
ło  c a ła  n o c .

PONIEWAŻ zagrożenie poża­
rowe — ze wz^edu »-r -
ną aurę — jest nadal bardzo 
wysokie. Straż Pożarna oraz 
służba leśna apelują o wy jatko 
wą ostrożność ze strony wszyst­
kich orzebywaj‘ących w lesie o-
c,a v ,

wywalanie traw przez roln>’ ów 
grozi wysokimi karami! (ap)

(


